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Jego ces. i król. Apostolska Mość ra- 
czył Najwyższem postanowieniem z dnia 23 
października b. r. podsekretarza ministe- 
ryalnego Edmunda Dunk l zamianować naj- 
miłościwiej sekretarzem ministeryalnym w 
Ministerstwie skarbu. 


C. k. Rada szkolna krajowa poleciła 
do bibliotek szkolnych i na premia nastę- 
pujące dziełka : 

1) Biblioteka dla młodzieży. Tomik XIX 
„W tatarskiej niewoli. Obrazek z przeszło- 
ści, skreśliła Wiktorya Kiblówna. We Lwo- 
wie nakładem Towarzystwa pedagogiczne- 
go 1886; — cena egzemplarza oprawnego 
36 ois 

2) Biblioteka dla młodzieży. Tomik I 
pod tytułem: „Dzieci i ptaszki; 15 obraz- 
ków z maleńkiego, skreślił Władysław Beł- 
za we Lwowie nakładem Towarzystwa pe- 
dagogicznego 1886; cena egzemplarza opra- 
wnego 24 ct.;" A. 

3) Wydanie drugie. Biblioteka dla 
młodzieży Tomik II. „Gawędy dziadunia; 


CZĘŚĆ NIEURZĘDOWA 


Aesów, 30 października. 


Torysowskiemu gabinetowi w An- 
glii źle się wiedzie akcya w celu po- 
zyskania opinii dla polityki na więk- 
sze rozmi.ry. Działalność, rozpoczęta 
w tym kierunku przez lorda Chur- 
chilla, przekonała dotychczas jedynie 
o tej prawdzie, że w polityce łatwiej 
jest krytykować czynności i wykazy- 
wać błędy innym, niż ustrzedz się 
ich wtedy, gdy się samemu przycho- 
dzi do steru. Ledwo bowiem umilkły 
echa ubolewań, że gabinet Gladstona 


gólniej z uwagi na interesa zewnę- 


ktem istnienia gabinetu konserwaty- | lord Churchill, iż rząd nie lekceważy 


wnego. 


m; jtrudnege zadania pacyfikacyi Irlan- 
W przeciwstawieniu bowiem do |dyi, ale oprócz własnej niesłabnącej 


bezprogramowej polityki zewnętrznej |energii, liczy także na stronnictwa 
liberalnych, miał gabinet konserwa- |w parlamencie, które nie zechcą od- 


tywny załatwić się co prędzej z kwe- 


styą irlandzką nie w innym celu, jak 
rozwiązane 
wobec zbliżających się ważniejszych 
wypadków na szerokiej arenie poli- 
liberalizmu, 


po to, żeby mieć ręce 


tycznej.  Obskurantyzm 
który za wszelką cenę pragnął poko- 


mówić uchwalenia wyjątkowych środ- 
ków względem Irlandyi. Jest w tem 


oświadczeniu ministra angielskiego 


po części przyznanie słuszności wy- 
wodom silnego zawsze w parla- 
mencie stronnictwa irlandzkiego, że 
dopóki Irlandya nie będzie zadowolo- 


ju, choć się ważyły doniosłe sprawy | ną, może ciągle gabinetowi stwarzać 
Anglii, miał być zastąpiony wyższemi | trudności w polityce jego zewnętrznej. 


pobudkami i odpowiedniem działaniem 


Sprawdza się to tak dalece, że lord 


także dla honoru i potęgi W. Brytanii | Churchill w nowej swojej mowie za- 


na zewnątrz. Zapowiedź tej wielko- 


i dusznej polityki 


i wyborców w Anglii, gdy przed kil- 


tkwiła jeszeze w 
nie miał programu politycznego, szcze- | świeżej pamięci wszystkich stronnictw 


ledwo miał czas mimochodem tylko 
wspomnieć o bezpodstawnych domy- 
słach dzienników, wywołanych jego 
podróżą do Niemiec. Przedmiotem zaś 


trzne, a jużby można zapytać, gdzie |ku dniami oświadczył Churchill wjgłównym dość długiej mowy byli 
jest ten program torysów? Nie idzie | Bradford, że za najodpowiedniejszą | Irlandczycy, a nie obeszło się ró- 


tu wprawdzie o wszystkie jego szcze- 
góły, o kroki, które rząd poweźmie, 
gdyż te zależą od okoliczności, nie- 
przewidzianych często, ale o te mało 


ltuje politykę pokoju. Jakkolwiek o: 
świadczenie to wywołało wszędzie 
objawy zadowolenia, 


ŻE dla interesów Anglii poczy |wnież bez zwrócenia uwagi, że par- 


nelliści gotowi już są do kampanii, 
lecz władze czuwają nad tem. Wy- 


to jednak w; borcy konserwatywni zatem nie do- 


zajmojące opowiadanie o najciekawszych 


odkryciach, wynalazkach i sławnych lu- obowiązujące oświadczenia, które wy- 


dziach 1, II, III (Pismo, papier, druk), na- twarzają opinię, skłaniają stronnie- 
pisał Romuald Starkel — Wydanie drugie— | twa do poparcia rządu, słowem 
we Lwowie nakładem Towarzystwa peda- wprawiają w ruch umysły tak, jak je 
gogicznego 186 — cena egzemplarza Opra- umjał w swoim czasie interesować 


wnego 36 et.;* i f 3 
4) Biblioteka dla młodzieży Tom IV. | @ladstone dla spraw i zadań W ŻEA 


„Ręką opatrzności, obrazek z życia; RUE) trznych. Próbował to uczynić 
sał Franciszek Waligórski; wydanie drugie; | Churchill przed swoją podróżą na 
we Lwowie nakładem Towarzystwa peda- | kontynent europejski, ale stanęła mu 
| o iiai cena egzemplarza Opra- |ną przeszkodzie sprawa irlandzka, 

35) Biblioteka dla młodzieży. Tomik IX | próbował tego i za powrotem wobec 
„Opowiadanie o królu Janie Sobi-skim — | zgromadzonych delegatów konserwa- 
Skruślił Romuald Starkel; wydanie drugie; tywnych stewarzyszeń w Bradford, 
we Lwowie nakładem Towarzystwa peda-| gle znowu hył zmuszony zwrócić się 
gopicznego 1886, cena egzemplarza opra- | do spraw domowych, a przedewszyst- 
wnego 36 et. kiem do owej sprawy irlandzkiej, któ- 


CZĘŚĆ URZĘDOWA 
| 


samej Anglii są i niezadowoleni, nie į wiedzieli się nie nowego, usłyszeli 
„dlatego, żeby nie umiano cenić do- itylko urzędowne zatwierdzenie owych 
i brodziejstw ery pokojowej, ale z po- |obaw i niebezpieczeństw, o których 
,wodu obudzonego przez sam gabinet | dziennikarstwo konserwatywne mówi 
w swojem stronnictwie przekonania, od miesiąca. Ażeby jednak nie pozo- 
że obecnie pora jest zwrócić główną stawiać opinii pod wrażeniem tego 
(uwagę na zewnątrz. Tymczasem kan- | ponurego obrazu, zawiadomił lord 
'elerz skarbu zwraca uwagę swoich | Churchill w końcu słuchaczów, że 
słuchaczów na groźną sytuacyę we-|dnia 9 listopada usłyszą i szerszego 
wnętrzną. Zapewnia przytem, dla |zakroju mowę polityczną, którą wy- 
uśmierzenia obaw umysłów trwożli- | powie lord Salisbury na bankiecie 
wych, że położenie ogólne w Irlan- w Guildhall. W ten sposób dopiero 
dyi znacznie się poprawiło. ale zara- | będzie zarys sytuacyi uzupełniony, 
zem dodaje, że w wielu okręgach | gdyż z tonu mowy Churchilla widać, 
panuje jeszcze terroryzm ligi irlandz- |iż poczytywał własne wyjaśnienia 
kiej. Jakby dla jaskrawszego uwyda- |tylko za wstęp do obrazu, którego 


We Lwowie, dnia 9 października 1886. 


| 


ra miała być załatwiona samym ta- 


tnienia sprzeczności, powiedział dalej 


wykończeniem zajmie się prezes ga- 


LISTY Z KRAKOWA 
XLI. 

Jak są ludzie, których, gdy się ich 
traci z oczów, nie pragnie się spotkać, tak 
samo są książki, które raz przeczytawszy, 
nie odczytuje się już ich nigdy. Ta tylko 
zachodzi różnica, że książkę rzucić można 
w kąt, a człowieka nie zawsze uniknąć się 
da. Odwrotnie też, są ludzie, których raz 
poznawszy, pragnie się wciąż w życiu spo- 
tykać, i są książki, które się zawsze z przy- 
jemnością i pożytkiem odczytuje. 

Człowieka czasem nie łatwo odnaleść, 
książkę zwykle ma się pod ręką. Książka 
jednak wtedy może staje się najcenniejszą, 
kiedy braknie już człowieka, którego się ce- 
niło, szanowało i uwielbiało, a w niej od- 
naleść go i z nim jeszcze, przez nią, obco- 
wać można po za grobem. Taką miezawo- 
dnie ma wartość Wydanie zbiorowe dzieł 
Józefa Szujskiego dla obeenego pokolenia, 
a zwłaszcza dla tych, eo znali osobiście 
Szujskiego. W miarę, jak postępuje to pię- 
kne przedsięwzięcie, coraz wyraźniej, wy- 
bitniej i szlachetniej staje przed nami, po- 
stać tego myśliciela i obywatela, nie jako 
martwy posąg, ale jako dalej przemawiają- 
cy do nas, nauczający nas i poniekąd dzia- 
łający na społeczeństwo człowiek. Odnajdu- 
je się stopniowo w tem wydaniu całego 
Szujskiego, a nawet, przy lepszem i spokoj- 
niejszem zastanowieniu się nad dziełami 
jego pióra i utworami wyobraźni, dopełnić 
można zdanie i sąd swój o tej osobistości, 
xtóra coraz większe zajmować będzie miej- 
sce w najbliższych dziejach naszego naro- 
du, i wiele sobie o niej dospiewać. W dzi- 
wuy między innemi sposób, wszystko, co w 
pismach Szujskiego byo polemiecznem, wy- 
rasta za grobem w żywotne prawdy na- 
rodowe, w Życiowe dla naszego społeczeń- 
stwa pewniki. Dowód to, że u riego polemi- 


ka nie była nigdy osobistą lecz zawsze 
rzeczową, że nie miała na celu ludzi, przed- 
stawiających fałsze lub błędy, leez same fał- 
sze i błędy. 

Zasługą nie małą wydawców „Zbioro- 
wych dzieł Szujskiego“ jest, że ułatwiają 
i dają sposobność społeczeństwu powtórne- 
go zaznajomienia się z nim, wśród ciszy 
uspokojonych namiętności politycznych i wte- 
dy, kiedy szermierz wyrósł w nauczyciela 
i mędrca. — Rzecz, postanowiona nad nie- 
zamkniętym jeszcze grobem Szujskiego, po- 
stępuje systematycznie naprzód, a praca ta 


Prelekcya, otwierająca kurs histo- 
ryi polskiej, która zaznacza wskrzesze- 
nie katedry historyi polskiej na Uniwersy- 
tecie Jagiellońskim, i spełnienie przez Mo- 
narchę jednego z najgorętszych a uprawnio- 
nych życzeń całego narodu, do czego też 
nie mało swym wpływem i mądrą radą przy- 
czynił się Szujski. Prelekcya ta, którą pierw- 
iszy, po odrodzeniu narodowem kraju, profe- 
sor bistoryi polskiej na krakowskim Uni- 
wersytecie rozpoczął jej wykład, odbyła się 
24 listopada 1869 r. w wielkiej sali Colle- 
gium minus, a zaczął ją Szujski temi pro- 


odznacza się wielką sumiennością i staran- | stemi a przecież tyle mówiącemi słowy: 
nością, tak co do strony wewnętrznej, jak | „Nie tak to dawno, panowie, bo kilkanaście 
zewnętrznej. Wydanie jest wzorowem, a i zaledwie lat tmu, gdy wiadomości Z hi- 
drukarnia Czasu obchodzi się z niem z ła- |storyi naszego narodu, znajomość naszego 
twą zresztą do zrozumienia miłością i tro- | piśmiennictwa i jego dziejów, młodzież pol- 


skliwością. Od czasu, jak po raz ostatni 
wspomniałem w tych listach o „Wydaniu 
zbiorowem dzieł Szujskiego“, odsłonięto je- 
go pomnik w Tarnowie, w obecności nie 
tylko tych, eo ściśle z nim duchowo złą- 
czeni byli, ale wobec szerokiej publiczno- 
ści i wobec młodzieży, która na całym ob- 
szarze ziem polskich, instynktownie czuje, 
że Szujski był jej, w wyższem znaczeniu, 
najserdozaniejszym przyjacielem, najzbawien- 
niejszym opiekunem i wytrwałym orędowni- 
kiem a lekarzem mądrym i dbałym o jej 
zdrowie. 

Pomnikiem jednak w wielkim stylu, 
wystawionym jego pamięci a dla nauki i 
użytku całego narodu, jest właśnie owo zbio- 
rowe wydanie, którego w dalszym ciągu u- 
kazał się Tom VI Seryi II, który jest za- 
razem Tomem II Opowiadań i Roz- 
trząsań, Wydawnietwem tego działu zaj- 
muje się profesor S. Smolka, a tytuł sam 
Szujski dał tej barwnej, urozmaiconej i ży- 
wo do czytelnika przemawiającej części pism 
swoich. — Tom II Opowiadań i Roz- 
trząsan zawiera kilka prelekcyj, rozpraw 
historycznych, życiorysów, razem piętnaście 
przedmiotów, wziętych z dziejów narodo- 
wych. Na czele znajduje się Wstępna 


ska prowincyi naszej, nabywała tylko prywa- 
tną gorliwością i pilnością. Czytywało się, 
nieraz ukradkiem tylko, Mickiewicza i Le- 
lewela, aby dopełnić urzędową wiedzę szkol- 
na tem, co z niej było wygnanem i zaka- 
zanem , a czego przeczucia wyssało się Z 
j mlekiem matki, nabyło w kole rodzinnem. 
| A mógł dodać, że o parę mil w jedną 
i drugą od Krakowa stronę ten sam stan 
rzeczy, spotęgowany, istnieje za kordonami. 
Wystareza to bowiem do zrozumienia nie” 
słychanej odpowiedzialności, która, jak pod 
wielu innemi, tak zwłaszcza pod tym wzglę- 
dem, cięży na tych, którym przypadło ko- 
rzystać i zużytkować zmisnione a sprzyjają- 
ce okoliczności i warunki życiowe; odpo- 
wiedzialności, ciężącej przed innemi na nau- 
czających i uczących się. Rozumiał ją wznio- 
śle Szujski, kiedy w tej prelekcyi mówił : 
„Rzeczą pracy około historyi narodowej jest 
stawiać ją w pośrodku wielkich prądów po- 
wszechnych, dać ją oświecać wszystkiem 
światłem wiedzy ludzkiej, a niechby bolało, 
jak chciało, pozbyć się illuzyi, nie pozbyw- 
szy się miłości dla rzeczy.* 
| Jakby na poparcie tej prawdy, nastę- 
| puje prelekcya, miana na korzyść Towa - 
rzystwa wzajemnej pomocy uczniów 


Uniwersytetu Jagiellońskiego, dnia 5 gra- 
dnia 1870 r.: Cecora i Chocim. Odby- 
ła się ona więc w czasie wojny niemiecko- 
francuskiej, a wydawca dodaje do niej tę 
uwagę, która charakteryzuje w ogóle Roz - 
trząsania i Opowiadania: „Czuć w 
nich siłę żywego słowa, które, choć na pa- 
pier rzucone, było przeznaczone na to, by 
działać jako żywe.“ 


Dalej napotykamy Pielgrzymk 
Ottona III do OAT w oku 1000, 
oraz rozprawę: Sejmy za zygmunta 
Augusta, która jest przedmową do wyda- 
nia Dyaryuszów sejmowych z panowania 
tego króla. O tej samej epoce znajdują się 
tu trzy jeszcze prace: Charakterysty- 
ka Zygmunta Augusta, Trzecia 
żona Zygmunta Augusta, Ostatnie 
lata Zygmunta Augusta i Anna Ja- 
giellonka. 


„. Dzujski, który ze współczesnych najle- 
piej może znał Kraków, nie w sposób cia- 
sny i drobiazgowy, ale szerszy, obejmujący 
Jego przeszłość i zgłębiający jego ducha, Je- 
go zasługi iupadki, jego zalety i wady, ko- 
chał go prawdziwie, gorąco, lecz nie zabo- 
bonnie. Największe też upodobanie i rozmi- 
łowanie w przedmiocie ezuć się daje w Hi- 
storycznej Wędrówcee po Krako- 
w le. Na tę pracę, którą każdy pragnący, aby 
don prawda dziejowa przemawiała z murów 
i kamieni statego grodu, czytać i odczyty- 
wać powinien, złożyśy się *ztery prelekcye, 
miane w lutym i mareu 157% dia kobiet 
w Muzeum techniczno-przemysłowem. Żauwi 
knął je Szujski temi słowy, w których 
odzwierciadla się duch jego patryotyzmu 
„Postać ta spoczęła w grobach królów — 
krakowianie usypali jej mogiłę, patrzącą na 
miasto z wysokości wzgórza św. Bronisławy. 
Jeżeli dwie pierwsze pogańskie, wedle na- 
szego mniemania, były ołtarzami słońca 
wschodzącego, urodzajnego lata i spokojnej 
zimy — ta trzecia jest ołtarzem niezacho- 


 dzącego światła moralnego, światła, jakiem 


binetu. 
zówką polityki gabinetu w przededniu 
ponownego podjęcia prac parlamen- 
tarnych. 


Rada państwa, 


(XIX posiedzenie Izby wyższej.) 


t*t Wiedeń, 28 października. (Kor. Graz, 
Lw.) Prezes hr. Trauttmansdorff za- 
gaja posiedzenie o godzinie 11, min. 30 
przy nieco liczniejszem niż zwykle udziale 
członków; z Polaków obecni tylko książę 
zm Czartoryski, pp. Krasicki i Stądni 
cki. 


Prezes poświęca wspomnienie po- 
śmiertne zmarłym członkom: księciu-bisku- 
powi Funderowi, hr. Ledeburowi i hr. Beu- 
stowi, których pamięć Izba czei przez po- 
wstanie z miejsc, a następnie odczytuje pi- 
smo z prezydyum gabinetu, zawiadamiają- 
ce, że Najj. Pan raczył podziękować za ży- 
czenia złożone przez Izbę z okoliczności 
imienin, co Izba również przez powstanie 
z miejsc przyjmuje do wiadomości. 

Pan Schmerling składa na stole 
prezydyalnym wniosek osnowy następu- 
Jącej : | , 

„Zważywszy, że językiem służby we- 
wnętrznej w sądach i u władz politycznych 
jest język niemiecki; zważywszy, że zasady 
tej trzymać się należy w interesie państwa 
i jedności administracyi; zważywszy, że roz- 
porządzenie wys. ministerstwa sprawiedli- 
wości z dnia 28 września r. 1886 sprzeci- 
wia się tej zasadzie; zważywszy, że rozpo- 
rządzenie to nadto nie zgadza się z kilka- 
krotnie powtórzonem oświadczeniem pana 
Prezesa gabinetu; zważywszy, że rozporzą- 
dzenie to nie da się pogodzić z niektóremi 
przepisami najw. patentu z dnia 3go maja 
r. 1858; zważywszy, że z rozporządzenia te- 
go wyniknąć mogą znaczne niekorzyści dla 
sądownietwa i że przez nie ograniczona jest 
użyteczność wielkiej części stanu sędziow- 
skiego; zważywszy nakoniec, że rozporzą- 
dzenie to wzbudza także pewne wątpliwości 
pod względem politycznym i prawnopoli- 
tycznym — wys. Izba zechce uchwalić: 
wybrać komisyę z dziesięciu członków, któ- 
ra rozpatrzy rozporządzenie wys minister- 
stwa sprawiadliwości z dnia 28 września 
r. 1836 pod względem prawniczym, jako 
też pod względem doniosłości politycznej 
i zda wys. Izbie sprawę, czyniąc stosowne 
wnioski“. 

Wniosek powyższy podpisany jest przez 
26 członków lewicy. 

Izba przystępuje do porządku dzien- 
nego. | 
W pierwszem czytaniu załatwiono pro- 
jekty rządowe, uchwalone już przez Izbę 
poselską, o zmianach w procedurze egze- 
kucyjnej, o opodatkowaniu skarbowych dróg 
żelaznych i o nowych posadach w namie- 
stnictwach lwowskiem i praskiem, tudzież 
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kazując przedmioty te właściwym komi- 
syom. 

Następuje drugie czytanie uchwalo- 
nego przez Izbę poselską projektu rzą- 
dowego o zabezpieczeniu robotnikom u- 
trzymania na wypadek kalectwa. Komisya 
specyalna wnosi przyjąć projekt w brzmie- 
niu uchwał Izby poselskiej, z wyjątkiem $. 
17-go, w którym proponuje zmianę co do 
przypadającego na robotników a chlebo- 
dawców ciężaru asekuracyjnego. Zmianę tę 
poznamy przy dyskusyi szezegółowej. 

W dyskusyi ogólnej zabiera głos hr. 
Beleredi, który to mowcea znamienity 
pięknemi słowy wynosi szlachetny cel u- 
stawy, mającej odjąć cząstkę grozy niebez- 
pieczeństwom, na jakie narażeni są robo- 
tnicy i złagodzić nędzę, która przez szata- 
na gorzałki jeszcze większą nędzę wyradza. 
Projektowana ustawa nie obejmuje wpraw- 
dzie wszystkich kategoryj robotników, ale 
Rząd miał słuszność, że nie posunął się po 
za sferę robotników fabrycznych, bo między 
niebezpieczeństwami, na jakie ci z jednej, 
a robotnicy w rzemiośle i w rolnietwie z 
drugiej strony są narażeni, zachodzi ogrom- 
na różnica. W retrospektywnym  poglądzie 
na stosunek okaleczałego robotnika do przed- 
siębiorcy wykazuje mowca stopniowe obo- 
strzanie obowiązku przedsiębiorcy, które 
jednak dopóty było niedostateczne, dopóki 
obowiązek ten zawisłym był od zawinienia 
przedsiębiorcy w okaleczeniu robotnika lub 
od uznania sędziowskiego. Zabezpieczenie 
robotnikowi utrzymania na wypadek kalec- 
wa jest interesem publicznym, a temu stać 
się może zadość jedynie przez przymusową 
asekuracyę. Co się tyczy samego projektu, 
mowca zgadza się na wszystkie jego zasady, 
mianowicie także na terytoryalną organi- 
zacyę spółek asekuracyjnych w miejsce 
przyjętych w Niemczech spółek zawodowych, 
które dla ogromnego obszaru swego w 
Niemczeh wnet będą, a tem więcej w 
w Austryi, wobec wielkiej różnicy wła- 
ściwości krajowych tem więcej byłyby mar 
twem ciałem bez ducha. Mimo jednak tej 
zgody swej z zasadami ustawy, zapowiada 
mowca, iż wnosić będzie poprawki w dy- 
skusyi szezegółowej 

Hr. Bloome pragnie, żeby ustawa 
rychło weszła w życie ; jest przeto 
przeciwny wnoszeniu poprawek, które wy- 
magać będą ponownych obrad, może w obu 
Izbach nieprzewidzianego toku i skutku. 
Przemawia tedy za przyjęciem projektu w 
brzmieniu uchwał Izby poselskiej, ale za- 
strzega sobie wnosić od siebie także po 
prawki, gdyby wogóle poprawki wnosić po- 
częto. 

Tu zabiera głos p. Minister sprawie- 
dliwości bar. Prażak, którego mowę we- 
dle stenogramu podajemy poniżej. 

W dyskusyi szczegółowej zabiera głos 
do $. 1go hr. Beleredi, aby wytknąć 
projektowi niektóre niejasności. Projekt mó- 
wi tylko o robotnikach; zachodzi tedy py- 
tanie, czy i robotnice są ustawą objęte. A 
dalej nie daje projekt defiuicyi, co to jest 


Wszystko to ma być wska- | zamknięcie rachunków za r. 1881, prze- | „fabryka“; w Niemczech; brak definicyi tej 


bardzo daje się we znaki. Nadto, nieokre- 
ślone jest znaczenie wyrazów Betrieb i Be- 
triebsbeamter. Paragraf rozróżnia tylko Be- 
triebsbeamie i Arbeiter, a wszakże są inni 
jeszcze ludzie w favrykach, krórzy również 
potrzebują zabezpieczenia, a którzy nie są 
ani urzędnikami ruchu fabryki, ani robo- 
tnikami; są nimi dozorcy ruchu. Mowca 
wnosi poprawkę, żeby między wyrazy Be- 
triebsbeamie a Arbeiter wsunąć wyraz Ange- 
stellte. 

Komisarz rządowy, radea ministeryal- 
ny dr Steinbach, odpowiada, że nie u- 
lega żadnej zgoła wątpliwości, iż robotnice 
także objęte są ustawą; tak samo i młodo- 
ciane siły pomocnicze. Co się tyczy defini- 
cyi fabryki, rzecz to tak trudna, że trzeba 
pozostawić ją każdemu wypadkowi zosobna. 
Poprawka hr. Belerediego okaże się zbyte- 
czna natychmiast, gdy się zważy, iż przez 
urzędników rozumie się także dozorców i 
tych wszystkich, których poprawka nazywa 
Angestellte. Rząd przeto nie zgadza się na 
tę poprawkę. 

Hr. Beleredi oświadcza, że zado- 
walają go te objaśnienia, i cofa poprawkę. 

Paragraf lszy przyjęto tedy bez zmia- 
ny, a bez dyskusyi uchwalono ŚŚ. 2-gi do 
6-go. 

Do paragrafu 7-go, który mówi o za- 
bezpieczeniu osób, pozostałych na wypadek 
śmierci robotnika, zabiera głos znowu hr. 
Beleredi, aby wytknąć niektóre niedo- 
statki. Przedewszystkiem żąda zaopatrzenia 
nietylko dla wdów po robotnikach, jak chce 
paragraf, lecz także, jeżeli są dzieci pra- 
wego łoża, dla wdowca po robotnicy. A da- 
lej żąda, aby wykluczenie żon, żyjących z 
własnej winy w rozwodzie, od pobiera- 
nia renty, rozszerzono na te także Żo- 
ny, które z własnej winy żyją w separacji 
z mężami. Przepis o rencie dla krewnych 
linii wstępnej jest niedostateczny, bo czyni 
rentę zawisłą tylko od niezdolności do za- 
rabiania sobie na chleb, zamiast dodać je- 
szcze warunek rzeczywistej potrzeby wspar- 
cia, W tym duchu mowca wnosi szereg po- 
prawek, dodając tę jeszcze, żeby samobój- 
stwo pozbawiało pozostałych dobrodziejstwa 
ustawy. 

Hr. Zedwitz wnosi poprawkę, żeby 
rentę wypłacano osobom pozostałym tylko 
aż do czasu, do którego dzieci potrzebują 
materyalnej opieki. 

Komisarz rządowy, radca ministeryal- 
ny dr. Steinbach, uważa część tych po- 
prawek za zbyteczną, o ile e+l ich rozumie 
się już w ustawie sam przez się; po części 
zaś sprzeciwia się im jako trudnym do za- 
stósowania. Tak np co do wykluczenia żon, 
żyjących z własnej winy w separacji, tru- 
dno byłoby sądowi polubownemu dojść tej 
winy. gdy tymczasem co do rozwódek wy- 
rok sądu zwykłego wystarcza dla stwier- 
dzenia winy. Co do samobójców zaś, rząd 
mniema , że trudno osoby pozostałe pozba- 
wiać renty % winy samobójcy. 

Sprawozdawca komisyi, br. Kubin, 
sprzeciwia się poprawkom jako już przedy- 
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skutowanym i odrzuconym w Izbie posel- 
skiej. 

Baron Hye wnosi, ze względu na 
wielką wagę poprawek, odroczyć ciąg dal- 
szy obrad, i odesłać rzecz do komisyi, aby 
co do poprawek poczyniła swe wnioski, 
porozumiawszy się z ich autorami. 

Hrabia Falkenhayn zgadza się na 
odroczenie obrad, ale tylko co do $ 7, żą- 
dając, aby nad resztą paragrafów dyskusya 
toczyła się dalej na posiedzeniu nastę- 
pnem. 

Po niejakiej jsszcze dyskusyi formal- 
nej, uchwalono odesłać $ 7my do komisyi, 
a resztę projektu wziąć pod obrady na je- 
dnem z posiedzeń następnych. 

Poczem dokonano wyborów 20 człon- 
ków i 10 zastępców do delegacyi dla spraw 
wspólnych monarchii, tudzież 5 członków 
do deputacyi dla ustanowienia kwot, jakie- 
mi skarby austryacki a węgierski mają 
przyczyniać się do wspólnych wydatków 
Monarchii. W czasie skrutynium wysłucha- 
ła Izba sprawozdania komisyi o rozporzą- 
dzeniu cesarskiem z dnia 19 września rb., 
nie dozwalającem kłaść aresztu na wagony 
zagranieznych przedsiębiorstw kolejowych, 
i zatwierdziła je, a nakoniec przyjęła do 
wiadomości rezultat dokonanych codop iero 
wyborów, który jest następujący: Do Dele- 
gacyi wybrani członkami: br. Apfaltern, 
br. Bezecny, hr. Buquoy, hr. Chotek, ksią- 
żę Konstanty Czartoryski, br. Czedik, 
p. Dumba, hr. Falkenhayn, hr. Fürsten- 
berg, opat Hauswirth, hr. Huyn, opat 
Karl, pp. Latour i Miklosicz, br. Reinelt, 
br. Rodicz, hr. Fre. Thun, hr. Trauttmans- 
dorff, ks. Windischgrätz, hr. Zedwitz; za- 
stępcami zaś: hr. Harrach, hr. Krasieki, 
hr Kuefsteia, bar. Melnhoff, hr. Montecuc- 
culi, hr, Revertera, ks. Rosenberg, ks. S a- 
pieha, p. Schüler, hr. Józef Thun. Do de- 
putacyi dla sprawy kwot wybrani : hr. Cou- 
denhove, pp. Dumba i Miklosicz, hr. Rever- 
tera i ks. Windischgrätz. 

Koniec posiedzenia o godzinie 3*/,. — 
Następne w sobotę. 


(CIV posiedzenie Izby poselskiej.) 


*1* Wiedeń, 28 października. (Kore- 
spondencya Gaz. Lwowskiej), Prezes Smo l- 
ka zagaja posiedzenie o godz. 11 min. 15. 

Od Rządu wniesiono projekt o kredy- 
cie dodatkowym dla etatu Ministerstwa 0- 
brony krajowej w ilości 73.221 zł. na uzu- 
pełnienie zapasów magazynowych dla puł- 
ku piechoty w Stryju, uszezuplonych po- 
żarem. 

W dalszym ciągu dyskusyi szczegóło- 
wej nad austro-węgierskim związkiem han- 
dlowym i ełowym, idzie pod obrady arty- 
kuł V, o poborze i administracyi eeł, do 
którego nikt nie zapisał się do głosu, tak 
samo co do artykułu VI, o służbie sanitar- 
nej w portach. 

Artykuł VII. 
rzekach. N 

Pos. Pirquet ubolewa, że artykuł 
nie zawiera postanowienia o usunięciu prze- 


mówi o żegludze na 


oświeca serce ludzkie miłość Boga, ojczyzny 
i cnoty“. 

Tadeusz Rejtan jest to odczyt 
miany w marcu 1872 r. na korzyść Tow a- 
rzystwa św. Wincentego a Paulo, 
a jak słuszną robi uwagę wydawca, wybór 
przedmiotu spowodowany był niezawodnie 
stuletnią rocznicą pierwszego rozbioru. Jest 
to czerstwa a ciepła zarazem charaktery- 
styka człowieka i epoki; zajmującem i na- 
uczającem jest zbliżenie jej i porównanie z 
pamiętnym obrazem Matejki oraz z monu- 
mentalnem dziełem o czasach rozbiorowych 
ks. Kalinki, którego Tomu II Część II. 
właśnie przed tygodniem oceniliście. — „Ale 
jeżeli straszny upadek Polski, mówi Szuj- 
ski o Rejtanie, pomimo serc i rozumów, ja- 
kich nie brakło w tej nawet chwili, spowo- 
dowanym został w przeważnej części długo- 
wiecznem znoszeniem jawnogrzesznietwa po- 
litycznego, długowieczną obojętnością na 
swawolę i bezrząd, to człowiek, który taki 
wspaniały dał odwagi obywatelskiej dowód, 
człowiek, który był takim praw stróżem jak 
Rejtan, człowiek, który fatalnego Veto 
dawnej Polski użył na ocalenie czci ojczyz- 
ny; może wobec pokutnej Polski stanąć jako 
jeden z jej wzorów i patronów politycznych, 
bo jej to przedewszystkiem potrzeba enoty, 
którą zajaśniał — odwagi cywilnej !“ 

Polska w wieku Kopernika 
jest to rozprawa zbiegająca się z powsta- 
niem Akademii Umiejętności. Od- 
czytał ją Szujski mu pierwszem posiedzeniu 
tej instytucyi, odbyłem 18 lutego 1878 r. 
w przeddzień 400 rocznicy urodzin Koper- 
nika, ku jej uezezeniu. Na tem samem po- 
siedzeniu dzisiejszy minister skarbu, Duna- 
jewski, odczytał Rzecz o memoriale 
Kopernika de moneta cudenda. 
Wieczór zaś grano w teatrze utwór drama- 
tyczny Szujskiego, w którym Kopernika przed- 
stawił na scenie Rychter. — Moralność 
i wiedza jako czynnikw historyi, 
dalej Jerzy Ożarowski i kardynał 


Fleury, nareszcie odezyt publiczny, miany 
we Lwowie dnia 28 marca 1876: Chara k- 
terystyka Kazimierza Wielkie- 
go, znajdują się również w tym tomie; o- 
statni mie małe budzi zajęcie, jako zdanie 
doniosłego reformatora ducha i wyobrażeń 
narodowych o największym naszym refor- 


jmatorze politycznym. — Wydawca zamie- 


ścił tu także przedmowę do pamiętnika ks. 
Eustachego Sanguszki, przechowywanego w 
archiwach familijnych a wydanego przez 
Szujskiego w 1876 r. na Życzenie rodziny 
ks. Sanguszki, a mianowicie czcigodnego ks 
Romana syna ks, Eustachego, złączonego z 
Szujskim, przyjaźnią, wzajemnym szacun- 
kiem i wspólną miłością rzeczy ojczystych. — 
Tom zamyka godnie prelekcya: Z dzie- 
jów Uniwersytetu Krakowskiego. 

Nic może nie daje dokładniejszego a 
zarazem żywszego pojęcia o rozciągłości i 


miona i swoje powołanie ogólno - polskie. 
Nauczyciele i uczniowie z wszystkich dziel- 
nie naszych napływają do niej. W tym ro- 
ku liczba uezniów wynosi przeszło tysiąc 
sto. O zaszczyt wykładania na naszym Uni- 
wersytecie ubiegają się najlepsze siły z ca- 
łej Polski. Zastęp docentów zwiększył się, 
od niedawna ale zaszczytnie już znanym 
w publieystyce naszej, młodym prawnikiem, 
p. Józefem Milewskim z W. Księstwa Po-| 
znańskiego, który w tych dniach otrzymał 
z Wiednia nominacyę. Habilitował się on | 
w sierpniu b. r. a wykład jego: Obecny 
stan kwestyi monetarnej, który u- 
kazał się w Przeglądzie Polskim i jedno- 
cześnie w osobnej odbitee, poruszył kwe- 
styę żywotną, z bliska zwłaszcza obchodzą- 
cą naszą Monarchię i już kilkakrotnie pod- 
,noszoną. Aut'r na wstępie odwołuje się 
właśnie na memoryał Kopernika, o którym 


wszechstronności umysłu i działalności Szuj- | dzisiejszy p. Minister skarbu miał odczyt na 


skiego, jak Opowiadania i Roztrząsamia, 
wówi też o nich wydawca: „Znaczna, prze 


| pierwszem posiedzeniu Akademii Umie- 
jjętności. „Mając mówić — tak zaczyna 


ważna nawet ich część powstała z odezy- | p. Milewski — o obecnym stanie kwestyj 


tów. Zazwyczaj brał do nich Szujski przed- 
miot z ząkresu wykładów, które miał ró- 
wnocześnie na Uniwersytecie, jakąś rzecz, 
nad którą podczas przygotowania się do 
kursu uniwersyteckiego albo poczynił był 
obszerniejsze studya na podstawie niezna- 
nych materyałów, albo też przedmiot jakiś, 
który pobudził myśl jego do głębszego za- 
stanowienia się nad donioślejszemi zaga- 
dnieniami naszej przeszłości, który zatem 
nastręczał sposobność do poruszenia tych 
zagadnień przed szerszem audytoryum, do 
wyciągnięcia jakiejś nauki z przeszłości na 
chwilę bieżącą. * 

Z odrodzeniem Uniwersytetu Jagiel- 
lońskiego pod wpływem narodowego wy- 
chowania publicznego, ale także w skutku 
działania Szujskiego i ludzi złączonych z 
nim, nietylko tożsamością celu, ale także 
szerokim na zadania nasze poglądem, kra- 
kowska Wszechnica odzyskała Swoje zna- 


monetarnej, niechaj mi wolno będzie na- 
samprzód przypomnieć słowa Kopernika, 
który w napisanym dla Zygmunta Starego 
memoryale p. t. monetae cudendae raito, zali- 
cza złe uregulowanie stosunków monetar- 
nych, monetae vilitas, jak się wyraża, do czyn- 
ników, prowadzących państwa niechybnie 
do upadku Zarazem dodaje Kopernik, że 
podczas, gdy inne, wymienione przezeń przy- 
czyny upadku państw, są widoczne, znane 
i jako takie uznane, to zgubny wpływ złej 
monety niewielu tyłko ludzi dostrzega i do- 
strzegają go tylko ludzie, specyalnie tą 
kwestyą się zajmujący, a bynajmniej nie o- 
gół, bo wpływ ten występuje powoli, nie- 
znacznie, skrycie, aczkolwiek niemniej zgu- 
bnie“. — Autor wykazawszy jednak obec- 
ny stan kwestyi monetarnej w świecie, do- 
chodzi do konkluzyi, że wobee nieszczęsne- 
snego położenia, wytworzonego pod tym 
względem przez Niemcy, początek re- 


formy winien od tego wyjść mocarstwa. 
„Dopóki to nie nastąpi, należy ograniczyć 
się do badania kwestyi i przygotowania co 
można, % z pozytywnemi reformami wypa- 
da zaczekać, aż się nie wyjaśnią stosunki“. 
Nareszcie autor dodaje tę wielee filozofi- 
czną uwagę, którą za naszych czasów do 
tylu spraw i przedmiotów, zastosować z ko- 
nieczności trzeba. „Czekać, żyć ciągle 
w zawieszeniu i niepewności, jest bezwąt- 
pienia przykrem, ale jest to z dwojga złe- 
go mniejszem, i dlatego je wybrać należy“. 

Na zakończenie zapisać mi wypada 
czyny ratunkowe dwóch tutejszych straży 
pożarnych, miejskiej i moralnej. Pierwsza 
odznaczyła się nadzwyczajnie przy pożarze 
fabryki narzędzi rolniczych Zieleniewskie- 
go, fabryki dobrze zasłużcnej, uezciwie i 
praktycznie prowadzonej, a która stała na- 
przeciw głównej kwatery moralnej straży 
pożarnej, to jest redakeyi Czasu Pożarna 
straż miejska, mistrzowskiem zlokalizowa- 
niem ognia gwałtownego i silnego, nietylko 
zasłoniła miasto przed grożącem niebezpie- 
czeństwem, ale złożyła dowód uczuć kole- 
żeńskich względem moralnej straży pożar- 
nej a bezstronności politycznej. Jednocze- 
nie ta ostatnia zajętą była mozolną a peł- 
ną zasług pracą, polegająca na powołaniu 
do nowego życia tutejszego Banku Gali- 
cyjskiego dla handlu i przemysłu, 
a ugaszeniu niszczących i popłoch szerzą- 
cych płomieni. Zacne i poważne grono oby- 
wateli, to samo, które przy każdym widzie- 
my pożarze, jak spieszy z ratunkiem, sta- 
nie niebawem na czele Banku, oraz Za- 
kładu kredytowego ziemskiego, 
a ogłoszony w tej mierze komunikat w Cza- 
Sie objaśnia dostatecznie pomyślny obrót, 
nadany całej sprawie. 


28 października. 0. 


szkód dla żeglugi na Dunaju w Wegrzech. będzie na rząd węgierski o usunięcie po- 
Przeszkody te pod Gónyć i przy Zelaznej | wszechnie potępionych defraudacyj cłowych, 


Bramie jak były, tak są, a przecież nie na 


to Austrya wydaje miliony na regulacyę |ski, skoro już fakt defraudacyi jest stwier- 
Dunaju, żeby z Wiednia do Lincu statki | dzony w sposób niedozwalający wątpliwości, 
chodzić mogły, lecz żeby żegluga była o- | lojalnie teraz wszelkremi środkami oszustwu 
temn się sprzeciwi — tak lojalnie, jak i my 
|zawsze lojalnie względem Węgier postępu- 


twarta dła handlu wprost z Konstantyno- 
polem i z całym Wschodem. Traktat ber 
liński przekazuje Austro- Węgrom regulacyę 
Dunaju, a jest to anomalia, że Rada pań- 


trzymuje żadnej zgoła wiadomości o speł- 
nieniu przyjętego obowiązku, Mowca prze- 


komisyą rezolucyi, wzywającej Rząd, aby 
użył wpływu swego, by na Węgrach wy- 
módz spełnienie zobowiązań co do usunię- 


Zelaznej Bramie > 

Pos. Edward Süss oświadcza, że nie 
waha się mówić o kwestyach polityki za- 
granicznej, bo i byłoby lepiej, gdyby Rada 
państwa, z powodu naturalnego stosunku 
Austryi do Wschodu europejskiego, częściej 
polityką zagraniczną się zajmowała. Mowea 
krytykuje zachowanie się reprezentantów 
Monarchii austro-węgierskiej w sprawie że- 
glugi na Dunaju poza granicami Monarchii. 
Całą powagę Monarchii rzucono na szalę 
w podrzędnej kwestyi polieyi żeglarskiej, 
zamiast nie dopuścić, żeby Rossya kilijską 
odnogę Dunaju wyjęła z pod zakresu dzia- 
łalności komisyi europejskiej i zapewniła so- 
bie na wsze czasy wolny wstęp z morza 
Czarnego na Dunaj. Zamiast dopilnować 
rzeczy ważnych, zapuszezono się w drobia- 
zgowe zatargi formalne. Mowea omawia da- 
lej teraźniejszy stosunek handlowo - polity- 
czny z Rumunią, pragląc, aby ta wojna 
cłowa już się skończyła, uznając jednak, że 
Rumunia powinna uczynić w tym względzie 
pierwszy krok do zgody. Cieszyłby się, gdy- 
by ostatnią podróż ministra rumuńskiego 
w tym duchu pojmować można. Uregulowa- 
nie Dunaju przy Źeluznej bramie, pojmuje 
mowca nie tylko jako rzecz ekonomicznie 
ważną, lecz i politycznie doniosłą, jako wa- 
żny czynnik w przeprowadzeniu tej polityki 
zagranicznej, której wyrazem jest znana od 
powiedź prezesa gabinetu węgierskiego na 
interpelacye w sprawie bułgarskiej. W tym 
to duchu mowca zaleca wspomnianą wyżej 
rezolucyę ku przyjęciu.  — /ć . 

Artykuł VII, jako niezmieniony, nie 
idzie pod głosowanie ; proponowaną rezolu- 
cyę przyjęto. 

Dopiero do artykału XI, o restytucyach 
podatków powyższych, zabiera znów głos 
pos. Derszatta i wykazuje że skarb wę- 
gierski bardzo dobrze wychodzi na teraźniej- 
szym sposobie restytucyj, przez co kwota, 
jaką tenże skarb przyczynia się do wspól- 
nych wydatków Monarchii, staje się mniej- 
szą, niż być powinna. Ze względu na ści- 
sły związek sprawy restytucyj ze sprawą 
kwot, ze względu na to, że ustanowie- 
nie sposobu restytueyj w traktacie o związ- 
ku handlowym stanowi prejudykat dla 
przyszłych uchwał deputacyi, osobno do 
ustanowienia kwot wybranej, wnosi mowca 
imieniem mniejszości komisyjnej, żeby Isba 
wykreśliła z artykułu XI postanowieniu o 
sposobie restytuowania podatków spożyw- 
czych. i l 

Pos. Menger popiera ten wniosek, 
przewidując, że ten sposób restytucyj, przy 
niedalekiem zaprowadzeniu nowej ustawy o 
podatku od cukru, przyczyni się w wysokim 
stopniu do podźwignienia węgierskiego prze- 
mysłu cukrowniczego z krzywdą dla austryac- 
kiego. Czegoś podobnego lęka się mowca 
także eo do przemysłu gorzelnianego. Od- 
biegając daleko od przedmiotu obrad, kry- 
tykuje nierówność w opodatkowaniu wiel- 
kich gorzelń a rolniczych gorzelń małych, 
które przy teraźniejszej ustawie o podatku 
gorzelniczym ani rozwinąć się, ani nawet 
nowe powstać nie mogą. l 

Pos. Chamiec uważa ścisły stosu- 
nek ekonomiczny między Austryą a Wę- 
grami za nieodzowny warunek potęgi mo- 
narchii na zewnątrz. Ten &cisły związek 
handlowy i ełowy jednak pożytecznym jest 
wtedy tylko, gdy go obie strony lojalnie się 
trzymają i postanowienia traktatu w dobrej 
wierze wykonywają, W sprawie cła od nafty 
Węgry odrzuciły uchwałę Izby austryackiej 
Rząd austryacki, trzymając się zasad lojal- 
ności, zawezwał tedy rząd węgierski do u- 
łożenia nowych przepisów wykonawczych 
dla zastosowania teraźniejszych norm cło- 
wych. Jakoż rząd węgierski przystał na zwo- 
łanie ekspertyzy, która orzekła, że można 
wydać takie rozporządzenia wykonawcze, 
żeby ustały niesłychane defraudacye za po- 
mocą sprowadzania falsyfikatów zamiast 
nafty surowej; ale od tej chwili minęło już 
kilka tygodni, a nie się nie stało, chociaż 
Szkoda z tej zwłoki jest zarówno dla skar 
bu, jak dla galicyjskiego przemysłu nafto- 
wego bardzo znaczna. Ze mimo to nie- 
sprzeciwiam się uchwaleniu niniejszego trak- 
tatu handlowego i cłowego, czynię to dla 
tego, iż żywotny interes monarchii wymaga, 
aby ten traktat przyszedł do skutku, jako 
też dla tego, że jestem przekonany, iż Rząd 
austryacki z niestrudzoną energią nalegać 


a zarazem mam nadzieję, że i rząd węgier 


| jemy. (Huczne brawo! z prawicy). 


rozumieć się z sobą. 


Komisarz rządowy, szef sekcyi p. Bau m- 
gartner, zwalcza wniosek Derszatty, wy- 


wodząc, iż postanowienia o sposobie resty- 


tucyj podatków spożywezych ani nie daja 
Węgrom korzyści, bo restytucya dzieje się 


w stosunku produkeyi, ani też nie stanowią 
prejudykatu dla uchwał deputacyi, która 
wybrana jest do ustanowienia kwot na wspól- 
ne wydatki monarchii. Restytucya nie może 
dziać się w stosunku tych kwot; uznano to 
już w r. 1878 za niesłuszność, krzywdzącą 
Węgry. Ale ci, którzy chcą, żeby restytu- 
cya działa się w stosunku kwot, a moty- 
wują to obawą, że przy teraźniejszym spo- 
sobie restytucyi wamoże się węgierski prze- 
mysł eukrowniczy i gorzelniczy, zapominają, 
iż to wzmożenie przemysłu węgierskiego 
przemawiałoby właśnie za zachowaniem re- 
stytucyi w stosunku przemysłu, a nie za re- 
stytucyami w stosunku kwot. 

Pos. Hevera ubolewa, że podczas 
gdy rząd węgierski wszelkiemi sposobami 
stara się podźwignąć przemysł rolniczy, w 
Austryi nie się nie czyni w tym względzie. 
Mowcea rozumie przez przemysł rolniczy cu- 
krownie i zgadza się z pos. Mengerem w 
tem, że dla podźwignienia przemysłu tego 
trzeba zaprowadzić podatek od ilości wyro- 
bionego cukru, jak to już jest w Niemczech. 
Zapewnia pos. Mengera o wdzięczności ca- 
łego narodu czeskiego, gdyby tylko pod 
względem narodowym także zechciał nakło- 
nić się więcej do żądań czeskich. 

Pos, Türk dziwi się, że Węgry tak 
się sprzeciwiają wszystkiemu, co ma wyjść 
na dobro rolnictwa, jak n. p. taniej soli, 
ełom na zboże, i tłómaczy to sobie tem 
tyko, że na Węgrzech żydowstwo wywiera 
wpływ jeszcze potężniejszy, niż w Austryi, 
boć interesa rolnicze są tu i tam równe. 

W głosowaniu przyjęto artykuł XI, 
odrzucając wniosek Derszatty. Wniosek Aus- 
serera idzie na żądanie pos. Tiirka pod 
głosowanie imienne, w którem odrzucono 
go, 187 głosami przeciw 134 głosom, a na- 
tomiast rezolucyę proponowaną przez komi- 
syę uchwalono 139 głosami przeciw 114 
głosom. 

Przy artykule XII, o walucie, pos. 
Tausche porusza na nowo żądanie swe, 
dawniej kiedyś wypowiedziane. aby zapro- 
wadzone mniejszą jednostkę monetarną w 
miejsce złotówki austryackiej, co zresztą 
mieści się także w proponowanej przez ko- 
misyę rezolucji. 

Rezolucyę tę przyjęto wraz z artyku- 
łem XII. 

Na tem przerwano obrady. 

Pos. Hompesch wnosi interpelacyę 
do prezesa gabinetu w sprawie zapobieże- 
nia przewleczeniu cholery przez wojska prze- 
prowadzane z dawnych do nowych załóg. 

Koniec posiedzenia o godz. 3. — Na- 
stępne jutro, 


Komisya budżetowa Izby panów 
przyjęła w całości sprawozdanie o przedło 
żeniu rządowem co do dalszego poboru po- 
datków i pokrywaniu wydatków za czas od 
I stycznia do końca marca 1887; również 
komisya politycznalzby p a nów przy- 
jęła sprawozdanie o projekcie ustawy co do 
poboru rekrutów w roku przyszłym. Oba te 
przedmioty stoją na porządku dziennym dzi 
siejszego posiedzenia lzby panów. 

Komisya legitymacyjna Izby 
deputowanych sprawdziła przedwczoraj 
szereg wyborów. Dep. Weeber uczynił wnio- 
sek, uby komisya powzięła uchwałę, wedle 
której referenci mają bezzwłocznie po otwar- 
ciu na nowo parlamentu złożyć sprawozda- 
nia o wszystkich galieyjskich i dal 
matyńskich wyborach. Następnie dep Sta- 
rzyński referował o wyborze dr. Biliń. 
skiego i wniósł o uznanie tego wyboru 
za ważny. Przeciw temu wystąpił dep. To- 
maszczuk domagając się ponownych docho- 
dzeń co do podniesionych nieprawidłowo- 
ści, jakie miały zajść przy wyborach w Sta- 
nisławowie. Komisya zgodziła się ostate- 


w drodze galicyjskiego Namiestnictwa za- 
rządził pomienione dochodzenia. 


gSłazeta Lwowska" s dnia 30 października 1886, 


Pos. Ausserer nie zadowala się pro- 
stwa, która traktat ten zatwierdziła, nie o- | ponowaną przez komisyę rezolucyą, która 
wzywa rząd, aby nawiązał z rządem węgier- 
skim rokowania co do zaprowadzenia soti 
mawia za przyjęciem proponowanej przez | dla bydła. Rezolucyj takich było mnóstwo, 
a skutku nie mają żadnego. O proponowa- 
nej teraz rezolucyi także przewidzieć można 
4 góry, że rząd jej nie wykona. Dlatego sta- 
cia przeszkód dla żeglugi na Dunaju przy | wia mowca pozytywny wniosek o obniżenie 
) cen soli, co do którego oba rządy mają po- 


cznie na to i uchwaliła wezwać Rząd, aby 


3 


Mowa JE. Ministra bar. Prażaka, 


miana dnia 28 października w Izbie wyż- 
szej wśród obrad nad ustawą o zabezpie- 


Tyle ze stanowiska Rządu oświadczyć 


(musiałem już w dyskusji ogólnej, i proszę 
; wys. Izbę, aby, 


jeżeli nie można zgodzić 


czeniu robotnikom utrzymania, na wypadek | Się Po prostu ną uchwały Izby poselskiej, 


kalectwa, brzmi wedle stenogramu jak na- przyjęła tylko 


stępuje: 


Wysoka Izba zechee pozwolić mi, że 
kilkoma słowy naznaczę stanowisko Rządu 
względem dzisiejszego projektu komisyi i 


względem uwag, któreśmy z ust szan. panów | wyraz 


preopinantów usłyszeli. 

Projekt, zajmujący wys. Izbę, jest pier- 
wszym krokiem na drodze ku rozwiązaniu 
ważnej kwestyl zabezpieczenia robotnikom 
utrzymania. Rządowi z jego stanowiska mu- 
si bardzo wiele na tem zależeć, żeby ten 
pierwszy krok rzeczywiście też przyszedł do 
skutku, żeby przeto projekt regulujący tę a- 
sekuracyę jaknajwcześniej stał się ustawą. 
To tylko będzie właściwym wyrazem wielkiej 
doniosłości, jaką odznacza się cały ten 
przedmiot, jeżeli obrady parlamentu nad nim 
nie przeciągną się zbyt długo. Bo wszakże 
z najwyższą sankcyą ustawy sama asekura- 
cya robotników nie wejdzie jeszcze w Życie. 
Nie tylko projekt oznacza termin trzymie- 
sięczny oi dnia ogłoszenia, aby ustawa sta- 
ła się prawomocną, lecz nadto potrzeba je- 
szcze przygotowań do utworzenia terytoryal- 
nych zakładów asekuracyjnych, które wy- 
magać będą czasu o wiele dłuższego; do- 
piero sposobem rozporządzenia oznaczy się 
czas, od którego rozpocznie się sama ase- 
kuracya, 

Z tych to przyczyn musiało Rządowi 
zależeć na tem przedewszystkiem, żeby wys. 
Izba była zdecydowała się przyjąć poprostu 
uchwały Izby poselskiej -- uchwały, które 
powzięto w Izbie poselskiej po długich wal- 
kach i kompromisach między stronnictwa- 
mi. Wszakże w tych dniach upłyną trzy 
lata od chwili, gdy projekt rządowy po raz 
pierwszy na ubiegłej jeszcze sesyi wniesio- 
ny został do Izby poselskiej. Z wdzięczno- 
ścią uznaję, że szanowna komisya wysokiej 
Izby liczyła się z tą okolicznością, Wznio- 
sła się ponad niejedne wątpliwości pod 
względem stylistycznym, przyjęła zasady 
ustawy, jak wyszły z pod uchwał Izby po- 
selskiej, i jedyna jedna tylko zachodzi ró- 
żniea między zapatrywaniami szanownej 
komisyi a uchwałami Izty poselskiej, Pod- 
czas gdy Izba poselska wychodzi z tej za- 
sady, że obowiązek robotników przyczyniać 
się do funduszu asekuraeyjnego ma być po- 
wszechny, bez różniey zarobku, i ustanowiła 
eo prawda eząstkę minimalną, bo tylko 10 
pre. premii asekuracyjnej opłacać się Imającej, 
wasza komisya zupełnie od obowiązku tego 
zwolniła pewną część robotników, mianowi- 
cie tych, których zarobek jest najmniejszy 
i dochodzi tylko do 1 zł. na dzień. Jeżeli wys. 
Izba przychyli się do tego wniosku swojej 
komisyi, Rząd nie będzie mógł opierać się 
na prawdę, albowiem nie narusza on w Wy- 
sokim stopniu zasady, że robotnicy mają 
przyczyniać się do swojej asekuracji i że 
mają uczęstniczyć w zawiadowaniu zakładu 
asekuracyjnego. Wszakże sam Rząd wniósł 
był na ubiegłej sesyi projekt, w którym, 
właśnie ze względu na najmniej zarabiają- 
cych robotników, cheiał zwolnić wszystkich, 
którzy zarabiają tylko do 1 zł. na dzień, od 
opłaty asekuracyjnej. Obawa, że przez to 
zmiejszyłby się interes robotników w za- 
wiadowaniu zakładu asekuracyjnego, którą 
to obawę wynurzył hr. Beleredi, nie wyda- 


je mi się słuszną, bo trudno przypuścić, iż- 


by właśnie ci robotnicy, eo do których u- 
stanowiono zwolnienie od opłaty, mogli być 
powoływani do zarządu. Pozostaje jeszcze 
rozległa sfera robotników i urzędników fa- 
bryeznych, która na wszelki sposób będzie 
wedle ustawy opłacała część premii aseku- 
racyjnej. Dla tego Rząd, gdyby wys. Izba 
przychyliia się do wniosku swojej komisji, 
starałby się w Izbie poselskiej przeprowa- 
dzić zgodę na taką uchwałę, aby tylko u- 
stawa jak najrychlej w życie wejść mogła. 

Gdyby atoli, jak to już w komisyi 
żądano, przyjęto tutaj jeszcze rozleglejsze 
zwolnienie robotników od opłaty asekura- 
cyjnej, ustawa cała pod względem dojścia 
do skutku mocno byłaby narażona na szwank. 
To też Rząd z swego stanowiska musiałby 
stanowczo oświadczyć się przeciw rozleglej- 
szemu zwolnieniu. , 

Jeżeli zaś jest tylko wybór między 
prostem przystąpieniem do uchwał Izby po- 
selskiej, a zmianą wymagającą ponownych 
obrad tejże Izby, w takim razie Rządowi 
więcej pożądaną byłoby rzecza, gdyby wys. 
Izba zdecydowała się na prosty akces do 
uchwał Izby poselskiej, bo tylko w ten 
sposób ustawa wcześniej będzie mogła 
wejść w Życie. Co się tyczy bowiem obawy, 
jakoby ustawa niniejsza nie mogła wejść w 
życie inaczej, jak tylko razem z ustawą o 
zabezpieczeniu robotników na wypadek cho- 
roby, uważam tę obawę za nieuzasadnioną, 
skoro ustawa o zabezpieczeniu chorych w 
komisyi Izby poselskiej już jest przeobra- 
dowana, sprawozdanie jej już jest w pełnej 
Izbie, a przygotowania do wykonania usta- 
wy niniejszej wymagać będą o wiele wię- 
cej czasu. 


wniosek komisyi swojej. 
Wszakże ustawa niniejsza, jak każda inna, 
może z czasem uledz zmianom. Że zaś p 
hr. Bloome oświadczył, iż wtedy tylko od 
się je w ogóle wnosić Zacznie, oznacza to 
chęci jego, żeby go powstrzymano 
od wniesienia swoich poprawek i żeby u- 
stawa nie potrzebowała już wracać do Izby 
poselskiej. 

Nie ulega wątpliwości, że zabezpie- 
czenie robotników na wypadek kalectwa nie 
kończy się na ustawie niniejszej. Rząd nie- 
zadługo będżie mógł wnieść projekt o roz- 
szerzeniu tych postanowień na inne klasy 
robotnicze, a wszakże wtedy będzie można 
także rozważyć zmiany, jakich się teraz 
żąda, i będzie można lepiej je ocenić ze 
stanowiska nabytego tymczasem doświad- 
czenia. 

Upraszam przeto wys. Izbę, aby z 
życzliwością przystąpić zechciała do oce- 
nienia projektu niniejszego i uwzględnić 
życzenia wynurzone ze strony Rządu. 


ZZA 


Regulacya rzek galicyjskich. 


Piszą z Wiednia do Czasu: Jedna 
wcale pokaźna część projektu regulacyi rzek 
galicyjskich doczeka się może oddzielnego a 
rychłego załatwienia w drodze międzynaro- 
dowego układu, bez takich kosztów dla kra- 
ju, jakie wypływałyby z pomienionego pro- 
jektu. Mam tu na myśli część Wisły, stano- 
wiącą granicę między Prusami a Austryą, 
Już w r. 1885 weszła w tok prawidłowy 
kwestya uregulowania tej części Wisły, 
która stanowi granicę Prus od strony Szląz- 
ka (od Schwarzwaner do ujścia Białki). Ze 
strony austryackiej prowadził tę s rawę 
rząd krajowy w Opawie, a jego delegaci 
techniczni i administracyjni, przy udziale 
galicyjskiego delegata, odbyli przy końcu r, 
1885 z delegatami rządu pruskiego komi- 
syjny objazd powyżej wykazanej przestrzeni 
Wisły. braku operatów technicznych, 
nie mógł ten objazd doprowadzić do uło- 
żenia warunków, pod jakiemi oba państwa 
mają przystąpić do wykonania robót regu- 
lacyjnych. Rząd krajowy w Opawie starał 
się jaknajspieszniej dostarczyć potrzebnego 
substratu i wypracował projekt regulacyjny, 
który przedłożony został władzy pruskiej 
(rejencyi w Opolu). 

Ze strony Prus uznano, że układ mię- 
dzynarodowy, zawrzeć się mający z Austryą, 
nie może być ograniczony do przestrzeni 
szłąsko-pruskiej, lecz dla racyonalnego pro- 
wadzenia dzieła , rozszerzony być powinien 
także na kontynuacyę galicyjską tej prze- 
strzeni Wisły, t. j. od ujścia Białki do uj- 
ścia Przemszy. Operat szląskiego rządu kra- 
jowego preliminuje na regulacyę szląsko- 
pruskiej przestrzeni Wisły przeszło 800.000 
złr. Ile wypadnie na regulacyę przestrzeni 
od ujścia Białki do ujścia Przemszy, to o- 
znaczyć będzie można dopiero po przero- 
bieniu planu, jaki ułożony został w Namiest. 
niectwie galicyjskiem w ogólnym projekcie 
regulacyjnym na innych podstawach techni- 
czno-finansowych opartym. Plan ten musi 
być zmieniony, bo rząd pruski wymaga je- 
dnolitego traktowania szląsko-pruskiej i ga- 
licyjsko-pruskiej przestrzeni Wisły. Gdy plan 
zostanie zmieniony i ze szląskim planem 
w jednolitą całość złączony, przystąpią oba 
rządy, austryacki i pruski, do omówienia 
warunków wykonania regulacji i pokrycia 
jej kosztów. Rząd pruski objawia chęć ry- 
chłego sfinalizowania Sprawy, a ponieważ 
nie jest ona ani skomplikowaną, ani pod 
zasadniczym względem sporną, więc jak po- 
wiedziałem na wstępie, przestrzeń Wisły od 
ujścia Białki do ujścia Przemszy posiada 
w tej chwili wszelkie szanse wyprzedzenia 
regulacyi innych rzek, objętych generalnym 
projektem regulacyjnym. W dalsz-m trakto- 
waniu sprawy rząd krajowy na Szląsku, jak 
dotąd, pozostanie na czele akeyi, ale gdy 
przygotowania wstępne zostaną ukończone, 
rzecz weźmie w ręce rząd centralny, który 
już obecnie przez swój organ techniczny 
wskazał szezegółowo, w jakim kierunku i 
w jaki sposób ma być plan przerobiony, 
względnie uzupełniony. 


Wypadki w Bułgaryi. 


Bałgarski dziennik urzędowy, ogłasza- 
jąc odroczenie Zgromadzenia narodowego 
do 31 b. m., podał jako powód zwłoki to, 
iż deputowani nie mogli zjechać w dosta- 
tecznej liezbie na termin pierwotnie ozna- 
czony. Konsulowie Austryi i Francyi mieli 
wczoraj wyjechać do Tirnowy. 

Do Politische Correspondenz piszą 4 So- 
fii, iż rząd rossyjski wobec Mocarstw mo- 
tywował wysłanie dwóch okrętów wojen- 
nych do Warny koniecznościa opieki tam- 
tejszego konsulatu rossyjskiego i rossyj- 
skich mieszkańców , wobee rządu bułgar- 


| siebie także wnosić będzie poprawki, jeżeli 
| 


skiego zaś oświadczył, iż wysłanie okrętów 
stanowi akt protestu przeciw zebraniu się 
wielkiego Zgromadzenia narodowego. 

Oprócz noty w sprawie skompromito- 
wanych w spisku oficerów, wystosował ge- 
narał Kaulbars świeżo drugą notę do rzą- 
du bułgarskiego w sprawie spalenia sztan- 
darów buntowniczych pułków. Nota pier- 
wsza wywołała tem żywsze zdziwienie, 
gdyż wytoczony oficerom proces bardzo po- 
wolnie postępuje, a ewentualne ich zasą- 
dzenie może nastąpić w dalekiej dopiero 
przyszłości. 

Do Kölnische Zeitung telegrafują z So- 
fii: Zupełnie bezpodstawną jest wiadomość, 
jakoby rząd bułgarski zamierzał już w naj- 
bliższej przyszłości wykonać egzekucye na 
tych oficerach, którzy byli głównymi spraw- 
cami spisku przeciw księciu Aleksandrowi. 
Owszem bułgarski minister wojny zapewnił, 
iż dotychczas nie wyznaczono nawet ter- 
minu głównej rozprawy, i że w ogóle śledz- 
two toczy się bardzo powoli. 

Depesza z Londynu donosi: Utrzymu- 
ją tu, iż w Bułgaryi poczyniono ważae od- 
krycia, które rząd bułgarski trzyma w ta- 
jemnicy, ażeby nie powiększać wzburzenia 
umysłów , i że tem wytłómaczyć się dadzą 
ponowne ostrzeżenia rossyjskie przed uka- 
raniem skompromitowanych oficerów. 

Donosza z Filipopoła: Tak we;Wscho- 
dniej Rumelii, jak i Bułgaryi ma być obe- 
enie w publieznych zakładach naukowych, 
w miejsce języka rossyjskiego, wykładanym 
język niemiecki. 


KRONIKA 


= Najjaśniejszy Pam raczył najmi- 
łościwiej udzielić z prywatnej Swej szkatuły 
gminie Lutoryż, w powiecie rzeszowskim, na 
budowę szkoły, zapomogi w kwocie 50 zł. 
Mianowania w e. k. armii. 
Rotmistrzami I klasy w galicyjskich pułkach 
jezdnych mianowani rotmistrze II klasy: Hen- 
ryk Sieber, Jan Stankovic, Adolf Czerny, Karol 
Müller, Jan Doxat, Gustaw Igaifiy-Igaly i Eu- 
geniusz br. Pillerstorff; rotmistrzami II klasy 
porucznicy: Włodzimierz Wilczyński, Antoni 
Manasterski, Artur Przyborski, Karol Hahn, 
Artur Haase-Wranau, Leon Richter, Gustaw 
Lang, Aleksander Kramling, Rudolf Czechowski, 
Karol Mókeln, Karol Karban, Klemens Bilwin, 
Biano br. Zach-Deybach , Antoni Zawadzki, 
Bernard Hörmann - Willerstorf - Urbair, Józef 
Beitl i Oskar Swozil; podporucznikami kadeci 
zastępcy oficerscy : Kazimierz Guzkowsky, Adolf 
Bliimel, Wiktor Strzygowski, Huge Heim, Hen- 
ryk Tachet- des Combes, Emil Hirschfeld, Al- 
fred Słonecki i Eberhard hr. Schenk-Stauffen- 
berg. 

i W galicyjskich oddziałach artyleryi mia- 
nowani: porucznik Emil Strnad, kapitanem II 
klasy, a podporucznik Edward Weeber poru- 
cznikiem. 

Kapitan II klasy sztabu inżynieryi Jan 
Hrabar, na etacie dyrekeyi inżynieryi w Kra- 
kowie, mianowany kapitanem I klasy i prze- 
niesiony na etat państwowego Ministerstwa 
wojny; a podporucznik inżynieryi, Stanisław 
Niedzielski, przydzielony do dyrekcyi inżynieryi 
w Przemyślu, porucznikiem. 

Podporucznik Paweł br. Taxis de Bordo- 
gna et Valnigra, przy zarządzie stadnin rzą- 
dowych w Drohowyżu, mianowany poruczni- 
kiem. 

W rezerwie galicyjskich pułków pieszych 
mianowani: podporucznik Robert Doms poru- 
cznikiem ; kadeci zastępcy oficerscy Jerzy Petri- 
cek, Antoni Kirschnek, Jan Matz, Stefan Gri- 
gorowicz i Bazyli Jakubowiez, podporuczni- 
kami. 

Porucznicy-audytorowie Wiktor Seidl, w 
pułku piesz. nr. 95 i Karol Finkel, przy są- 
dzie garnizonowym we Lwowie, mianowani ka- 
pitanami-audytorami II klasy, a praktykant 
audytoryalny Michał Gross Le Meiere Klein- 
griinberg, podporucznik rezerwowy w pułku 
piesz. nr. 41, porucznikiem-audytorem. 

Starszy lekarz sztabowy I klasy dr. Ju- 
liusz Hlavac Rechtwall, szef sanitarny 11 kor- 
pusu, mianowany generalnym lekarzem sztabo- 
wym, z pozostawieniem na dotychczasowem sta- 
nowisku. 

Starszy lekarz sztabowy II klasy dr. 
Emanuel Arzt, kierownik szpitala garnizonowego 
nr. 14 we Lwowie, mianowany starszym leka- 
rzem sztabowym I klasy; lekarz sztabowy dr. 
Leopold Pollak, przy szpitalu garnizonowym 
nr. 14 we Lwowie, mianowany starszym leka- 
rzem sztabowym II klasy i przeniesiony jako 
naczelny lekarz garnizonowy do Czerniowiec. 

W galicyjskich oddziałach wojskowych 
mianowani: lekarze pułkowi II klasy: dr. Józef 


— 


Hass, dr. Juliusz Schlauf i dr. Alojzy Apollo- | 


nio, lekarzami pułkowymi I klasy; a starsi le- 
karze : dr, Juliusz Fodor, dr. Michał Martyno- 
wiez i dr. Włodzimierz Hrycykiewicz, lekarza- 
mi pułkowymi II klasy. 

Porucznicy rachmistrze w galic. oddzia- 
łach wojskowych Józef Karabeli i Leonard 
Spittal, mianowani kapitanami rachmistrzami 
II klasy ; zaś intendant wojsk. Adolf Kucera, 
przy intendanturze I korpusu, starszym inten- 
dantem wojskowym II klasy. 
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Do Rady powiatowej liskiej, przy ,i oddalił się. W pięć minut potem zjawia się; tylko dobre odegranie ról takich może się zło- 


uzupełniającym wyborze jednego członka z grupy 
i większych posiadłości. wybrany został p. Wła- 
dysław Bal, właściciel dóbr. 

— Konferencya handlowa. Odzna- 
czający się energią zarząd stowarzyszenia „Gre- 
mium chrześciańskich kupców i przemysłowców 
we Lwowie“, przekształcającego się obecnie na 
„Krajowe Towarzystwo kupców i przemysłow- 
ców“, urządził w biurze swojem, dnia 29 b. m., 
bardzo interesującą konferencyę z pewnym zna- 
komitym fachowcem na polu komercyalnem, 
bawiącym w przejeździe w naszem mieście. Na 
konferencyi tej omawiano głównie możliwość 
eksportu naszych krajowych wyrobów. Zebrani 
lieznis kupcy i przemysłowcy dowiedzieli się 
wiele nader pouczających w tyin względzie 
szczegółów i wskazówek, za udzielenie których 
są szanownemu gościowi moeno zobowiązani. 

Jest też nadzieja, że nie omieszkają odpowie- 
dnio z takowych skorzystać, co z czasem po- 


winno znacznie przysporzyć im dochodów, aj 


zarazem przyczynić się niepomiernie do pole- 
pszenia ekonomicznych stosunków naszego kraju. 
Gdy ten praktyczny rezultat pomienionej konfe- 
rencji nastąpi, podanym zostanie do ogólnej 
wiadomości, dla zachęcenia do powszechnego 
u nas energicznego w tym kierunku działania, 
ażeby mianowicie stworzyć jak najprędzej sze- 
rokie drogi zbytu naszym wyrobom, na co one 
niewątpliwie zasługują. 

— Na wystawę nieustającą zjedno- 
czonego Towarzystwa przyjaciół sztuk pięknych 
(przy placu Św Ducha 1. 10), nadesłane zo- 
stały dwa portrety olejne państwa Maurycego 
i Maryi Hoffmannów, wykonane przez Grochol- 
skiego Stanisława, artysty malarza z Monachium. 
Już został wysłany z Krakowa do Lwowa por- 
tret $. p. Szujskiego, profesora uniwersytetu 
Jagiellońskiego, malowany przez Matejkę. 
stan powietrza. Barometr stoi 
w mierze. Prognoza na dobę następującą od 
godziny 12 w południe 30 b m., według spo- 
strzeżeń atacyi © tk. szkoły politechnieznej: — 
Wiatr południowo-wschodni, niebo prawie czy- 
ste, średnia temperatura dnia około --2.'0, 
powietrze więcej niż miernie wilgotne, pogo- 
dnie, 

== Podejrzana własność. Policya 
miejska w Przemyślu przytrzymała tamże Win- 
centego Lisikiewieza, znanego oszusta. który 
wyłudziwszy tu od byłej artystki sceny pol- 
skiej, chorowitej i wiekowej pani B. świade- 
ctwo lekarskie i uhóstwa, zbierał od miłosier- 
nych osób datki i spotrzebował takowe w kwo 
cie 70 kilka zł. naswą własną korzyść, Zakwe- 
styonnwana przy mim także dwie białe chusteczki 
znaczone hrabiowską koroną i monogramem M. Z. 
znaczone, tudzież posrebrzany łańcuszek do ze- 
garka o trzech większych ogniwach, spajanych 
mniejszemi, z kółkiem sprężynkowem do zapi- 
nania, i z wisiorkiem z agatu. Na każdej 
stronie tegoż znajduje się herb książęcy, mi- 
sternie wygrawirowany, każdy innego rodzaju, 
a na jednej tarczy herbu znajduje się mono- 
gram z przeplatauych liter M. K. J. ©. 

~- Zaginiony list. W niewyjaśniony 

jeszcze sposób zaginął list rekomendowany, za- 
wierający kwotę pieniężną 15.000 zł., zaaseku- 
rowaną w Tryesteńskiem towarzystwie. Wypa- 
dek ten spowodował tutejszą dyrekcyę galic. 
banku hipotecznego do wdrożenia wezoraj 
śledztwa w tutejszej e. k. dyrekcyi  polieyi. 
List wspomniony, nadany w tutejszym głównym 
urzędzie pocztowym dnia 25 b. m., adresowany 
do filii banku hipotecznego w Czerniowcach, 
zawierał 15 sztuk banknotów po 1.000 zł., 
mianowicie: nr. 5.618 ser. 1.021, nr. 01.138 
ser. 1.021, nr. 02.204 ser. 1.022, 08.704 
ser. 1 003, nr. 31,945 ser. 1.006. nr. 46.986 
ser. 1.010, nr. 52.326 ser i.011, nr. 58 830 
ser. 1.012, nr. 74.690 ser 1.014, nr. 77.832 
ser. 1.0i4, ur. 80.420 ser. 1 017, nr. 83.760 
ser. 1.018, nr. 91.329 ser. 1.018, nr. 98.218 
ser, 1.015, vr. 98981 ser. 1.019. 
Cholera. W Szegedynie dnia 26 
Ib. m. nie było nowego wypadku cholery. Z o- 
| sób, które dawniej zapadły, umarła jedna w tym 
| dniu 
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— Powódź we Francyi. Według de- 
|peszy z Paryża, ogromne obszary nad rzeką 
| Durance są zalane, Rozmiarów katastrofy na- 
| wet jeszcze oznaczyć nie można. Deszcz pada 
| dalej bez przerwy. Miasta Tarascon i Arles stoją 
| pod wodą, a w Avignonie niebezpieczeństwo 
| jest groźne. Wysłano wojsko dla czuwania nad 
i tamami ochronnemi. 

— Wściekły wilk. We wsi Zalesie, 
w powiecie rosieńskim, 17 b. m. w samo 
południe, pokazał się wilk wściekły i Śmier- 
telnie pokaleczył 4-letnie dziecko i włościanina 
i Werajtysa, ojca, który się rzucił na ratunek 
synka. Ludzie przerażeni uciekali i chowali się 
gdzie mogli, a wilk ,pokaleczywszy jeszcze kilka 
sztuk nierogacizny, powrócił do lasu. Pokąsane 
dziecko zaraz zmarło; cjciee jego zapewne także 
|nie będzie mógł być utrzymany przy życiu. 

— Komiczna scena miała temi dnia- 
imi miejsce na jednym z bulwarów paryskich: 
| Spłoszony koń bez jeżdzca przebiegał przez ten 
| bulwar ku wielkiemu przerażeniu przechodniów, 
gdy odważny jakiś człowiek z narażeniem ży- 
cia złapał go i zatrzymał na miejscu. W tej 
samej chwili, elegancko ubrany mężczyzna 
przystąpił, zaczął serdecznie dziękować temu, 
który konia zatrzymał, wsiadł lekko na siodło 


| drugi mężczyzna, z gołą głową, obryzgany bło- 
tem, zadyszany, i pyta w około, czy nie wi- 
dżiano przebiegającego konia, który spłoszył się, 
zrzucił go z siodła i uciekł? Kilka osób, które 
były obecne poprzedzającej seenie, opowiedziało 
mu wszystko. Był to właśnie prawdziwy wła- 
ściciel konia, a pierwszy był śmiałym złodzie- 
jem, korzystającym z wydarzonej sposobności, 
by sobie przywłaszczyć konia, podobno wielkiej 
wartości. 

-—- Stara plosmka. Korespondent Pło 
cki jako osobliwość przytacza ogłoszenie za- 
mieszczone w Kuryerze Polskim u roku 1744. 
Brzmi ono tak: „Podaie się do wiadomości, iż 
niejaki nazwiskiem Jan Opitż, Natione Niemiec, 
Professione Architekt, lat będąc szrednieh, 
wzrostu nizkiego na twarzy okrągły, dropiaty, 
y czerwony. Znak duży alias ognipiór na niey 
maiący. Zkontraktowany z Xciem Imcią Jerzym 
Lubomirskim, Generałem Kawaleryi Saskiey o 
fabrykę Rozwaaowską Kościoła y Klasztoru dla 
00. Kapucynów, et in vim tegoż kontraktu 
wybrawszy circiter pięćdziesiąt tysięcy złotych 
Polskich a mało co za nie wymurowawszy, 
uciekł, ac pias intentiones Xcia Imcia Funda- 
i tora zawiódł; zaszym ktoby takowego zbiega 
y zdraicę poznał, poimał y do Zamku Rzeszow- 
skiego lub do Pałacu tegoż Xcia Jegomości 
Warszawskiego przyprowadził albo przynay- 
mniey złapanego u siebie tantisper przytrzy- 
mawszy dał znać o nim pomienionemu Xciu 
Jegomości, takowy z Skarbu jego będzie miał 
niezawodną rekompense sto czerwonych zło- 
tych“, 


—  Nienstajaca wystawa zjednoczo 
sego towarzystwa przyjaciół sztuk pięknych 
rzy placu św Ducha l. 10, otwartą jast 
sodziennie (wyjąwszy poniedziałków) od godziny 
tl rano do 7 po pożudnin. Wstęp ed osoby 
zomztuje w niedzielę 15 ct., w dni powszednie 
iE centów. Dla czdonków wstęp woles. 
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siaii oranin  gpntydiypyik 
i Rotalki Iaracka- ariystyczNs. 

— Z teatru. Wznowienie dramatu Erek- 
kmanna i Chatriana p. t. „Bracia Rantzan“, 
uważamy za myśl szczęśliwą. Utwór ten. przy 
wielu brakach, ma niesospolite zalety sceniczne, 
a widziany będzie zawsze u nas 3 przyjemno- 
ścią, bo w głównej roli Jana Rantzau daje pole 
do popisu sympatycznejau talentowi p. Żelazow- 
skiego, Jan Rantzau, to uosobienie brutalnej 
siły, zawziętości i nam.ętnych uniesień gnieww. 
przy wielkiej głębokości nezucia, tlumionego si- 
łą nienawiści. Potrzeba było dopiero ciężkiej, 


zostaje miłość rodzicielska, zdolna do wszyst- 
kich poświęceń, która go też prowadzi do domu 


każe błagać o Życie córki. Ta siła nienawiści, 
a następnie złamanie jej vrzez potęgę miłości, 
stanowi całe tło dramatu, odegranego wczoraj 
bardzo poprawnie przez artystów naszych. Bo- 
haterem wieczoru był oczywiście pan Źela- 
zowski; wybornie umiał on oddać tę chwiię 
przejściową od namiętnej zawiści do dziwnie 
rzewnej a szlachetnej pokory. Głos jego, który przed 
chwilą brzmiał wściekłem uniesieniem, łamie się 
nagle w piersi, staje się głuchym, a dziwnie 
rzewnym. Bardzo pięknie powtarzamy umiał 
artysta nasz odtworzyć tę chwilę przejścia; uwa 
żamy też nie mały postęp w modulacyi głosu, 
który dawniej dawał się czasem jeszcze zbyt u- 
nosić wewnętrznemu zapałowi, dziś zyskał o 
tyle na głębokości, im więcej p Żel, nsiłuje za- 
stosować do gry swojej prawdziwą miarę arty- 
Tian p. Żelazowskiego należą się sło 
wa uznania p. Ruszkowskiemu w roli Floren- 
tego nauczyciela i p. Zboińskiemu, który wy- 
stępował w roli Jukóba Rantzau. Pani Kwie 
cińska, jako Ludwika córka Jana, wyglądała 
ślicznie i grała poprawnie, jakkolwiek nie mo- 
glibyśmy twierdzić, aby gra jej, pełna zresztą 
wdzięku, miała właściwą tej postaci siłę. Gdy 
Ludwika opiera się woli ojca i oświadcza, że i 
w jej żyłach płynie krew rodu Rantzau, znane- 
nego z swej nieugiętości, postać artystki i wy- 
raz jej twarzy były żywem tych słów zaprze- 
czeniem ; zwłaszcza pewien rodzaj uśmiechu, 
który pięknym rysom artystki nadaje wyraz ła- 
godnego wdzięku, a nie znika nawet w najdra- 
matyczniefszych chwilach, jest puwodem, że 
wczorajsza Ludwika nie była tem, czem ją chciał 
mieć autor. Temi kilku słowy pragnęlibyśmy 
zwrócić uwagę utalentowanej artystki na ko- 
nieczność pracy nad wyrazem twarzy, sądzimy 
bowiem, że pomimo trudności, praca w tym kie- 
Franku nie byłaby bezowoceną. Również głos, gdy- 
by nie miał zawsze prawie jednostajnej mięk- 
kiej pieszezotliwości, przyczyniłby się w tego 
rodzaju rolach do spotęgowania efektu, — Co 
znaczy przejęcie się rolą, wystudyowanie szcze- 
gółów i zastosowanie wyrazu twarzy, ruchów i 
głosu do sytuacyi, najlepszym dowodem było 
wczorajsze wystąpienie pani Gostyńskiej w ma- 
łej, epizodycznej roli starej Nanetty. Artystka 
chwilę tylko występowała na scenie a przecieź 
wywarła wrażenie i zyskała uznanie najzupeł- 
niej zasłużone, które wyrażamy tem chętniej i 
skwapliwiej, że role tego rodzaju, niemal trze- 
ciorzędne, są zwykle lekceważone, a przecież 
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żyć na stworzenie wzorowego ensemblłu, co po- 
winno stanowić cel główny usiłowań kierowni- 
ctwa sceny. 

Jutro w niedzielę, po południu „Karpacey 
górale; wieczór po raz piaty „Baron cygański“. 
W poniedziałek po południu „Noe Wenecka*, 
wieczór po raz siódmy „Wicek i Wacek*, ko- 
medya w 4 aktach Zygmunta Przybylskiego. 
We wtorek „Marja“, poemat symfoniczny R. 
Baczyńskiego, ułożony na wielką orkiestrę, we- 
dług poematu Antoniego Malczewskiego. Część 
pierwsza: Pożegnanie. Część druga: Zwycięz- 
two. Część trzecia Marya, Część czwarta: Po- 
wrót Wacława. Obrazy z żywych osób układu 
p. K. Młodnickiego. „Dziady* Mickiewicza, mu- 
zyka Moniuszki. Udział biorą p. Florjański, 
pani Skalska, p. Kiczman i inni. We środę 
„Klara Soleil“, komedya w 3 aktach E. Gon- 
dineta. Pani Ruszkowska wystąpi w roli Leonii. 
Dodaną będzie 1-aktowa komedya Muszeta „Ka- 
prys“. „Ryszard [II.*, tragedya Szekspira, da- 
ną będzie w przyszły piątek na benefis páni 
Anieli Aszpergerowej, Pan Żelazowski ip. Wa- 
lewski pracują nad ułożeniem scen zbiorowych. 
Próby od jutra się rozpoczną. Przygotowują 
się kostiumy i dekoracye. Ponieważ próby z 
„Ryszarda* zajmą wiele czasu, „Paryżanin* 
Gondineta odłożonyw został na później. 
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„Nemezys serca.“ W tych dniach, po 
ukończeniu „Dwóch wizyt w Anglii“ K. Ohłę- 
dowskiego, rozpoczniemy w fejletonie druk no- 


xk 


| weli Hajoty p. t. „Nemeżys Serca.“ Czytelnicy 


| 


j 
i 


t 


śmiertelnej choroby jedynej córki Jana, aby go! 
złamać i ugiąć. Wówczas nienawiść znika, a. 


znienawidzonego brata, pochyla dumną głowęi, 


nasi znają już wykwintne pióro tej utałento- 
wanej autorki, której powieść p.t „Ślubna 
obrączka*, drukowaliśmy w roku zeszłym, No- 
wela „Nemezys Serca“, brała udział w konkur- 
sie tegorocznym „Tygodnika illustrowanego* i 
tylko z powodu niezachowania warunków co do 
objętości utworu, nie została przyjętą Sąd kon- 
kursowy nie mógł wszakże pominąć milczeniem 
tej noweli i w opinii swej ogłoszonej w Ty- 
godniku illustrowanym (nr. 184), zaznaczył, iż 
utwór ten „nacechowany jest prawdziwym ta- 
lentem pisarskim, sulachetną myślą i bystrą 
spostrzegawcezością.* Mamy niepłonną nadzieję. 
że opinię tę wytrawnych znawców  potwiardzi 
takze sąd czytelników naszych. 


* * 


Pan Rajmund Baczyński, kompozy- 
tor, bawi we Lwowie. Próby óorkiestralne z 
poematu symfonicznego Marja odbywaja się 
codziennie pod kierunkiem p Jareckiego, Utwór 
młodego, wieles utalentowanego kompozytora 
posiada niepospolite piękności. Na wczorajszej 
próbie wyraziła orkiestra uznanie dla talentu 
p. Baczyńskiego rzęsistemi oklaskami 


x x 


Nowe ksiażki. „Mirtala“ powieść Eli- 
ny Orzeszkowej, wyszła nakładem S Lewen- 
tala w Warszawie, Wydanie bardzo staranne, 
w dużym formacie, ozdobione jest piętnastoma 
illustracyami Miłosza Kotarbińskiego 

„O kawał ziemi* powieść Michała Ra- 
łuckiego wyszła nakładem tejże firmy w War- 
szawie, 


KRONIKA SĄDOWA 


(Losowanie sędziów przysięgłych. 

(2) Na VI zwyczajną AA p 
przysięgłych, która w lwowskim sądzie krymi- 
nalnym rozpocznie się dnia 15 listopada, zosta- 
li wylosowani jako główni przysięgli pp. 
Jan Gärtner, wł. realności; Tadeusz Żelichow- 
ski wł. dóbr Korczowa ; Józef Nawratil, rzeźnik 
i wł. realności; Ignacy Winiarz, budowniczy; 
dr. Bronisław Dulęba koncepista Wydziału kra- 
jowego ; dr. Bazyli Szwedzieki, adwokat krajo- 
wy; Karol Biliński, dzierżawca dóbr Szarpańce; 
dr. Godzimir Małachowski, adwokat krajowy; 
Julian Dąbrowski, złotnik ; Juliusz Schayer, ku- 
piec; Werdynand Gross, cukiernik; Antoni Ko- 
złowski, kupiec; Władysław Kostro, urzędnik 
Banku hipotecznego ; dr. Paweł Dąbrowski, ad- 
wokat krajowy; Longin de Sajo Dunka, wła- 
ściciel dóbr ziemskich; dr. Władysław Niedziel- 
ski, sekretarz Wydziału krajowego; dr. Antoni 
Prochaska, adjunkt archiwum aktów grodzkich; 
Edward Weissmann, wł. dóbr Zawidowice; Ra- 
fal Łępkowski, zastępca dyrektora gal. Towa- 
rzystwa kredytowego ziemskiego ; dr. Władysław 
Baiko, adwokat krajowy. Ludwik Matianzek, 
wł. realności ; dr. Maurycy Jekieles, adwokat 
krajowy; Dominik Śniadowski, kupiec; dr. Ro- 
bert Czajkowski, adwokat krajowy ; Dawid Mahl, 
wł. realności; Władysław Kosieradzki, wł. dóbr 
Dmytrowice; Aleksander Winter, c.k notaryusz; 
Henryk Radwański, wł. realności; Piotr Wnyda, 
wł. realności; dr. Gustaw Roszkowski, profesor 
uniwersytetu; dr. Zdzisław Marchwicki, dyrek- 
tor gal Banku kredytowego; Teedor Szajnoch, 
adjunkt Wydziału krajowego; Artur Wienkow- 
ski, wł, realności; Franciszek Nasadnik, właś. 
młyna w Zboiskach; Marek Baslewy, urzędnik 
Banku hipotecznego; Ludwik Czerkawski, dzier- 
żawca dóbr Gaje Jako zastępcy przysię- 
głyeh zostali wylosowani pp. Hipolit Ehren- 
feld, wł. realności; dr. Ignacy Czemer; ński, 
adwokat krajowy; dr. Szczepan Keller, lekarz; 


Gustaw Jagiełło Nowicki, cukiernik; Jakób Ar- dołączeniu wyż wymienionej kwoty od każdego 
kel, wł. realności; Józef Maciulski, krawiec; garnca, lub od każdego worku—do 15 grudnla 
dr. Stanisław Jana, lekarz ; dr, Franciszek Fuchs, | b. r. najdalej, ile że zamówienie odejdzie przed 
lekarz; dr. Leon Rosenzweig, lekarz. |końcem roku, Zamówienia bez pieniędzy nie 


GOSPODARSTWO I HANDEL 


,tualnie zwrot lub dopłata przy odbiorze peł- 
«+ Targ zbożowy.*) Dnia 80 paździer- 


przesyłce nasienia. 
* Lieytacya. Dnia 5 listopada 1886 
OSACE RL 4 a a. do | ktu szpitalnego, potrzeb lekarskich, sprzętów 
$ groch 570 "9:25 dka R > b | szpitalnych, prania bielizny, pobielania naczyń 
rzepak now. 9— do , manta —-— do—'—, | kuchennych i innych robót rękodzielniczych dla 


Jaro worków, (która na każdy wypadek może 
być tylko nieznaczną), nastąpi dopiero przy 
ika Tegs lo godzinie 11 przed południem, odbędzie się w 
ua L ów. Pszenica 1-50 do 8-20, żyto 5-60 intendanturze korpusu 11 we Lwowie, licytacya 
Row e g T S | za pomocą ofert pisemnych na dostarczenie wi- 
koniczyna czerwona 40 — do 50—, koniczyna A e 
NE 3 7 Ee 17 | wezystkich szpitalów w okręgu korpusu 11, na 
p 46 -— do55*—, koniczyna szwedzka —'— | czas od 1 stycznia do końca grudnia 1887. 


Tarnopol, Pszenica 750 do 805, żyto | 
5'25, do 5:58 jęoomiekwggnno? 6 25, | 
owies 475 do —*—-, groch o 6:09, wyka ' 
4 50— 4:75, rzepak n. 8:75 do 9 —lnianka -—— | OSTATNIA PO CZTA 
do —*—, koniczyna czerwona 35— do 48 —, ko- | 777 $ 
niczyna biała —' - do —-*—, koniczyna szwedz- Najj. Pan wyjeżdża dzisiaj do Strzy- 
ka —'—do , gonia (Gran) celem złożenia osobiście ży- 

Podwołoczyska, Pszenica 7— do 8*— czeń kardynałowi prymasowi Węgier 
żyte 5— do 570, jęczmień 5-- do 6—, Simorowi z okazyi 50 letniego jego ju- 
owies 475 do —'—, groch 550 do 826, bileuszu kapłańskiego. 


wyga 4'50 do —'—, rzepak n. 875 do 9 EN Dzienniki doniosły ostatniemi dniami, 
inianka ———- do —*—, koniczyna czerwona 32 — iż Najj. Pani zamierza udać się nieba- 
do 45-—, koniezyna biała —— do —*- , ko- : wem na Wschód i przy tej sposobności od- 


niczyna szwedzka —.— do —*-—. j 


Jarosław, pszenica 8— do 8:30, żyto 
590 do 6:35, jęczmień 6— do 7:—, owies 
480do 510, groch6— do 950, wyka 490 
do 520, rzepakn. 9-— do 9.20, Inianka —'-- 
do —*—, koniczyna czerwona 40'-- do 50'—, 
koniczyna biała — — do —'*--., koniczyna 
szwedzka —*— do ——, 

Czerniowce, pszenica 7:50 do 8:—, żyto 
5:50 do 5'90, jęczmień 5— do 7:—, owies 
4:20 do 450, groch 550 do 8:—, wyka —-*-- 


wiedzi stolicę Włoch. Presse dowiaduje się, 
iż cała ta wiadomość jest bezpodstawną; w 
ogóle też nie było mowy o podróży Jej Ces. 
Mości na Wschód. 


Rada generalna austro - węgierskiego 
banku uchwaliła na przedwczorajszem po- 
siedzeniu urządzić, pomiędzy innemi, 
swoją filję w Drohobyezu i polecić jej 
kierownictwo miejscowej spółce dla oszezęd- 


do —*—, rzepak n. 9:25 do 9-50, Inianka —,—- | ności i kredytu. 

do -——, koniczyna czerwona 80:— do 45—, 

koniczyna biała - '*— do ——, koniczyna Ą 

m kaca do 2 Deputacya dla rozdziału 


kwot nie będzie obradować równocześnie 
z Delegacyami, lecz zbierze się dopiero w 
styczniu lub w lutym, i to, jak donosi Pe- 
ster Lloyd, nie w Peszcie, lecz w Wiedniu. 


Wszystko za 100 kilo neto bez worka. 

Stary chmiel za 56 kilo loco Lwów, zł. 
—-— do —'— nominalnie. Nowy chmiel od 
15:— do 65:— zł. za 56 kilo. 

Okowita gotowa za 10.000 liter pre. loco 
Lwów 2450 do 25— wł. 


Okowita, warranty na listopad 2450 do 
25— złr. 

Usposobienie ożywione, mianowicie w han 
dlu pszenieą i rzepakiem. 


Na wcezorajszem południowem posie- 
dzeń Izby deputowanych, Rząd przed- 
łożył projekt ustawy w sprawie wyrówna- 
nia podatku gruntowego na podstawie re- 


klamacyjnego postępowania. 
W odpowiedzi ma interpelacyę dep. 
Foreggera w sprawie ułożenia listy przy- 


*) Przedruk wzbroniony. 


+» W sprawie niezmiarki. (Chlorops 


rolnictwa z dnia 18 września 11836 L. 0724/1398 
do c. k. Namiestnictwa we Lwowie) Wzywa 
się o k. Namiestnietwo, ażeby panu c. k. pro- 
fesorowi uniw. dr. Maksymilianowi Nowickie- 
niu w Krakowie wyraziło podziękowanie Mini- 
Bterstwa rolnictwa za przesłaną rozprawę o po- 
nownem wystąpieniu niezmiarki z dołączonemi 
spostrzeżeniami co do walki z tym szkodnikiem, 
Byłoby też odpowiedniem, jeżeli się to już nie 
stało, zwrócenie uwagi Kół rolniczych naskon- 
statowane wystąpienie tego owadu w niektórych 
obwodach zachodniej Galicyi, z wezwaniem do 
zastosowania środków, zaleconych już w r. 1371 
w monografii Nowickiego „Chlorops taentopus 


sięgłych w Cilli, oświadczył p. Minister dr. 
Prażak, że po przeprowadzeniu dochodzeń 
nie może już wątpić, iż przy układaniu do- 
rocznych list przysięgłych postępowano z 
całą obowiązkową ścisłością bez narodowo- 
ciowego uprzedzenia; dostrzegł on jednak, 
iż przytem nadawano ustawom taką inter- 
pretacyę, którą on uważa za nieuzasadnioną. 
Ustawa postanawia mianowicie, iż przy wy- 
borze osób, wciągniętych do listy pierwo- 
tnej, należy uwzględniać także ich znajo 
mość językową. P. Minister uważa za rzecz 


nieuprawnioną, aby wymaganie to rozumia- |skiej lzby deputowanych, minister 
nem było w ten sposób, iżby powołanie na | skarbu, hr. Szapary, przedłoży preliminarz 


przysięgłego przy sądzie obwodowym w 
Cilli zawisłem było od znajomości obu ję- 
zyków krajowych, a przeto, iżby wszyscy, 


i jej zwalczanie*, wydanej przy pomouy pań- 
stwowej subwencyi: a) zaniechanie uprawy 
jerej pszenicy, bo ta najbardziej cierpi od nie- 
zmiarki: b) odpowiedni wybór odmiany, mającej 
być uprawianą, w pierwszej linii stawiając ba- 
natkę, najprędzej kłosują'ą, gdzieby się zaś ta 
nie udawała, uprawa wytrzymalszej wąsatki 
zamiast delikatniejszej gółki (bezostki); e) o ile 
można wczęegny i jednoczesny zasiew we wrze- 
śniu; d) ograniczenie uprawy pszenicy na 
najlepsze suche łany; e) staranne uprawienie 
gleby, jednomierne  rozprzestrzenianie gnoju; 
f) działanie przedewszystkiem na bujne roz- 
krzaczenie i rychłe rozwijanie się ozimej 
pszenicy, ażeby na wiosnę mogła się wykłosić, 
zanim Chlorops taeniopus w maju wyleci i 
poskłada jaja. 

Powyższy reskrypt nadesłało o. k. Na- 
miestnietwo Komitetowi gal. Tow. gosp. pod 
datą 14 paździeruika br. z dopiskiem „do dal- 
szeg) właściwego rvzpowszechnienia w kołach 
interesowanych*, czem zająć się 
Rady Oddziałów. 


w duchu instytucyi sądów przysięgłych, aby 
cała ludność wiejska, a przeto znaczna część 
ludności całego okręgu była stale wykluczo- 


patrywanie objawił p. Minister wyższemu 
sądowi krajowemu w Gracu. 

Na interpelacye względem konfiskaty 
Voce catolica odpowiada p. Minister Prażak, 
iż postępowanie prokuratoryj w Trydencie 
zostało przez sąd sankcyonowane, a przeto 
uważa za niewłaściwe brać ten wypadek za 
punkt wyjścia do wskazówek dla prokura- 
toryi. 

Następnie p. Minister handlu, 
margrabia Baequehem odpowiadał 
szczegółowo na interpelacyę w sprawie To- 
warzystwa dla bukowińskich kolei lokalnych; 
P. Minister zapewnia, iż Rząd w danym 
razie wobee sprzecznych interesów Towa 
rzystwa, koncesyonaryuszów i przedsiębior- 
ców budowy, starać się będzie, aby publi= 
czne interesa nie były na szwank narażone. 

Wskutek interpelacyi dep. Kaizla za- 


TaCZĄ SZAN. 


2 Ogłoszenie. Uzyskawszy subwencyę 


rządową na zakupno nasienia lnu, podaje Ko- 
mitst 6. k. Towarzystwa gosp. galic. niniejszem 
do wiadomości powssechnej, iż podobnie jak w 
latach poprzednich pośredniczyć będzie w spro 
wadseniu oryginalnego nasienia lnu inflanckiego z 
Rygi i Parnawy — a to: 1. dla plantatorów 
większych za złożeniem 25 zł. w. a. od worka, 
mieszczącego w sobie korzec miary tutejszej; 
2. dla plantatorów miejazych po 50 et. od garn- 
ca, Cheący korzystać z tego pośrednictwa win- 
ni nadesłać dotyczące zamówienia franco do 
Komitetu Towarzystwa, s dokładnem oznacze- 
niem gatunku nasienia (czy rygskie czy par- 
nawskie?), niemniej adresu swego t. j. miejsca 
zamieszkania i poczty, a w razie większych za- 
mówień i ostatniej stacyi kolei żelaznej—przy 


| 
j; 
taeniopus). (Reskrypt wys c. k. Ministerstwa 


powiedział p. Minister Bacquehem w naj- 
bliższym czasie przedłożenie ustawy o urzą- 
dzeniu składów publicznych i lombardowa- 
niu warantów. 

W końcu przystąpiła lzba do dalszej 
dyskusyi nad cłowo-handlową ugodą. 

Przy artykule XV (domokrąstwo) za- 
znaczył dep. Reicher szkody, na jakie na- 
rażoną jest ludność wiejska przez handel 
domokrążny. 

Dep. Pattai przemawiał za ogranicze- 
niem domokrąstwa, a zwłaszcza za wyłą- 
czeniem obcych. 

Zaproponowane przez dep. Fiirnkranza 
imienne głosowanie nad tym artykułem zo- 
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stało odrzucone, a artykuł ów wraz z rezo-|iż ostatniemi czasy zabrano się z nadzwy- 


lucyami przyjęty. 

Artykuł XXII (Bośnia i Hercegowina) 
przyjęty został bez dyskusyi. 

Przy art. XXIII oznaczającym czas trwa- 
nia ugody aż do końca r. 1897, wykazywał 
dep. Lueger, iż ze względów ekonomieznych 
i politycznych powinna być ugoda na wię- 
cej, niż na lat 10 zawartą. Co 10 lat od- 
nawiającą się epokę rokowań używają Węgrzy 
dla przeparcia swych żądań. Jest to obu- 
rzające, że dwa narody cywilizacyjne, jak 
Niemey i Słowianie, uciskane są przez na- 
rodowość niedorównywującą im ani pod 
względem liczebnym, ani cywilizacyjnym. 

Przewodniczący hr. Clam przerwał 
mowcy, albowiem uważa za niestosowne, aby 
w Izbie odzywano się w ten sposób o Wę- 
grzech, A 

Dep. Lueger mówił dalej i zapropono* 
wał w końcu, aby ugoda ełowo-handlowa 
zawartą została na wieczne czasy, 

Dep. Weitlof oświadczył w imieniu 
swych towarzyszy, że nie zgadza się z po- 
glądami poprzedniego mowey na Węgry. 
Poprzedni mowa powinien się raczej ująć 
za Niemcami w tej połowie Monarchii, niż 
rozbudzać wojnę z Węgrami. 

Dep. Lueger celem faktycznego spro- 
stowania oświadczył, iż zapatrywania jego 
zostały uznane przez zgromadzenie wybor- 
ców w Wiedniu. 

Przewodniczący odebrał mowcy głos, 
gdyż oświadczenie to nie jest sprostowa- 
niem, ale rozwinięciem zapatrywań. 

Artykuł ten przyjęto bez zmiany. 

Przy $. 8 proponuje dep. Chlumeeky 
wstawienie osobnego paragrafu, podług któ- 
rego chwilę wejścia w życie tej ustawy o- 
znaczać ma osobna ustawa. Wniosek ten 
motywował mowea obszernie tem, że łącz- 
ność przedłożeń ugodowych ma być wyra- 
Żoną w ustawie. | 

Dalszy przebieg narad streszcza dzi- 
siejsza depesza wiedeńska. 


Według jednogłośny:h doniesień dzien- 
ników wiedeńskich Izba deputowa- 
nych miała odbyć wczoraj wieczorem o- 
statnie posiedzenie. 

Izba panów zbierze się dzisiaj dla 
załatwienia szeregu przedmiotów uchwalo- 


czajnym pospiechem do wykończenia 
połączeń dęblińsko-dąbrowskiej 
kolei z przytykającą linją żelazną i że 
na kilku punktach, mianowicie przy tunelu 
pod Miechowem urządzono nasypy charak- 
teru fortyfikacyjnego. W najbliższej przy- 
szłości projektowaną jest budowa krótkiej, 
lecz ważnej pod względem fortyfikacyjnym 
kolei żelaznej. Połączy ona miasto Krze- 
mieniec ze stacyą Kamienica i tym sposo- 
bem będzie dokonanem bezpośrednie połą- 
czenie pomiędzy Krzemieńcem i fortyfika- 
cyami pod Dubnem. 


Do Poł. Corr. donoszą: Sprawa po- 
nownego obsadzenia posady ambasudora 
francuskiego przy dworze rossyjskim Zo- 
stała po długich pertraktacyach ostatecz- 
nie załatwioną. Rząd republiki zamianował 
ambasadorem p. Laboulaye'a, dotychczaso- 
wego posła w Madrycie. Niebawem też po- 
wróci na swoją posadę do Paryża przeby- 
wający od dłuższego czasu na urlopie w 
Petersburgu, baron Mohrenheim. 

Wkrótee ma przyjść pod rozpatrzenie 
rady państwa projekt przepisów o odpo- 
wiedzialności fabrykantów za 
śmierć i kaleetwo robotników. 
Podobno wszystkie prace przygotowawcze 
zostały już ukończone. 

Według Petersb. Wiedom., zarząd ko- 
lei żelaznej zakaukazkiej, kierujący budową 
portu w Batumie, otrzymał rozkaz 
ukończenia go w roku przyszłym; 
w tym celu asygnowano 1,500.000 rsr. W o- 
góle port w Batumie będzie kosztował oko- 
ło 8,000 000 rsr. Port noworossyjski ma być 
gotów na rok 1888; koszta jego budowy 
wyniosą według obliczenia ministerstwa ko- 
munikacyi 3,590.500 rsr. 

Petersb. Wiedom. w artykule wstępnym 
piszą, że eoraz uporczywiej powtarzają się 
pogłoskio mianowaniu ambasadora ture- 
ekiego w Petersburgu, Szakira ba- 
szy, ministrem spraw zagranicz- 
nych. Nominacya ta byłaby pożądaną, po- 
nieważ dokładna znajomość zapatrywań ga- 
binetu petersburskiego, jaką posiada Szakir 
basza, dopomogłaby Porcie „do wyjścia z 
obłedu bezzasadnych podejrzeń, obudzonych 
przez wrogów Rossyi*. 


nych przez Izbę deputowanych 
Prawie wszystkie dzienniki omawiają 
w artykułach wstępnych znany wniosek 


Depesze z Belgradu i Sofii dają 
członka Izby panów, Schmerlinga, w spra- 


wyraz nadzwyczajnemu zadowoleniu , z po- 


wie złożenia komisyi dla przedyskutowania 
ostatniego rozporządzenia ministeryalnego 
o języku. Presse pisze: Jeśli Izba panow 


wodu przywrócenia dyplomatycznych 
stosunków pomiędzy Serbią i Buł- 


garyą. 


wniosek ten przyjmie. należałoby się spo- 
dziewać, że odnośna komisva zajmie się 
także znanym reskryptem Herbsta, tyczą- 
cym się sądów krajowych wvzszych w Ga- 
lieyi, który co do formy i treści zgadza się 
zupełnie z rozporządzeniem p. Ministra Pra- 
żaka, i że udzieli wyjaśnień, dlaczego 
to, co wówczas było prawem, ma być o- 
beenie bezprawiem. 


Komisya budżetowa Izby francuskiej 
przystąpiła do obrad nad żądaniem kredy - 
tu dla ministra marynarki w sumie 200 mi- 
łionów na pomnożenie materyału marynar- 
skiego, W komisy! przemaga życzenie zredu- 
kowania znacznie tej sumy. 

Temps ostrzega. ażeby się, z powodu 
Egiptu i ostro poruszonej tej kwestyi w 
dziennikach francuskich, nie wdawano w 
politykę awanturniczą. Wezwanie Anglii — 
mówi Temps — ażeby opuściła Egipt, by- 
łoby fałszywym krokiem. gdyby krok ten 
w danym wypadku nie mógł się zamien'ć 
na sommacyę, a sommacya, to wojna. W 
wojnie zaś z Anglią znalazłaby się Francya 
odosohnioua. Taka wojna zresztą byłaby 


Na dzisiejszem posiedzeniu węgier- 


na rok 1887. 


Według ogłoszonego w Polit. Corre- 


którzy władają tylko językiem słoweńskim spondenz biuletynu o stanie cholery 
zostali wykluczeni. Nie leży to z pewnością jw Węgrzech, zapadło na epidemię od 


13 do 20 b. m. w Peszeie 248 osób, 
zmarło 129; w Szegedynie zapadło 110, 
zmarło 70, w Raab zapadło 11, zmarło 6, 


na od funkcyi sędziów przysięgłych. To za-|w Aradzie zapadło 9, zmarło 4, a w wie- 


lu innych miejscowościach cholera pojawiła 
się sporadycznie, zabierając po jednej lub 
po kilka ofiar. 

Od 27 do 28 b. m. zachorowało 
w Peszcie 6 osób i tyleż zmarło, z tych 
5 jednak, które zapadły na epidemię 
w dniach poprzednich. W Szegedynie 
nie zaszedł od 27 b.m. ani jeden wypadek 
epidemii. 


Do Fremdenblattu telegrafują z Bu- 
karesztu, iż rumuńskiej Izbie deputowa- 
nych, która zbierze się w przyszłym tygo- 
dniu, zostanie przedłożonym projekt usta- 
wy, który ma zainicyować ekonomiczne 
zbliżenie się Rumunii do Austro Węgier, ku 
czemu tak w ciele prawodawczem, jak i 
w kołach handlowych , istnieją jak najlep- 
sze dyspozycye. 


bez celu, gdyż i tak nie wprowadziłaby 
Francyi w posiadanie Egiptu i wytworzy- 
łaby dla niej najdziwaczniejsze stosunki 
wobec Wschodu. Dodajmy do tego wszyst- 
kiego, że taka wojna jest dla nas aiemo- 
żliwą, gdyż nie możemy sobie wyobrazić 
ministra, któryby z tukiem oświadczeniem 
poważył się wystapić w parlamencie, ani 
parlamentu, któryby na to przystał, ani 
kraju demokratycznego, któryby chciał swo- 
je siły zbrojne poświęcać na podobną wy- 
prawę. 

Artykuł w Temps napisany przez se- 
natora Scherera, wywołał niezmiernie ostre 
wycieczki w wielu dziennikach. France po- 
suwa się tak daleko, że obwinia senatora 
o zdradę kraju. 

Znana z radykalnych aspiracyj rada 
miejska Paryża, postanowiła z sali sądu 
handlowego wyrzucić dwa obrazy, z których 
jeden przedstawia Napoleona I., gdy w roku 
1807 zatwierdza kodeks handlowy, a drugi 
cesarzową Eugenię, biorącą udział w poświę- 
ceniu budynku w roku 1865. Rada poleciła 
malarzowi Fleury wykonanie dwóch wiel- 


kich obrazów, które mają przedstawiać za- 
tokę Lutecyi w czasach rzymskich i dwo- 
rzec towarowy paryski w 19 wieku. Dzieła 
te mają nadać demokratyczny charakter wiel- 
kiej sali sądu handlowego. 


Berlińska Post donosi, iż dotychczas 
zakupiono na cele kolonizacyjne w W. Ks. 
Poznańskiem i Prusach Zachodnich ogółem 
10.085 hektarów ziemi za cenę 5,829,000 
marek. Płacono więc za hektar po 570 ma- 
rek, tedy cenę przewidywaną w motywach 
do odnośnej ustawy. ; 

W poniedziałek rozpoczną się w Ber- 
linie narady nad rewizyą niemiecko-szwaj- 
carskiego traktatu handlowego. 


Z Korfu donoszą do Polit. Corr. o 
przybyciu do tamtejszej zatoki w dniu 18 
b. m księcia Edynburskiego na czele całej 
floty angielskiej morza Śródziemnego. Po 
oddaniu zwykłych honorów przez rząd gre- 
cki, złożył książę wizytę prefektowi. Flota 
udrć się ma z Korfu na Maltę z powrotem, 


Do Poł. Corr. donoszą z Warszawy, ! gdzie przebędzie całą zimę. 


Liberté przypisuje doniośiejsze poli- 
tyczne znaczenie odwiedzinom niemieckie - 
go następcy tronu z małżonką królestwa 
włoskiego w Monza. 

Z Wenecji donoszą o wielkich przy- 
gotowaniach w prowincyach Forli i Raven- 
nie do zgromadzeń, które mają uchwalać 
rezolucye, celem skłonienia rządu do uwol- 
niewia i ułaskawienia Ciprianiego,jktóry po- 
mimo, że skazany jest za pospolite zbrod- 
nie, wybrany został przez radykalnych de- 
putowanym 


Według dzienników angielskich, liga 
narodowa irlandzka miała wezwać dzier- 
żawców, ażeby składali pieniądze do depo- 
zytu pod jej opieką dopóty, dopóki nie wy- 
może na właścicielach dóbr stanowczego 
zniżenia rat dzierżawnych W kołach rzą- 
dowych, jak zapewniają, poczytują to za 
wyzwanie władz legalnych i twierdzą, iż 
rząd, nie czekając pełnomocnictwa parla- 
mentu, rozwiąże to olbrzymie stowarzysze 
nie. W tym celu, jak zapewniają Berl. 
Polit. Nachr., zwołana ma być nadzwy- 
czajna rada ministeryalna przed otwarciem 
ponownem sesyi parlamentarnej. 


TELEGRANY GAZETY LWOWSKIEJ 


Strygonja, (Gran.) 30 paździer- 
nika. Najjaśniejsza Pani i Naj- 
dostojniejszy Arcyks. Rudolf wysłali 
do księcia Prymasa telegramy 
gratulacyjne, a prawie wszyscy 
Najdost. Arcyksiażęta przesłali mu 
gratulacyjne pisma. 

Wiedeń, 30 października. W dal- 
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poczem Izba przyjęła projekt ustawy 
także w trzeciem czytaniu. 


6 


bars w drodze telegraficznej zaprze- 
czył pogłoskom, jakoby przybycie 


Dep. Keil wniósł interpelacyę| okrętów rossyjskich do War- 


co do funduszu emerytalnego pań- 
stwowych dróg żelaznych. 

Prezydent dr. Smolka zamyka- 
jąc posiedzenie, złożył wszystkim pp. 
deputowanym życzenia wesołych świąt 
Bożego Narodzenia i szczęśliwego No- 
wego Roku. 

Dep. Figl domagał się rychłej 
odpowiedzi na interpelacyę co do do- 
wodów uzdolnienia dła kupców i prze- 
mysłowców. 

Koniec posiedzenia o godzinie 3 
minut 15 z południa. 

Wiedeń, 30 października. (Zel. pr”) 
J. E. Namiestnik Galicyi, p. Filip 
Zaleski, ma wyjechać jutro z Wie- 
dnia do Lwowa. 

Wiedeń, 30 października. (Zel. pr.) 
Emerytowany profesor tarnopolskiego 
gimnazyum , Feliks Pohorecki, 
otrzymał złoty krzyż zasługi z ko- 
roną. 

Profesor seminaryum nauczy- 
cielskiego w Stanisławowie i inspek- 
tor okręgu szkolnego w Przemyślu, 
Mieczysław Baranowski, został 
mianowany inspektorem okręgu szkol- 
nego we Lwowie. 

Wiedeń, 30 października. ( Tel. pr.) 
Wicekonsuł w Janinie, (Albania), Ka- 
jetan Zagórski, został mianowany 
rzeczywistym konsulem w Monastir. 

Wiedeń, 30 października. (2. p.) 


szym ciągu posiedzenia Izby depu-|Radca rządowy i dyrektor kancela- 


towanych (obacz „Ostatnią Pocztę“), 
p. Minister skarbu zwrócił uwagę na 


to, że łączność rozmaitych ustaw u-|70 lat. 


godowych znalazła już wyraz w wiel- 


| 


ryjny Izby deputowanych, Kupka, 
zmarł dzisiaj w nocy, przeżywszy 


Zmarł tu także, w 78 roku ży- 


kiej wspólnej komisyi, bo nietylko, |cia, profesor dr. Pierre, na apo- 
że ta komisya, co do zasad podsta- | pleksyę serca. 


wowych ma się zgodzić z podkomisyami 


Wiedeń, 30 października, (Tel. pr.) 


ale nadto wielka ta komisya ma od-| Neue fr. Presse mniema, że bezzwło- 
dać swoje wotum. Łączność ustaw |jczny wybór księcia położyłby 
jest zresztą rozmaita; niektóre z nich | kres bułgarskim zawikłaniom, cho- 
łączą się Ściśle ze sobą; przy innych |ciaż dotychczas mocarstwa nie za- 
nie ma znowu tak koniecznego, ści- | proponowały jeszcze żadnego kandy- 


słego, wewnętrznego związku, jak na | data. 


przykład przy ustawie o podatku od 
cukru i taryfie cdowej. 


Warna, 30 października. Ko- 


P. Minister mendant rossyjskiejłodzi ka 


obstaje tedy przy oświadczeniu, jakie | nonierskiej złożył wczoraj wizytę 
dały komisye i zaleca, ażeby Izba nie | konsulom: francuskiemu, austro-wę- 
przyłączyła się do wniosku dep. Chlu- | gierskiemu i greckiemu, a konsulowi 


mecky'ego. 
Dep. Chlumecky stanął w o- 


angielskiemu przesłał kartę wizytową. 
Warna, 30 października. Przy- 


bronie swojego wniosku, który po|był tu wczoraj bułgarski mini- 
końcowem przemówieniu sprawozdaw-|ster wojny, a dzisiaj zawinął 
cy, dep. dr. Sochora, w głosowa-|tu do portu rossyjski krzyżo- 
niu imiennem, został odrzucony 176|wnik, Merkury, mający na pokładzie 
głosami przeciwko 142 głosom. Para- |418 żołnierzy i 18 dział. 


graf 3 został przyjęty w stylizacyi 
komisyi, równie jak tytuł i wstęp, 


Tirnowa, 30 października. Agen- 
cya Havasa donosi: Generał Kaul- 


ny nie miało żadnego znacze- 
nia. Przeciwnie, okręty te udo- 
wodnią znaczenie swojej mi- 
syi, gdyby miały się powtó- 
rzyć wypadki poprzednio o- 
mówione. Dalej domaga się bar. 
Kaulbars przyspieszenia telegraficznej 
odpowiedzi co do wypuszczenia na 
wolność uwięzionych oficerów i zale- 
ca zniesienie stanu oblężenia. 

Rząd postanowił wypuścić 
na wolność uwięzionych ofi- 
cerów. 

Konssantynopoł, 30 paździer- 
nika. (Tel. pryw.) Porta otrzymała 
od Rossyi ponownezapewnie- 
nie, że nie obsadzi Bułgaryi swojemi 
wojskami. Gadban basza otrzymał po- 
lecenie pośredniczenia między regen- 
cyą bułgarską a Rossyą, 

Rzym, 30 października. (Tel, pr.) 
Ojciec św. wystosował do niemiec: 
kich biskupów pismo zakazujące 
palenia zwłok. 

Madryt, 80 października. Zwi- 
nięto 1200 ¿posad podoficer- 
skich, ażeby ię uwolnić od ży- 
wiołów rewolucyjnych; zarządzenie to 
przeprowadzono bez wszelkich zabu- 
rzeń. 

Peszt, 30 października, Przed- 
łożony Izbie deputowanych budżet 
na rok 1887 wykazuje: W zwyczaj- 
nych dochodach 321,748.950 złr. 


Akeye kolei południowej 105 10, Akeye kolei 
Aidid 16775  Akeye kulei Elżbiety 248 50, 
Axcye kolei Liwowsko - Ozerniowieekiej 226 25 
śkcye kołai węg. północno - wschodniej 17275 
Wiedeńskie losy 123-75, Akcye kolei Rudolfa 
, Akeye kolei Albrechta *—, Węgier- 
stie obligacyie państw w złocie , Gelieyj- 
skie obligacye iudemnizacyjne 10450, Losy re- 
gułacgi Cisy 183770, Losy tureckie — * -, Wę 
gierska renta 108:70, Akcye związkowego b: - 
kn 10225, Akeye bauku obrotowego —* - , 
Akcye kolei państwowej —.—, Rubel papiero- 
wy 11925, Węgierskie losy 121 —, Marka 
niemiecka ——, kolej Karola Ludwika —. ~, 
akcye tytoniowe 58:50, Akcye Banku dla 
krajów koronnych 21675. Usposobienie 
bardzo silne 

Wiedeń, 29 października 1886, godziua 5 
minut 40. Akcye kredytowe 28130 Anglo- 
Austr. . Imionbazk - *-—, Kolej Karola 
Ludwika 19240, Południowa a Renta 
papierowa 83:52, Galie. listy zastawne — 
Gelicyjskie obligacye jademnizacyjne 
Galicyjski bank rustykalny ——-—, Losy z reku 
1583 Napoleondor 989.—, Rubel pa 
pisowy ~ "=, Ugpesobiegie —, 

* iedeń, 30 października 1886 r. godzina 
10 mis. 85 Akcye kredytowe 280-90, Anglo- 


— 


Ann, —— Unaionbauk 211— Kolej Karola 
Ludwika 19220 Południows 105 —, Renta 


papierowa — 59), Gali. hip listy zastawne 
10290 Galic oblig. iedemu 100 — do — — 
4'j, 07? listy zastawne banku krajowego 9675, 
4:1,9/, pożyczką krajowa m 1858 roku 96 —, 
Napolcondor! 9.59:-- Rubal pavierowy 1-19:25 
Usposobienie spokojne 

Talegramy zbożowe z duia 29 paździer- 


(o 840.993 więcej niż w roku bieżą- | nika JERS Wiedeń: Pszenica za 100 kilo- 


cym), w dochodach nadzwyczajnych 
6,612.145 złr. (02,117.680 złr. mniej), 
ogółem 328,356.095 złr., przeto o 
1,276.687 złr. mniej, niż w r. 1886. 
Zwyczajna wydatki preliminowano 
na 3825,945.491 złr. (o 8,606.111 złr. 
więcej, niż w roku bieżacym), nad- 
zwyczajne wydatki na 239.993 złr. 
(o 142.386 złr. więcej), inwestycye 
1,707.780 złr. (o 2,592.761 złr. mniej), 
nadzwyczajne wspólne wydatki ua 
4,150.917 złr. (o 557.745 złr. więcej), 
ogółem 35,040.002 zł. (o 6,713.481 zł. 
więcej). Niedobór wynosi tedy 
22,043.926 zł. (czyli o 7,990.168 zł. 
więcej niż w roku bieżacym) z czego 
przypada na niedobór administracyjny 
4,201.541 zł. 


Telegrafowany znrse wisdeński 


—*— do '—- gł. żyto do =e -— 19, 
jęczmień de =- — sf, kukurudzu ~= =~- 
dè , àf., owies do -*—; okowits 
per ICONO iiir procent 2650 to 26°75 zir, 
Saonesin o  Fazeniaud a DDS == 
spiryiug kuknrudza —'---, Kolmia —--— 


Budapeszt: Pszenica 100 kilogr. na je- 
sień 860) dv 8:62 zt., czepak (sioroień-wrze - 
sień =t, do -—- —, m4 Berlin: Pszenica 
łółta (październik) 14950 do —*— tyte —* -~ 
m. spirytus 3580, rzepakowy olsi ——* — 
Paryż: waka kilog. LLO aj fr, 
rzepakowy --—, fr, spirytus —.— fr. 


RY 


Odpowiedzialny redaktor Adam Krechowiecki 


ktyzyjechali do Lwowa 

dnia 30 października roku 1886. 
Fiotiei Europejski 

Pp J. Tabiński z Brołów, K. bar, 


Lipowski z Radomyśla, J. hr. Zborowski. 
a Monasierzysk. M. Rudzki z Rossyi, S, 


Wiedeń, 29 października 1856, godzina I | hr, Drohojowski z Monasterzesk. J. Ulenie- 


min. 50 Alp Tow. górn. 2375 Węe skepe 
kredyt. 29275, Akcye anglo-aastr. 107:90, A= 
keye banku Union 210-50, Akcye kolei Karola 
Ludwika 192.25, Akcye kolei północnej 231— 


Cennik iwowskiaj Izby handiowej I przemysłowej. 
Lwów dnia 29 października 1886 


płacą  żądaje 
walutę austr. 
1. Akeye va sziukę, da GM WE 
Kol. g. Kar. Lud. po 200 zł. m. K. „JI9l — 194 25 
Kol. lwow.-czer.-jas. po 200zł. wa. 34223 — 226 50 
Banku hip. galic. po 200 zł. w.a. 54282 — 287 — 
Banku kred. gal. po 200 zł. w. a.-4]215 --- 320 - 
2. List, zast. za 100 zł. 5 
Banku hip. galie. 6 pr. w. a. "Ol — 102 — 
* = „ 5Ppr.w.a. 99 80 109 80 
- s n 5 pr w. a. wy- 
losowane z 10 pr. premią , . &f102 50 103 50 
Banku kraj. 4*/ą pr. w. a. los. 511. S} 9650 97 50 
Tow. kredyt. galie. 5 pre. w. a. [100 35 101 35 
a z n 4 pre. w. a. =] 96 — 97 — 
z A „5pr.los. w 3/ 1. „JL60 25 101 25 
Tow. kred. gal. 4 pr. wa. los 4111. 3] 93 50 94 50 
AE © Aila pre. „ „52 Ef 98 75 99 75 
* - 4 pre. „n „56 „a 
Listy dłużne g. Z. kr. wł. (dawniej s 
6 pre.) 3 pr. w. a. w likwidacyi 2 E; 048 a 
Listy dłużne g. Z. kr, wł. (dawniej 
5 pr.) Ż'a pr. w. a. w likwiduceyi 44 -— 
3. Listy dłnźne za 100 zł. 
Ogńln. rol. kred. Zakład dla Gal. 
i Bukow. 6 pr. los. w 15 lat. 2 = 
4. Obiigi za 100 zł. 
Indomniz. galic. 5 pre. m. k. «04 50 105 50 
Obligi komunalna Banku krajo- 
wego 5 pr. w.a. I emisyj . . |!00 — 101 — 
Oblig. Komunalne gal. Zakś. kred. 
włościsńsk, (daw. 6 pr.) 3 pr. wa. -= =- ou — 
Fożyezki kr. z r. 1873 po 6 pr. wa. J103 50 104 75 
Pożyezki kr zr. 1883 po 4a pr. wa. 95 K0 96 50 
5. Losy miasta Krakowa 1756 19 50 
s „  Stanisławewa 29 32 
6. Monety 
Dukat holenderski 5 83 5 93 
Pukat cesarski . 5 86 5 96 
Hapolaoudor 984 994 
Półimperyał . . . . 1022 10 82 
Euhbel rossyjski srebrn 154 16 
2 » , Papierowy 1 1%, 1 19/4 
100 marek niemieckich . . [6 — 6170 


Kurs giełdy wiedeńskiej. 
z dnia 28 października 1886. 


1. dług państwa. płacą żąłajz 
Jednolity dług państwa w banknot. 


maj-listop ad . . . n 83.4» 83.60 

luty-sierpień - . Sw . 83.45 83 60 
Jednolity dług państwa w srebrze. 

styczeń-lipiee + PA 84 45 84.65 

kwiecień-październik . 94,55 84.75 


1854 po 250 zł. m. k.4 pr. 131.50 152. - 
1860 po 500 zł. w. a. 5 pr. 13890 139.40 
1860 po 100 złr. 5 pre, 159.25 139.75 
1864 po 100 złr. . - 16925 169.75 

s „ 1864 po 50 złr. . 168.25 168.75 
Renty Com. po 42 lir. austr. . 57-— 
Listy zastaw. domen. państw. po 120 

alr Bpr. s a e « : 4 a a,» 154.15 15B.75 
Renta papierowa 5 pre. z r. 1881 . . 30115 10135 
Austr. ranta zł. woina od podat. śpre 1138: 114 — 


Losy z roku 
ŁU 


2. Obligacye indemu 5 pre. (za 100zł. m. k.) 


Czech 109.—- 5 
Bukowiny 104.50 105.— 
Galicyi Dut 104.30 104.99 
Niższej Austryi 109.— 110. — 
Siedmiogrodu 104.70 105.30 
Wsgier 164.56 105.20 


3 Akcye. 


Bank Anglo-aust. 200 zł. omit. zł. 130 107.75 108.— 
Inst. kred. dla handlu po 160 zł. . . 273.90 280.20 
Niższo-austr. tow, eskomt. po 500 zł. 540,—- 545 — 
Gal. banku hip. po 300 zł. . . . . —— 
Gal. bank. å. han.1 prz. a 200zł. wpł. 40pr. 
Gal. zakł. kred. ziemsk. a 200 zł. . . ~- 
Bank dla krajów koronnych a 200 zł. 
wpł. 50 pr. . . . . e . . 216.80 217.20 
Banku austro-węgiersk. a 600 zł. . . 866—— 868, — 
Kol. Albrechta a 200 zł. w srebrze . 
Aust. Tow. Asy dnan. po 500zł, m. 377 — 878.— 
Kol. Cesarzowej Elżbiety po 200 zł, m 242.50 243 — 
Kol. Preszow-Tarn, (w. a.) a 200 zł . 
Północna kolej po 1000 zł. m. k . 2810 2315 
Kol. Kar. Ladw. po 200 zł, m. k. . 191.90 19320 
Tow iuern. kaląż po 200 zł, we wa” 223.75 326 


piaca tądajy 


cki z Wołoskowa, J. Kahn z Wi-dvia, J. 
Ochocki z Wierzbowca. 

í Zwracamy uwagę na dzisiejszy inse- 
rat pod napisem „Choroby zakaźne”. 


płacą łądzią 


Tow. kol. żel. pahstw. po 260 zł, m. k 242.75 248. --| Losy miasta Krakowa po 20 zł. w. a 18.— 18F0 
Połud. kol. panstw. po 200 zł, w. a. 105,25 105.75 Pożyczka miasta Lublany po 20 zł. 2025 20.75 
I. kol. węg. gal. a 209 zł. w arebrze 174.55 175.— | Pożyczka miasta Budy do 40 zł. w. s. 4550 46— 
Palfiego po 40 zł, mik. . . . . . 41.70 42-— 
4. Listy zastawne losowane. Gaerwon. krzyża austr. Tow, po 10 zł, 1460 14.75 
Ogólny rolniczo-ktedytowy Zakład dla SET m „ęgiersk. „ po 5zł 1010 1040 
Galieyi i Bukowiny w 15 l, 6 pr. “5 — PM JOW c 19.75 19 
Powsz. auatr. zak. kr. ziem 4', pr. w y Jalma po 40 s; Gi Ik > „ao 56:75 57 g 
złocio w 50 1. ana" MAk ao Z St. Gensis po 40 zł. m. k. . . : . 5650 57— 
R org ma DORO PO D pic a "5, | Pożycz. m, Stanisławowa (po 20è. wa.) 30— — ~ 
Gal. zak. kr. ziem Krak. los w 181.6 pr. 98.50 99.50] poź Tryasta po 100 zł. m. E 137.-- 138 
non u a SE L7 pr. 100.75 101.25 A 8 o 50 z4. z a e i gy 70 m 
u on 4 Foo Ds ER 2, xt | Wldatelnzago zo zła R - a E 
Gal. Tow. kred, w. a. po 4 pre. 96.45 —. Windjschgriizą po 20 mł. m 8 "4575 46 35 
Emu TE n po 5 pre 160.30 —.- | sj 
Tea m k po 5 pre w 4. Wokale (us © megea) 
atach zwrotne >... « _ 10030 32. h A 3 5 
Bauku krajow. 4*/4pr. wa. los w51'/a |. 9675 9725 AE e a EL TREC WF 
Obligi po Banku krajowsgo Frankfurt za 100 ah l A 3 -e 
5 proc. w. a. I emisyi 100.25 100.75 | p omhurz : kie <2 ACAR Tzw Koń 
Ba AU GO | 101 10120] in za a 065 F 
. Zakł, kred. włośc, po Ee. =- mm] Sary? sa 100 j n K> 
Banki ajstro-węgiask. Bo) ae. © I Oan | 70 UAUĄ OSADA = 
Weg. Tow. ziem. ake, po A pre. Km mm Hure nins 
„ Zakł. kr. giems. po 5 pre. 101.25 101.75 Dukat cesarski me: 591— 598 - 
5. Obligacye : prawem pierwszeństwa (ża 100 sł.) zE parnej wagi 5.91.— 5.88 - 
DMa AE ERĄ r ZPR 
Kol. Albrechta a 300 zł. 5 pr. w. s. 101.54 1u2.— ranka oka A 3.88 = 983 — 


Tow. kol. żal. Preszów- Tarnów (w. ex: 
a 300 zł. 5 pre. w srebrze 
Kol. pół. po 100 zł, m. k. 
4» Po 100 zł. w. a. 
Kol gal. Kar Jud. emisya 3 r, 


104.— 101.50 
98.70 92. 
„. 11530 115-90 
1882 


po aig pro M 0. 0, 100.60 161. — 

atte, dtto,  (Jaroaław-Bobai) . 9950 39.80 
Roi, Tiwow.-Czer.-Jass, IIT. amis. a 300 

uł 6 pre. w srebrze z r. 1834 32— 82.50 

z r. 1884 8150 3175 

5 r. 1868 —— —— 

z r. 187% —— m 

Wer. gal. kol. a 206 z3. Š gr. w s. 100.-- 100-50 

6. Le sy. 
Inst. kr. dia han i pr. po 100 zł. w. a. 177.25 178— 
Clarego po %0 zł, m. k NE: 44 — 44,40 


116 25 


=w wa— 


Tow. żegi. par. na Danajs po 10022, m, k 117 75 
Kagleviess po le zł m k. 24.— 


Rossyjski imperysż 
Talar związkowy 
Brebro . 


10.22,— 10.24 — 


Z Iwowsklej izby handlowej | przemysłowej. 
Telagrafowany kurs wiedeński 


duia 29 października 1886. EAN 
Jednolity dług państwa w bauknotach | 8350 
i 5 Ą s W srebrze. 84) 0 
Renta w złocie zee i 113/60 
6 pre. austi. renta marcowa 10:120 
Akeya banku wiedeńskiego 366| - 

* kradytowag:. 280/70 
Londyn 125/05 
Napoleondor 3 9|88 "a 
Putat esgaraki men j91 

4 marak niąwiachiań 8125 


7 


L. 34310 =" (7563 2—3) 

Celem wydzierżawienia poboru podatku konsumeyjnego od mięsa i wyszynku wina 
na czas od 1 stycznia 1887 do 31 grudnia 1889 z zastrzeżeniem wypowiedzenia dzier: 
żawy przed upływem ostatnich dwóch lat, lub bez tego zastrzeżenia odbędzie się publi- 
ezna licytacya według następującego przeglądu. 


B Pe] 
E oh ; 
2 Ek Licytacya 
Rg j Di» okregu |g odbędzie się bs 
„2 N| dzierżawnego | SS 
3E E 
a 
o godzinie S 
l 
Horodenka z 30] . f ki II klasa ; od 8 do 12 „A 
1 miejscow ościamij 50 PS» 105%) — |i6Ji1 1886 południe 5 
klasa S 
mE E 
z p gerzany z165 IN klasa | 1820| — |I6|11 1886 M : 
2 miejscowościami| » Aa Z 
A 
a taryfa O. u 1 E 
Skała z 8 miej-| . y od 8 do . 5 
3 | scowościami | Wino 1851876 91] 86 17/11 1886 popołudniu ĘĄ 
| 
Es 
Tłuste z 14 2 
4 |miejscowościami| ” „ daj — dtto dtto z 
T pa 2 a 
R=) 
G > 
5 ZA asem SA]. 5 108| — | dtto dita, S 


Jako wadyum składa się 10 pre. ceny wywołania. Oferty pisemne zaopatrzone we 
wadyum należy dnia poprzedniego ustną licytacyę do 2 godziny popołudniu do rąk na- 
czelnika c. k. powiatowej Dyrekcji skarbu wnosić. Wykaz miejscowości, należących do 
pojedynczych okręgów dzieżawnych znajduje się w c. k powiatowej dyrekcji skarbu, 
jakoteż w kaneelaryi dotyczącego e. k. nadzoru straży skarbowej, w której każdy mają- 
cy chęć licytowania wglądnąć może zaś bliższe warunki licytacyi mogą być w c, k. 
powiatowej dyrekcyi skarbu przejrzane. 


C. k. powiatowa dyrekcya skarbu 
Kołomyja, dnia 14 października 1886. 


B. 21077/VI. (7790) | L. 21077/VI 


Offertausfohreibung. 


Die Dedung deg für dag Jahr 1887 ers 
forberlichen Bebarfeś der t. t. Cifenbahn Be- 
triebg=Direction Lemberg an MRofmetallen 
wird im Dffertwege vergeben u. zwar circa: 

1400 kg. Antimonium regulus, 


(7790) 


Ogłoszenie dostawy. 


Podpisana e. k. Dyrekcya ruchu koleji 
państwowych rozpisuje niniejszem dostawę 
następujących na rok 1887 potrzebnych 
metali, a mianowicie około: 


1000 á A R | 1400 kg. Antimonium regulus 
1500 ` Blodyn , , 11000 „ cyny angielskiej 7 
3000 „ Blod und lattenblei. 4000 „ cyny z wyspy Banka 

7 1500 „ cynku w gruzłach 


£ieferungaluftige werden bemnady einge= | 

laden, ch an tł Concureng zu beteiligen. | 8000 
Die Abgabe des Offertes hat fiğ ent- 

weder auf bie gange Liefermenge oder auf 


ołowiu w gruzłach i płytach 

‘i zaprasza interesowanych do wniesienia 
(ofert, które opiewać mogą na całą ilość 
rozpisanych, lub też na częściową dostawę. 


Theile berjelben gu beziehen und find bie Of- 
fertpreife franco einer Station der galizifhen 
Staat3bahnen zu ftellen. 

Die auf dieje Rieferung bezughabenben 
Offertformularten, allgemeinen und jpeziellen 
Lieferungabedingnijfe liegen bei der gefertigten 
BetriebżeDirection wofelbft auch nähere Muf- 
fchliige über bie Modalitäten ber Lieferung 
ertheilt werden, żur Cinfiht auf. 

Die mit einer 50 tr. Stempelmarte ver- 
fegenen und in allen ihren Theilen, vollftän- 
dig ausgefüllten Offertformularien find bis 
lingfteng 15 November 1886 Mittags 12 Uhr 
gefiegelt und mit der Aujfdjrift: „Offert für 
die Lieferung bon Mobmetallen* verfehen bei 
der f. f. Cijenbahn Metriebg=Direction in 
Lemberg einzureichen und miijjen jedem Der- 
jelben bie orbnungómógig geftempelten und 
unterfertigten allgemeinen und fpeziellen Qie- 
ferungibebingnijje al Beilagen angejchlofen 
ein. 

; Offerte, welche diefen Beftimmungen niht 
entfprechen, bleiben unberüdfidhtigt. 

Lemberg, im October 1886. 

Die T. l. Gtjenbnbn Betriebs=Direction. 


(Nachdruck wird nicht honorirt). 


(7783 1—3) 


L. 5252. 


Z O ZZO Z a Oj 


Materyał dostarczyć się mający należy 
dostawić franco jednej zestacyi galicyjskich 
koleji państwowych. f 

Wzory ofert i warunki dostawy, tak 
ogólne jak i szczegółowe, przejrzeć można 
u podpisanej Dyrekeyi ruchu, która też 
wszelkich bliższych udziela wyjaśnień. 

Oferty według wspomnianego wzoru 
sporządzone i we wszystkich częściach te- 
goż wypełnione, marką na 50 ct. ostemplo- 
wane, opieczętowane i w napis: „Oferta 
na dostawę surowych metali* zaopatrzone, 
wnieść należy u c. k. Dyrekeyi ruchu koleji 
państwowych we Lwowie, najdalej do dnia 
15 listopada 1886, godziny 12 w południe. 

Do oferty załączone być winne nale- 
życie o:templowane i przez oferującego pod- 
pisane ogólne i szczegółowe warunki 
dostawy. 

Oferty nie odpowiadające powyższym 
wymogom nie będą uwzględnione. 


Lwów, w październiku 1886. 
C. k. Dyrekcya ruchu kolei państw. 
(Przedruk nie będzie płacony). 


Q czem się wszystkich interesowanych, 


C. k. sąd powiatowy w Husiatynie | tudzież niewiadomych wierzycieli ostatnich, 


ogłasza, że w sprawie c. k. Prokuratoryi 


przez kuratora Leona Adlersteina i przez 


skarbu imieniem wys. Skarbu państwa prze- |ten edykt zawiadamia. 


ciw Joslowi Schmiedowi z życia i miejsca 
pobytu niewiadomema, względnie jego 
z życia i miejsca pobytu niewiadomym su- 
kcesorom lub prawonabywcom, przez kura- 
tora Dawida Bergera pto 47 zł, 18 ct. wa. 
z pn. odbędzie w tym sądzie w dniach 6 
grudnia 1886 i 17 stycznia 1887 o godzi- 
nie 10 przed południem przymusowa publi- 


t 


L. 6277. 


Hasiatyn, dma 13 sierpnia 1886. 


(7782 1—3) 

W sprawie egzekueyjnej Heleny Sin- 
gur przeciw Józefowi Keckiemu i tegoż 
spadkobiercom pto 25 zł. wa odbędzie się 
w dniach 5 listopada, 10 grudnia 1 


886 i | 


czna sprzedaż realności, a właściwie pustego 
placu pod lk. 468 w Husiatynie położonego, 
ciała tabułarnego nie stanowiącego, tylko 
za lub wyżej ceny szacunkowej w kwocie 
40 zł. w. a. 

W razie nie otrzymania powyższej 
ceny szacunkowej, wyznacza się do ułoże- 
nia warunków ułatwiających termin na dzie 


|7 stycznia 1887 każdym razem o RE | 
: 10 z rana, w sądzie tutejszym przymusowa 
sprzedaż realności 1, części na Podkościelu ' 
pod nr. 68 Józefa Keckiego własnej 

| Cena wywołania wynosi 153 zł. 75 et. ! 
Wadyum 15 zł. wa. | 
| Bliższe warunki do przejrzenia w re- ` 
' gistraturze. 

|. Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
mianowany p. Władysław Trzeciecki. 

| Dąbrowa, dnia 3 lipca 1886. 


ń 
17 stycznia 1887 o godzinie 4 po południu. 

Wadyum wynosi 4 zł, a akt oszaco 
wania i resztę warunków przejrzeć można 
w tusądowej registraturze. l 
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L. 17309/V. (7344) 

C. k. Dyrekcya ruchu kolei państwo- 
wych zamierza dostawę niżej wymienionych 
na rok 1887 potrzebnych materyałów kru- 
szeowych w drodze wniesienia ofert zabez- 
pieczyć a mianowicie: 


Llość potrzebna w 
ilogramach 
W >. „oe l 
dla galicyj, (dla morawsko 
linij kolei | granicznej 
państwowych| kolei 


Rodzaj materyałów 


Antimonium regu- | 400 60 
lum 7 

Kruszeu surowego |całą ilość jaka się w 
ze spiżu podług | ciągu roku 1887 po 


| modeli odlanego | trzebną okaże. 


Kruszcu okrągłego 
surowego ze spiżu 


odlanego różnej 280 
grubości 

Cyny czystej w bry- 

łach (reines Banca] 8000 


zinn) 
 Cyny do lutowania 
przedniej jakości 
Drutu miedzianego 
| różnej grubości 
Drutu mosiężnego 
różnej grubości 


Blachy mosiężnej = 
różnej grubości 


Oferty na wyż wymienione materyały 
kruszcowe do których ogólne i szczególne 
warunki dostawy załączyć należy mają być 
po odpowiedniem ostęplowaniu, opieczętowa- 
niu i zaopatrz. nap. „Oferty na dost. materya- 
łów kruszcowych* najdalej do dnia 15 listo- 
pada do godziny 12 w południe do c. k. 
dyrekcyi ruchu w Krakowie. wniesione For- 
mularze na oferty, jakoteż ogólne i szcze- 
gółowe warunki dostawy można przejrzeć 
i za o łatą należytości otrzymać w biórze 
dla materyałów ce. k. Dyrekcyi ruchu w Kra- 
kowie. 

Kraków, w październiku 1886. 


Ck DYREKCYA ruchu. 


L 22850. (7781 1—3) 
Dnia 15 listopada, 7 grudnia 1886 i 
1i stycznia 1887 o godzinie 10 przed po- 
łudniem odbędzie się w tut. sądzie przy- 
musowa publiczna sprzedaż realności pod 
lk. 158]35 w Drohobyczu położonej, ciała 
tabularnego nie stanowiącej, w sprawie Dy- 
rekcyi ogólnego rolniczo-kredytowego Za- 
kładu dla Galicyi i Bukowiny we Lwowie 
przeciw Walentemu Grabania pto 263 zł. 
50 et, 35 zł. 69 ct i 11 zł. 60 et. wa. zpn. 
Cena szacunkowa wywołania wynosi 
1000 zł. 

Wadyum 100 zł. wa. 

Przy pierwszych dwóch terminach re- 
alność tylko za lub wyżej ceny wywołania, 
przy trzecim nawet poniżej takowej sprze- 
daną będzie. 

Resztę warunków licytacyjnych, tudzież 
akt opisania i ocenienia w tut. sądowej 
registraturze przejrzeć można. 

Dla wierzycieli, którymby uchwały sə- 
dowe niniejszej sprawy egzekucyjnej doty- 
czące z jakiegokolwiek bądź powodu dorę- 
czone być nie mogły, mianowany p. adw. 
dr. Popławski kuratorem. 

C. k. sąd powiatowy 

Drohobycz, dnia 3 p.ździernika 1886. 


L. 22496. (7780 1—3) 

Dnia 9 listopada, 7 grudnia 1886 i 
10 stycznia 1887 o godzinie 10 rano od- 
będzie się w tutejszym sądzie przymusowa 
publiczna sprzedaż realności pod 1. k. 190 
star. B now. w Dobrohostowie położonej, 
ciała tabularnego niestanowiącej w sprawie 
kasy pożyczkowej powiatowej w Drohoby- 
czu przeciw Wilhelmowi Holinger pto 100 
Zł. w. a. zpn. A f 

Cena szacunkowa wywołania wynosi 
226 zł aw. 

Wadyum 26 zł. aw. : 

Przy pierwszych dwóch terminach re- 


alność tylko za lub wyżej ceny szacunko- | q 


wej, przy trzecim nawet poniżej takowej 
sprzedaną będzie. h , Ai 

Resztę warunków licytacyjnych. tudzież 
akt opisania i ocenienia w tusądowej regi- 
straturze przejrzeć można. 

Dla wierzycieli którymby uchwały są- 
dowe niniejszej sprawy egzekucyjnej doty- 
czące z jakiegobądź powodu doręczone być 
nie mogły mianowany został dr. Apfel ku- 
ratorem. 

C. k. sąd powiatowy | 

Drohobycz. dnia 30 września 1886. 


L. 15181. (7720 1—3 

C. k. sąd powiatowy w Brodach ogła- 
sza, że celem zaspokojenia pretensyi gminy 
miasta Brodów w kwocie 466 zł. 85 et. wa. 
zpn. odbędzie się w tutejszym sądzie w biu- 
rze IV dnia 17 listopada 1886 o godzinie 


RANNA ZZ A 


RNA 


10 przed południem egzekucyjna publiczna 
sprzedaż realności pod l. k. 654 w Brodach 
położonej, objętej wyk. hip. nr. 324 księgi 
gruntowej dla gminy katastralnej Brody 
własnej Jidla i Fitli Frachtmannów. 

Cenę wywołania stanowi wartość sza- 
cunkowa tej realności w kwocie 5386 zł. 
60 ct. wa 

Wadyum wynosi 269 zł. 38 et. wa. 

Reelność ta sprzedaną zostanie naj- 
więcej ofiarującemu za jakąkolwiekbądź tenę 
najwięcej ofiarującemu za jakąkolwiekbądź 
cenę, nawet poniżej ceny szacunkowej i bez 
względu na wysokość zahipotekowanych na 
takowej wierzytelności, 

Resztę warunków licytacji, tudzież akt 
ocenienia i wyciąg hipoteczny można przej- 
rzeć w tutejszo sądowej registraturze. 

Niewiadomego z życia i miejsca po- 
bytu E. E. Egloffa, tudzież tych wierzycieli, 
którzyby hipotekę nabyli po 20 września 
1884 lub którymby postanowienia w tej 
sprawie doręczone być nie mogły, zawiada- 
mia się do rąk kuratora adw. dr. Brauna 
w Krakowie i przaz niniejszy edykt. 


Brody, dnia 2 września 1886. 


L. 4422. 
C. k. 


UUT 


wnych galic. towarzystwa kredytow. ziem., 
c. k. uprzyw. galie. akeyj, banku hipote- 
cznego lub austro-węgierskiego banku. 

Resztę warunków licytacyjnych i eks- 
trakt tabularny sprzedać się mającej real- 
ności przejrzeć można w registraturze. 

O czem uwiadamia się strony i wie- 
rzycieli wiadomych do rąk własnych, tych 
zaś wierzycieli, którzyby po dniu 4 lutego 
1886 prawo hipoteki uzyskali, lub którymby 
uchwała lieytacyjna i dalsze w sprawie ni- 
niejszej wydać się mające uchwały, albo 
wcale nie, albo też wcześnie doręczoną być 
nie mogła, na ręce uchwałą z 10 kwietnia 
1886 l. 1682 ustanowionego kuratora w 
osobie dr. Schatzla adw. w Brzeżanach i 
niniejszym edyktem, 


Brzeżany, dnia 2 października 1886. 


L. 12272 (7812 1—3) 
C. k. sąd obwodowy w Przemyślu 
ogłasza, że celem zaspokojenia zaległych 
6 rat pożyczkowych półrocznych po 300 zł. 
od 1go stycznia 1884 z 8 pre. odsetkami 
zwłoki z pn. odbędzie się na rzecz galic. 
Zakładu kredytowego ziemskiego w Krako- 
wle, publiczna licytacyjna sprzedaż realno- 
ści pod lok. 146 w Przemyślu na Błoniu 
położonej, Herscha Engelharda własnej, w 
dwóch terminach, a to dnia 18 grudnia 
1886 i 14 stycznia 1887 każdym razem o 
godzinie 10 rano w biurze sąd. nr. 18. 

Cenę wywołania stanowi kwota 15350 
zł., wadyum wyuosi 1535 zł. 

W powyższych terminach sprzedaż nie 

nastąpi poniżej ceny wywołania. 
W razie gdyby na powyższych termi- 
nach sprzedaż tej realności do skutku nie 
przyszła, wyznacza się celem ułożenia uła- 
twiających warunków liceytacyjnych termin 
na dzień 14 stycznia 1887 o godzinie 4 po 
południu, na który się zarówno strony sporne 
Jak i wierzycieli hipotecznych wzywa, a to 
pod rygorem, że niestawający na powyższym 
terminie uważani będą Jako przystępujący 
o wniosku większości stawających wie- 
rzycieli. 

Resztę warunków | 
ciąg hipoteczny 
straturze sądowej. 

O czem zawiadamia się strony i wie- 
rzycieli z miejsca pobytu wiadomych do 
rąk własnych, zaś niewiadomych z nazwi- 
ska i miejsea pobytu wierzycieli, tudzież 
tych, którzyby po dniu 29 lipca 1886 jako 
dniu wydania wyciągu hipotecznego do hi- 
poteki weszli i tych, którymby z jakich- 
kolwiek powodów uchwała dozwalająca licy- 
tacyę i późniejsze w tej Sprawie doręczone 


ieytacyjnych i wy- 
przejrzeć można w regi- 


)|być nie mogły, do rąk kuratora adw. dr. 


Mendrochowicza w Przemyślu. 


Przemyśl, 22 września 1886. 


L. 5491 (7725 2—3) 

C. k. sąd powiatowy w Zaleszczykach 
zawiadamia, że celem zaspokojenia „preten- 
syi filii banku hipotecznego w Qzernioweach 
w kwocie 900 zł. aw. zpn. odbędzie się w 
zabudowaniu tutejszego sądu przymusowa 
publiczna sprzedaż wierzytelności powyż- 
szej pretensyi za hipotekę służące w kwocie 
5000 zł. aw. na rzecz dłużniezki Adeli Do- 
browolskiej w stanie biernym realności pod 
lk. 79 w Zaleszczykach położonej, do Jó- 
zefa Dobrowolskiego należącej, zaintabulo- 
wauej w dwóch terminach dnia 30 listo- 
pada i 80 grudnia 1886 o godzinie 10 rano 
z tem, że na pierwszym terminie powyższa 
wierzytelność tyiko za lub wyżej ceny jej 
normalnej wartości, na drugim zaś termi- 
nie i niżej takowej sprzedana zostanie, 

Dla niewiadomych wierzycieli usta- 
nowiono kuratora adw. dr. Schrenzla z Za- 
leszczyk. i 
Wyciąg hipoteczny można przejrzeć 
w tus. registraturze, d 

Jaler aciyi, dnia 16 lipca 1886. 


. 2805 m (7724 2—8) 
5 a. k. sąd powiatowy w Zaleszczykach 
uwiadamia, że celem zaspokojenia wierzy- 
telmości w kwocie 400 zł. aw. z pn. odbę- 
dzie się w tutejszym sądzie publiczna przy- 
musowa sprzedaż niewydzielonej połowy 
realności pod l. k. 11 w Zaleszczykach po- 
łożonej, wedle dom. tom. V pag. 151 n. 8 
haer. dłużnika Jidla Rine recte; Mishi 

na własnej, tus. protokołem oszacowa- 
m dnia 9 szediica 1882 1. 8682 bliżej 
opisanej i na 1184 zł. 80 ct. a. w. oszaco- 
wanej, na rzecz Abrahama Dawida Tenen- 
hausera pod następującemi warunkami: 

1. Licytacya ta odbędzie się w trzech 
terminach w tutejszym sądzie t. j. dnia 
80 listopada, 30 grudnia 1886i 28 stycznia 
1887 o godzinie 10tej rano z tem, że na 
pierwszych dwóch terminach realność ta 
tylko za lub wyżej ceny szacunkowej, na 
rzecim zaś terminie i niżej takowej, jedna- 
kowoż zawsze tylko za cenę wszystkie inte- 
bulowane wierzytelności pokrywające sprze- 

pędzie. 

+ 2 Gu szacunkowa wynosi 1184 zł. 
É a Wadyum 118 zł. 8 ct. wa. 

4. Gdyby rzeczona realność na tych 
terminach w podany sposób sprzedaną być 
nie mogła, przeto celem ułożenia warunków 
licytacyjnych ułatwiających, wyznacza się 
termin na dzień 17 lutego 1887 o godzinie 
10 rano i na podstawie takowych wyzna- 


czonym zostanie 4ty termin na którym re- lā 


alność ta za jakąkolwiekbądź cenę sprze- 
tanie. | 

e SM lore niewiadomych wierzy- 
cieli Antoni Gross w Zaleszczykach. 

6. Akt oszacowania, wykaz hipoteczny 
i bliższe warunki licytacyjue przejrzeć mo- 
żna w tus. regisiraturze. 

C. k. sąd powiatowy © 
Zaleszezyki, dnia 16 kwietnia 1886. 


L. 5278 „ (7723 2—3) 
W sprawie egzekucyjnej Izaka Lan- 
derer przeciw Józefowi Kubasiak pto 150 
zł. w sądzie tutej. odbędzie się w dniach 
20 grudnia 1886, 24 stycznia i 25 lutego 
1887, każdym razem o godzinis 10 z rana 
egzekucyna publiczna sprzedaż realności 
pod l. r. 87 kons. 301/155 w Suchy poło- 
żonej, Józefa Kubasiaka własnej, ciała ta- 
bularnego niestanowiącej, protokołem we- 
dług rezolucyi e. k. sądu krajowego w Kra- 
kowie z dnia 12 lutego 1875 1. 5386 za- 
stawniezo opisanej i protokołu według rezo- 
lucyi tutejszo sądowej z dnia 4go grudnia 
1884 1. 6455 do wiadomości sądowej przy- 
j egzekucyjnie oszacowanej. 
Z. Siera dwóch terminach real- 
ność powyższa sprzedaną będzie z» lub wy- 
żej ceny szacunkowej, na trzecim zaś i 


poniżej takowej.| id 


Cenę szacunkową stanowi kwota 608 
zł., wadyum 61 zł. 
i Renai warunków przeglądnąć można 
w tutejszo sądowej registraturze, 
Ślemień. 28 września 1886. 


L. 12019 3 3 
C. k. sąd obwodowy w sprawie gali- 
cyjskiego zakładu kredytowego ziemskiego 
w Krakowie przeciw Herschowi Brühl 4 
trzy raty pożyczkowe po 125 zł. z pn. Toz- | 
pisuje na dzień 15go grudnia 1886 i 26) 
stycznia 1887, o godzinie 10 przed połu- ; 
dniem przymusową  licytacyę majętności | 
„Briihlówka* w Podwołoczyskach położonej, : 
w wykazie hipotecznym l. 459 zapisanej. 
Cenę wywołania stanowi suma 1500. 
złr przyjęta jako wartość przy udzieleniu ' 


ożyczki, 

a wala 750 zł. w gotówce lub. 
papierach pupilarne bezpieczeństwo po- ' 
siadająeych. i 


Na obu terminach sprzedaż nie nastąpi 
poniżej ceny wywołania. | 

Resztę warunków i wyciąg tabularny 
można przejrzeć w registraturze. 

Dla wierzycieli, którzyby prawa rze- 
czowe na majętności przedmiotem sprze- 


nie 
(1648 2—3) | 


8 


j niu wystawienia wyciągu Glassa w kwocie 150 złr. zpn. publiczna 
Pan H m po dnin 25 a 1886 , licytacya realności Karola Kretzla pod lwh. 
nabyli, lub którymby uchwała lieytacyę | 111 w Woli filipowskiej położonej. 
rozpisująca dla jakichkolwiek przyczyn do- Cena wywołania 787 zły. 
ręczoną by być nie mogła, ustanowiony Wadyum 78 złr. 
kuratorem adw. dr. Blaustein z substytucyą Resztę warunków w 
adw. dra Leiblingera. można. xi 
Tarnopol, dnia 11 września 1886. Niewiadomego z miejsca pobytu Karo- 
la Kretzla zawiadamia że wsprawie tej dla 
L. 6291. (7722 2—3) 


niego kuratora w oiobie Jana Arleta z 
W dniach 7 grudnia 1886, 11 stycznia | Krzeszowic ustanowiono. 7 
i 15 lutego 1887 o godzinie 10 rano przy C. k. sąd powiatowy : 
musowo sprzedaną będzie w Z y Krzeszowice, d. 20 października 1886. 
miny Rakszawa objęta, Macieja Sliz wła-| — 
P Eroon realności |. w. h. 547 gminy | L. 3566 i (7655 3—3) 
Rakszawa objętej Wawrzyńca Nogi własnej, C. k. sąd powiatowy w Rudkach sprze- 
na zaspokojenie sumy 104 zł. £8 et. wa.zpn. | da w drodze publicznej licyatacyi dnia 10 
Cena szacunkowa realności l. wykazu | listopada 1886, i dnia 15 grudnia 1886, o 
hipot. 452 wynosi 590 zł, a połowy real- | godz. 10 rano w budynku sądowym realność 
ności l. wyk. hip. 547, 108 zł, w. a. wyk. hip. księgi gruntowej Knibynice l. 71 
Wadyum 69 zł. wa. _ | objętą Maryi Balickiej własną celem ZASPO* 
Akt oszacowania (wpis hipoteczny) i | kojenia pretensyi e. k. uprz. „zakładu kre- 
warunki lieytacyjne można przeglądnąć w dytowego  włościańskiego wlikwidacyi w 
tut. sądowej registraturze. kwocie 157 złr. 67 cnt, De ! 
Z c. k, sądu powiatowego Na iych dwóch terminach zostanie 
Łańcut, 30 lipca 1885. realność ta tylko za cenę wywołania lub 
wyżej takowej sprzedaną. 

BOB; A Celem ułożenia warunków ułatwiają- 
cych wyznacza się termin na dzień 15 gru- 
dnia 1886, o godz. 12 w południe. 

Cena wywołania 450 złr. 

Wadyum 45 złr. 

Bliższe warunki i wyciąg hipoteczny 
przejrzeć można w registraturze. 

Niewiadomych wierzycieli zawiadamia 
się do rąk kuratora p. Kazimierza Kurek 
w Rudkach, 

Rudki, dnia 19 września 1885, 


L. 5782 
W sprawie 
Marceli Gottliebów 
pto 1310 złr. aw. zpn. sprzedaną zostanie 
musowa sprzedaż realności nr. 88 w Znie- realność pod lk. 48 w Horodence w dniach 
sieniu położonej, Mojżesza Kellera własnej, |20 stycznia, 21 lutego, 21 marca i 35 
w drodze licytacyi na dniu 23 listopada kwietnia 1886, o 9 rano. 
1886 o godzinie 10 rano w tutejszym sądzie Cena szacunkowa 700 złr. zakład 70 
za wyżej lub też niżej ceny szacunkowej | resztę warunków przeglądnąć można wtusą 
2830 zł. dowe registraturze, kurator niewiadomych 
Wadyum wynosi 142 zł. wierzycieli dr Franciszek Rauch z Horodenki. 
Bliższe warunki przejrzeć można w tus Z e. k. sądu powiatowego 
registraturze. Horodenka, 15 września 1886. 
Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
adw. dr. Szwedzicki. L. 5499 
Lwów, 21 września 1886. Celem 
Przemyskiej ka 


sądzie przejrzeć 


L. 13938 (7739 2—3) 

C. k. sąd powiatowy miej. deleg. Sek, 
II we Lwowie niniejszem czyni wiadomo, 
iż na żądanie Zygmunta i Wiktoryi Heleny 
dw. im. Łaszowskich celem zaspokojenia 
czynszu propinacyjnego z 4 pre. odsetkami, 
wartości niedostarczonej w naturze wódki, 
kosztów sądowych wszystkiego łącznie na 
sumę 624 zł. 51 et. po strąeeniu wszelako 
sumy 500 zł., dalej na zaspokojenie od 
dnia 3i października 1882 bieżących rat 
czynszu propinacyjnego po 8 zł. 75 et. 
miesięcznie z 4 pre. odsetkami wartości nie- 
dostarczonej wódki 25 zł. rocznie i kosztów 
8 zł. 91 ct. przedsięwziętą zostanie przy- 


(7652 3—3) 


egzekucyjnej Eliasza i 


(7649 3—3) 
zaspokojenia wierzytelności 
sy zalieczkowej rzemieślników 
i rolników w kwocie 260 złr, zpn. rozpisuje 
sąd egzekucyjną sprzedaź realności pod lk, 
108 w Krzywczy powiatu sądowego i staro- 
stwa Przemyskiego położonej według 1. wyk 
hip. 76 Pawła Podgórskiego własnej, pod 
warunkami ułatwiającemi na dniu 30 listopada 
1886, o 10 rano w drodze publicznego 
przetargu odbyć się mającą z tam że real- 
ność wspomniana na powyższym terminie 
za jakąbądź cenę sprzedaną zostanie. 

Cena wywołania 700 złr. 

Wadyum 35 złr. aw. 

Warunki tudzież akt opisania i osza- 
cowania wolne do przejrzenia w tusądowej 
registraturze, 

C. k. sąd powiatowy miejsko deleg. 

Przemyśl, 24 września 1886. 


L. 4525. (7659 3—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Rudkach, 
sprzeda w drodze publicznej licytacyi dnia 
10 listopada i dnia 15 grudnia 1886 o go- 
dzinie 10 rano w budynku sądowym real- 
ność wyk. hip. księgi gruntowej Kuihynice 
l. 11 objętą, Hryńka Halimurki własną i re- 
alność wyk. hip. tej samej księgi grunto- 
wej 1. 12 objętą, Maryi 2 im. Krawczyszyn 
własną, celem zaspokojenia pretensyj e. k. 
uprz. Zakładu kred. włościańskiego w iikw. 
w kwocie 139 złr. 90 et. zpn. 

Na tych dwóch terminach zostanie re- 
alność ta tylko za cenę wywołania lub wy 
żej takowej sprzedaną, m, 

Celem ułożenia warunków ułatwiają- 
cych, wyznacza się termin na dzień 15 
grudnia 1886 godz. 12 w południe. 


Cena wywołania 500 zł. Wadyum 50 zł. | 8 2455 (7638 3—3) 
Bliższe warunki i wyciąg hipoteczny Konfureng- Rundmachung. | 
przejrzeć można w rogistratnrze. Bom f. f. Lottoamte in Qemberg wird 


befannt gemacht, bag bie t t Lottofolleftur 
Nr. 2. 457, 898, in temberg, CarleLudwipse 
Gaffe, im Wege der öffentlichen Ronfurenz zu 
verleihen ift. 

Der bisherige 
CoNeftur betrug nad 
Celem wydzierżawienia prawa poboru | 1449 ff. 72 fr. 
podatku konsumcyjnego od wyszynku wina AB Caution werden 1800 ft. vollen 
moszczu winnego i owocowego w okręgu | Gerthe8 gefordert unb eg fónnen bie näheren 
zierżawnym Skole na lata 1887, 1888 i | Bedingungen brim t t. Lottoamte în Qemberg 
1889, z zastrzeżeniem wypowiedzenia tej | in ben itblichen Amtaftunben etngefeben werden. 

dzierżawy przed upływem dwóch ostatnich R. £ £otto Amt. 

lat, lub też bez zastrzeżenia odbędzie się Lemberg, ant 20 Dftober 1886. 
publiczna licytacya w dniu 11 listopada = = 

1886, od godziny 9 z rana do 12 w połu- | 


Niewiadomych wierzycieli zawiadamia 
się do rąk kuratora p. Kazimierza Kurek 
w Rudkach. , 

Rudki, 28 grudnia 1885. 


Pprovifionsertag diefer 
bem durdjfdhniite der 


Wadyum składać się mające wynosi | że w sprawie „sgzekucyjnej galie. „Zakładu 
10%, ceny wywołania. | redytowego ziemskiego w Krakowie prze- 

j Oferty pisemne zaopatrzone w wadyum | ciw Hilelowi Haberman o zapłacenie kwoty 
! 1000 zł. przeprowadzona zostanie dnia 26 


mają być wniesione najpóźniej do 10 listo- . ną 
pada 1886, o godzinie 12 w południe do | listopada 1886 o godzinie 10 przed połu- 
rąk naczelmika c, k. powiatowej dyrokcyi | dniem w sądzie biuro nr. 27 przymusowa 


sprzedaż realności dłużnika własnej, a mia- 
poteeznego wyk. l. 16 


pia anbe li być | nowicie: a) ciała hi 

Bliższe warunki licytacyjne mogą y ) J: otee: ą 
przejrzane w zwykłych R Enadh mdo- objętego, b) 2|4 części ciała hipotecznego 
wych w e. k.powiatowej dyrekcyi skarbu | wyk. l. 17 objętego, e) 9/10 częsci ciata 
w Samborze i w nadzorach straży skarbo- hipotecznego wyk. l. 18 objętego, d) 2|630 
wej, w Samborze, Stryju, Drohohyczu, Turce | części ciała hipotecznego wyk. |. 109 obję- 
i Rudkach, tego. 

C. k. powiat. dyrekcya skarbu. Cena wywołania, która jest także ceną 

Sambor, 19 października 1886 szacunkową wynosi kwota 2500 zł., wadyum 


110 pre. tej sumy. 
13 (7678 3—3) | Na powyższym terminie realność ta 
W dniach 29 listopada 1886, i 10 sty: j za jakąbądź cenę sprzedaną zostanie, 
cznia 1887, zawsze o 10 rano odbędzie się | 


Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
celem ściągnięcia wierzytelności Jakóba ustanowiono adw. dr. Smutnego. 


L. 77 


przeciw Simchemu Thau | 


| C. k. sąd powiatowy w 


alle 3 Spictjamlungen | 


dnie. L. 14489. , (7696 2—3) 
Cena wywołania stanowi roczny czynsz C. k. k. sąd powiatowy miejsko-dele- 
dzierżawy w kwocie 8315 złr 99 cnt. i gowany w Przemyślu poduje do wiadomości, ; 


Resztę warunków sprzedaży i wyciąg 
eczny można przejrzeć w registraturze. 
Przemyśl, 19 września 1886. 


L. 6428 


hipot 


(7715 2—3) 

Celem zaspokojenia pretensyi Agentu- 
ry The Singer Manufacturing Comp. G. 
Neidlinger w kwocie 68 złr. zpu. odbędzie 
się w tutejszym sądzie 15 grudnia 1886 o 
godzinie 10 rano egzekucyjna sprzedaż po» 
łowy realności pod l. 78a w Wiśniczu poło- 
żonej Michała Górczyńskiego własnej. 

Cena wywołania 120 złr, 

Wadyum 12 złr. 

Akt oszacowania, wyciąg hipoteczny i 
reszta warunków do przejrzenia w tutejszej 
registraturze. 

C. k. sąd powiatowy. 

Wiśnicz, 12 września 1886. 


8. 8180. (7687 1—2) 
Auszug 


au8 der Runbmachung des t. t Neicha=Mrieg3a 
Miutjteriuna zu Abtheilung 13 ad Nr. 1017 
vom i886. 

Dag E l. Neidja=Rriega= Minifterium 
beabfichtigt den Bebarf ber sur Betleidung 
und NAusrüftung deż Soldaten gehörenden Gez 
genftände und fonftigen €rfordernifje pro 
1887 im Wege der aNgemeinen Coneurreng 
ficherzuftelien. 
Die O 


fferte und die abgefondert, bei- 
zubringenden 


Beweis-Dofumente über da Baa 
dium Haben unmittelbar und lingftens big 1. 
Dezember 1886, zwötf Uhr Mittags im Gin- 
reihungs-Protolole bes É T. Neldhs-Rriegae 
Minijteriuma einzutreffen. 

Wie volinbaltliche auf bas 
te Gejchóft bezughabenbe Rundmo 
bas Berzeichni der zu liefernden 
de, wurde ii der Nummer 246 bo 
ber 1826 bief 


L. 2257 (7653 2—3) 

C. k. sąd powiatowy w Jordanowie 
podaje do publicznej wiadomości, jże gelem 
zaspokojenia pretensi Zakładu kredytow. 
włość. w likwidacyi we Lwowie w kwocie 
78 złr. 90 cnt. aw. zpn. przedsiewzięta zo- 
stanie w dniach 15 listopada 1886, 15 gru- 
dnia 1886, i 23 grudnia 1886, każdą razą 
o godzinie 10 przed południem egzekucyjna 
sprzedaż przez publiczną lieytacyę realności 
pod lk. 127/133 sub. 58 w Osieleu położo- 
nej, dłużników Jana, Maryanny i Józefa 
Grzechyniów własnej. 

Cena wywołania wynosi 
złr. aw. 

Wadyum kwotę 35 złr. aw. 
Resztę warunków licytacyjnych można 


sborerwibn= 
hung, fowie 
Gegenftdn= 
m 27 Olto- 
tr Zeitung verlautbar. 


kwotę 350 


przejrzeć w tut. sądowej registraturze. 
C. k. sąd powiatowy 
Jordanów, dnia 20 maja 1885, 
L. 8168 (7651 2—3) 
Czortkowie 
wyznacza do publicznej przymusowej sprze- 
daży realności pod lk, 54 w Muchawce po- 
łożonej wedle wyk. hip. nr. 209 dłużnika 
Hrynia Stroeen własnej ku zaspokojeniu 6 
rat po 12 złr. i reszty długu 97 złr. 43 ct 
wa. zpn. ponowny termin na dzień 4 listo- 
pada 1856, o godzinie 10 rano w sądzie 
tutejszym na którym rzeczona realność pod 
warunkami tns, uchwały z 7 grudnia 1883 
1. 11886, określonemi w numerach „Gazety 
Lwowskiej“ 82, 88, i 84, roku 1854 ogło- 
| szonemi z ograniczeniem zakładu do kwoty 
|20 złr. i tem dalszem ułatwieniem że na- 
bywca cenę kupna dopiero w 60 dni po do- 
konanej licytacyi złożyć ma za jakąkolwiek 
cenę sprzedaną zostanie. 
j C. k. sąd powiatowy 
Czorików, dnia 17 września 1886. 


| 
i 


`L 5287. 


(7786 2—3) 
| Zbaruzki c. 


E k. sąd powiatowy uwiada- 
mia, Że w celu zaspokojenia resztującej 
! pretensyi 65 zł, zpa. odbędzie się dnia 17 
‘ listopada, 16 grudnia 1886 i 20 styeznia 
| 1887 każdym razem o godz. 10 rano przy- 
'Musowa sprzedaż realności, objętej wyk. 
hip. 301 księgi gr. dla gminy kat. Kujdańce 
a ś. p. Wojtka Wiewiórki własnej. 

Na pierwszych dwóch terminach rze- 
czna realność sprzedaną będzie tylko wy- 
żej lub za cenę szacunkową 1102 zł, zaś 
na trzecim także niżej takowej, wszakże 


nie niżej ogólnej sumy ciężarów hipotecz- 


nych. 
Zbaraż, dnia 19 września 1886. 

L. 15545, (7719 1—3) 
Dnia 16 grudnia 1886 o godzinie 10 


rano odbędzie się w tutejszym e. k. sądzie 
przymusowa publiczna sprzedaż połowy re- 
alności pod 1. k. 24 w Brzegach, powiecie 
samborskim położonej, w księdze ingr. tom. 
I tern. IV str. 467 poz. 106 na imię Piotra 
Kustrzyckiego zapisanej, w sprawie Gitli 
Bachmann, przeciw Piotrowi Kustrzyckiemu 
pto 460 zł. wa. zpn. 
Cena szacunkowa i 
1147 zł. 50 ct. wa, 
Wadyum 57 zł. 50 ct. a. w. 


wywołania wynosi 


Przy powyższym terminie realność ta 
nawet poniżej ceny sprzedaną będzie. 


9 


wości polskiej, uczęszczających do szkół pu- 
blieznych z dobrym postępem w naukach 


Dla z pobytu niewiadomych wierzy-|1 obyczajach. 


cieli i innych, ustanowiono kuratora adw. 
dr. Fiternika z substytucyg adw. dr. Kohna 
w Samborze. 
Resztę warnuków licytaeyjnych wolno 
w tntejszo sądowej registraturze przejrzeć. 
C. k. sąd pow. miej' deleg- 
Sambor, 30 września 1886 


Konkursa. 


L. 52459 (7726 8—3) 

W celu nadania stypendynu o roez- 
nych 300 zł. w. a. z fundzcyi pod nazwą 
„Stypendyum Rozalii i Karola Słapów* 
ogłasza się niniejszem konkurs. 

Stypendyum powyższe może otrzymać 
tylko młodzieniee, urodzony w Wadowicach 
w Galicyi z mieszezańskiej familii, obrząd- 
ku rzymsko-katolickiego, uezęszczający do 
szkoły techniczno- przemysłowej. E 

Kandydaci, spokrewnieni z  familią 
Słapów będą mieć pierwszeństwo przed 
wszystkimi ubiegającymi się, a dopiero w 
braku tychże korzystać mogą z niniejszego 
stypendyum inni, wykazujący powyższe 
warunki. 

Prawo nadawania stypendyum wyko- 
nywa Wydział krajowy na propozycję Rady 
gminnej miasta Wadowic.. 

Podania należy wnosić na ręce Dyrek- 
cyi e. k. Akademii techniczno-przemysłowej 
w Krakowie do Wydziału krajowego najda: 
łej do dnia 15 listopada b. r. i załączyć 
do nich metrykę chrztu, świadeetwo ubó- 
stwa, poświadczenie Zwierzchności gminnej 
w Wadowicach, 14 kandydat pochodzi z 
tamtejszej mieszczańskiej rodziny, tudzież 
ostatnie świadectwo szkolne. 

Kandydaci, odwołujący się do pier- 
wszeństwa na mocy pokrewieństwa z fami- 
li Słapów winni również wykazać to po- 


krewieństwo metrykami chrztu, a wzglę- 
dnie innemi dowód stanowiącemi doku- 
mentami. 


Z Wydziału krajowego 
Królestwa Gralicyi i Lodomeryi wraz 
z Wielkiem ks. Krakowskiem 
We Lwowie, d. 23 października 1886. 


L. 63162 (7732 3—3) 

W celu nadania stypendyów z funda- 
cyi śp. Kazimierza Prus Petryczyni dla 
kształcącej się młodzieży polskiej ogłasza 
się niniejszem konkurs. 

W fundacyi tej istnieją stypendya po 
200 zł. rocznie przeznaczone dla uczniów 
Uniwersytetu Jagiellońskiego w Krakowie 
tudzieź dla uczni Ak. przem.-tech. w Krako- 
wie dalej siypendya po 150 zł. dla uezniów 
gimnazyum Św. Anny w Krakowie, wresz- 
cie stypendya po 125 zł. przeznaczone dla 
uczniów szkoły rolniczej w Czernich«wie. 

W braku uzdolnionych kompetentów 
jednego zakładu, mogą stypendya nadane 
być kompetentom uzdolnionym innego z 
powyższych zakładów. 

Chcący się ubiegać o powyższe sły- 
pendya, winni wnieść podania swoje za po- 
średnictwem zakładu, do którego na nauki 
uczęszczają, do Wydziału krajowego najdalej 
do 15 listopada r. b. i złożyć niewą pliwe 
dowody, iż są synami rodziców na ziemi 
polskiej zrodzonych, że do dalszego kształ- 
cenia się rzeczywiście pomocy potrzebują i 
że dotychczasowe ich postępy w naukach 
i obyczaje były odpowiednie. 

Stypendya wypłacane będą w kwar- 
talnych ratach z góry i trwasą do ukoń- 
czenia nauk w tym zakładzie, dla którego 
uezniów są przeznaczone, © 

Z Wydziału krajowego 
Królestwa Galicyi i Lodomeryi wraz 
z Wielkiem ks. Krakowskiem 
We Lwowie, d. 23 października 1836, 


L. 62349 (7730 3—3) 
Celem nadania stypendyum z fundacyi 
mieszkańców byłego sądu obwodowego Sa- 
deckiego w kwocie 100 zł. w. a. rocznie 
ogłasza się niniejszem konkurs. | 
Stypendyum to przeznaczone jest wy- 
łącznie tylko dla ubogich uczniów szkół 
publicznych, urodzonych w były: obwodzie 
Sądeckim (z wyjątkiem ezęśc:, która niegdyś 
do obwodu Jasielskiego należała). Kandy- 
daci winni wnieść swoje podania za po- 
średnictwem zakładu, do którego nx» nauki 
nezęszczają, do Wydziału krajowego nzjpóź- 
niej do 15 listopada b. r. i załączys me- 
trykę chrztu na dowód pochodzenia z by 
łego obwodu Sądeckiego, Świadectwo ubó- 
stwa, tudzież ostatne świadectwo szkolne. 
Z Wydziału krajow. Królestwa Galicyi 
i Lodomeryi wraz z W. ks. Krakowskiem. 
We Lwowie, d. 20 października 1886. 


L. 62945 (7728 3—3) 
Celem nadania stypendyum z fundacyi 
śp. Franciszka Parzelskiego o rocznych 150 
zł. ogłasza się niniejszem konkurs. 
Wsparcie to przeznaczone jest dla u- 
bogich uczniów zrodzonych z ojea narodo- 
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1300 zł. w. a. rocznie 


Kaudydaci winni wnieść podania swo- 
je za pośrednictwem zakładu do którego 
na nauki uczęszczają do Wydziału krajowe- 
go najpóżniej do 15 listopada r. b. i załą- 
czyć metrykę chrztu, świadectwo ubóstwa, 
tudzież dowody dotychczasowych postępów 
w naukach, a w szczególności ostatnie 
świadectwo szkolne. 

Z Wydziału krajowego Królestwa Galieyi 
i Lodomeryi z Wiel. Ks. Krakowskiem. 
We Lwowie, d. 22 pażdziernika 1886. 


L. 62535 (7763 3—38) 

Celem nadania stypendyum z fundacji 
Jego Ces. Wysokości Arcyksięcia Rudolfa o 
rocznych 130 zł. w. a. ogłasza się niniej- 
szem konkurs. 

Stypendyum to przeznaczone jest wy- 
łącznie dla uczniów szkół realnych bez 
różnicy wyznania religijnego. 

Pierwszeństwo mają synowie miesz- 
kańców powiatu przemyskiego, jak tenże 
istniał w r. 186! tudzież synowie tych ck. 
urzędników którzy w czasie utworzenia 
fundacyi t j. w r. 1861 zostawali na posa- 
dach urzędowych w powyższym powiecie. 

Gdyby takich kandydatów nie było, 
natedy otrzymać może stypendyum uczeń 
szkół realnych, pochodzący z byłego obwo- 
du Przemyskiego. 

Prawo nadawania stypendyum służy 
każdoczesnemu e. k namiestzikowi a sty- 
pendysta może je pobierać aż do ukończe- 
nia szkół realnych. 

Podania wniesione być winny na ręce 
dyrekcyi szkolnej, do Wydziału krajowego 
najdalej do 15 listopada r. b. i zawierać 
maję prócz dowodów o pochodzeniu upra- 
wniającem do uzyskańia stypendyum, również 
metrykę chrztu lub urodzenia, Świadec- 
two ubóstwa tudzież ostatnie świadectwo 
szkolne. 

Z Wydziału krajowego 
Królestwa Galicyi i Lodomeryi wraz 
z Wielkiem ks Krakowskiem. 
We Lwowie, d. 20 października 1886. 


L. 62538 (7762 3—3) 

Celem nadania stypendyum z fundacyi 
$. p. Damiana Brzeskiego o rocznych 190 
zł. ogłasza się niniejszem konkurs. 

Stypendyum to przeznaczone jest dla 
młodzieńca ubogiego, pochodzenia szlachec- 
kiego, który z odpowiednim postępem w 
nauce i obyczajach, do szkół publicznych 
uczęszcza. 

Kompetenei o powyższe stypendyum 
winni wnieść podania na ręce swojej prze- 
łożonej władzy szkolnej do Wydziału kra- 
jowego najdalej do 15 listopada r. b. i za- 
łączyć metrykę chrztu, świadectwo ubó- 
stwa ostatnie Świadectwo szkolne, tudzież 
dowody szlacheckiego pochodzenia. 

Z Wydziału krajowego 
Króiestwa Galieyi i Lodomeryi wraz 
z Wielkiem ks. Krakowskiem. 
We Lwowie, d. 20 pazdziernika 1586. 


L. 15294 (7735 3—3) 

Niuiejszem ogłasza się konkurs na 
posadę nauczyciela filologii klasycznej i ję- 
zyka polskiego w ck. gymnazyum II we 
Lwowie z płaəą i dodatkami do płacy w 
myśl ustaw z dnia 9 kwietnia 1870 i z 15 
kwietnia 1873. 

Ka*dydaci, ubiegający się o tę posadę 
mają podania, zaopatrzone w potrzebne do 
kumenta, wnieść do ek. rady szkol. kraj. do 
końca listopada 1886. 

Z c. k. Rudy szkolunj krajowej. 

Lwów, dnia 14 października 1886. 


L. 81109 (1761 3—3) 
Celem nadania stypendyów z zapisu 
Asńrzeja Zalehockiego, po 115  złr. 
ogłasza się niniejszem 


śp. 
50 er. aastr. wal. 
konknis. 

Stypendya te przeznaczone są dla u- 
bogiej uczącej się młodzieży, synów szlachty 
polskiej, uczęszczających do szkół publicz- 
nych w kraju istniejących. 

Kaudydaci wiani wnieść podania swoje 
za pośrednictwem zakładu, do którego na 
naukę ueżęszczają, do Wydziału krajowego 
najdalej do 15 listopada b. r. i załączyć 
wywód szlachectwa polskiego, dalej me- 
trykę chrztu, świadectwo ubóstwa należycie 
zatwierdzone, tudzież ostatnie Świadectwo 
szkolne. 

Stypendyści tej faundacyi winni swe 
nauki odbywać w kraju i nie mogą rów- 
nocześnie pobierać wsparcia z jakiejkclwiek 
innej fandacyi. 

Z Wydziału krajowego 
Królestwa Galicyi i Lodomeryi wraz 
z Wielsiem ks. Krakowskiem 
We Lwowie, d. 13 października 1886. 


L. 61722 (7727 3—3) 
Celem nadania dwóch stypendyów 
z fundacyi & p Kajetana hrabiego Lewie- 
kiego ogłasza tię niniejszem konkurs. 
Jedno z tych stypendyów, wynoszące 
przeznaczone jest 


dla młodzieńca urodzonego w Galicyi, od- 
dającego się nauce sztuk pięknych i trwa 
przez lat sztery. 

W razie podróży za granieę otrzyma 
stypendysta na Żądanie 100 zł. z góry, 
zaś resztę 200 zł. w półrocznych ratach z 
dołu. 

Drugie stypendyum, wynoszące 200 
zł. w. a. rocznie, przeznaczone jest dla u- 
bogiego ucznia krajowej szkoły gospodar- 
stwa wiejskiego, urodzonego w Galicyi. 

Szczególne uwzględnienie zastrzeżone 


sku mówić umieją i urodzeni są w której 
z prowincyj dawnej Polski. 

Urodzeni za granicą synowie wygań- 
ców i wychodźców polskich z powodu prze- 
stępstw politycznych, uważani będą na 
równi z urodzonymi w granieach Polski 
przedrozbiorowej. 

Stypendyści tej fundacyi zatrzymują 
ER sobie wsparcie aż do ukończenia 


nauk uniwersyteckich lub technieznych, jed- 
nak obowiązani są w ciągu studjów słuchać 
|kursów języka, literatury i historyi polskiej 


jest dla synów oficyalistów pełniących słu-;i zdać z tych przedmiotów egzamin z do- 


żbę w dobrach należących do ordynacji 
śp. fundatora 

Prawo nadawania stypendyam służy 
JWe; Zofii z hr. Lewiekich hrabinie Sie- 
mieńskiej-Lewickiej. 

Kandydaci winni wnieść podania swo- 
je do Wydziału krajowego (uezniowie szkół 
publicznych na ręce przełożonej władzy 
szkolnej) najpóźniej do 15 listopada b. r. 
i załączyć metrykę chrztu, świadectwo u- 
bóstwa, tudzież dowody dotychczasowego 

| postępu w naukach a względnie także 
al sztuce. 
Z Wydziału krajowego 
Królestwa Galicyi i Lodomeryi wraz 
z Wielkiem ks. Krakowskiem 
We Lwowie, d. 16 października 1886. 


L. 29572 (1769 3—3) 
Konkurs 

na posadę elewa budownietwa przy e. k. 
Dyrekcyi poczt i telegrafów z adyutam 
rocznych 500 zł. 

Podania należy wnieść najpóźniej do 
22 listopada b. r. w e. k. Dyrekcyi poczt 
i telegrafów we Lwowie. 
| Lwów, dnia 25 października 1886. 


KL. 8849 (7764 2—2) 
| Odnośnie do konkursu w nr. 247 Ga- 
l zety Lwowskiej z roku bieżącego ogłoszone: 
'go, czyni się wiadomem, że konkurs na 
| posadę radcy wyższego sądu krajowego we 
j Lwowie z dniem 15 listopada 1886 upływa. 
| Lwów, 26 października 1886. 
L. 61724 (77938 2—3) 
Celem nadania dwóch stypendjów z 
 fandacyi 6. p. Sabiny z Pawlikowskich Ko- 
rzelińskiej, ogłasza się niniejszem konkurs. 
i Stypendja te wynoszą po 170 złr wa. 
i nadane będą tylko na przeciąg roku szkol- 
nego 1886/7 dwóm ubogim uezniom pocho- 
ozenia szlacheckiego, uezęszezającym do 
szkół gimnazjalnych. 
| Prawo przedstawiania kandydatów 
| służy Wmu Stanisławowi Skarzyńskiemu 
| właścicielowi dóbr ziemskich w Studziance. 
Kandydaci winni wnieść podania swo- 
je za pośrednietwem dyrekcyi gimnazjum 
do którego na nauki uczęszczają do Wy- 
działu krajowego najpóźniej do 15 listopa- 
da rb. i załączyć metrykę chrztu, świadec- 
two ubóstwa, ostatnie świadectwo szkolne, 
tudzież dowody szlacheckiego pochodzenia 
Z Wydziału krajowego Królestwa Galieyi 
i Lodomeryi wraz z Wiel. ks. Krakowskiem 
Wa Lwowie dnia 16 października 1886. 


L. 62352 (7781 2—3) 

Celem nadania dwóch stypendjów Z 
fundacyi 8. p. Antoniego Józefa dw. im. 
Spadwińskiego, o rocznych 200 złr. ogłasza 
się niniejszein konkurs. 

O powyższe stypendja ubiegać się 
mogą uczniowie wykazujący się rzeczywi- 
stem ubóstwem, dobremi cbyczajami i po 
stępem w naukach, synowie mieszkańców 
Królestwa Głalicyi i Lodomeryi z Wielkiem 
Księstwem Krakowskiem, wyznania katolie- 
kiego szlacheckiego lub  nieszlacheckiego 
rodu. 

Kandydasi winni wnieść podania SWO 
je za pośrełnietwem dyrekcyi zakładu, do 
którego na naukę uczęszczają, do Wydziału 
krajowego najdalej do 15 listopada r. b. i 
załączyć metrykę chrztu, świadectwo ubós: 
twa, tudzież ostatnie Świadectwo szkolne. 
Z Wydziału krajowego Królestwa  Galicyi 
i Ledomeryi wraz z Wiel. ks. Krako wskiem 

We Lwowie d. 29 października 1886. 


+. 61755 (7794 1—8) 
Celem nadania jednego stypendynm z 
zapisu Ś. p. Juliana Nieczui Wierzbickiego 
w kwocie 370 złr. wa. rocznie ogłasza się 
niniejszem konkurs. i 
Stypendyum to przeznaczone jest dla 
nczniów uczęszczających w Galicyi lub w 
W. ks. Krakowskiem do szkół gimnazjal- 
nych lub reąlnych, do Uniwersytetu lub 
Akademi technicznej (szkoły politechnicznej. 
Prawo pierwszeństwa mają potomkowie 
Róży z Wierzbiekich i Ignacego małżonków 
Paparów tudzież Genowefy z Wierzbickich i 
Benedykta małżonków Kesieradzkich, a to 
bez względu na stan ich majątkowy i po 
chodzenie szlacheckie, po nich imiennicy 5. 
p. fundatora „Nieczujowie Wierzbicey* a po 
tych synowie ubogiej szlachty polskiej. 
Tylko w braku powyżej uprawnionych, mo- 
gą być stypedya z tej fundzeyi nadane 
uczniom niepochodzącym ze szlachty, któ- 


brym postępem a to w ciągu trzech lat po 
wstąpieniu na Uniwersytet lub Akademię te- 
chniczną. 

Niedopełnienie tych warunków pocią- 
ga za sobą utratę stypendyum. 
| Kandydaci winni wnieść podania swo- 
je za pośrednictwem zakładu do którego na 
nauki uczęszczają, do Wydziału krajowego 
najpóźniej do 15 listopada rb. i złożyć do- 
wody, iż według tego co wyżej powiedziano 
mają prawo ubiegać się o stypendya z ni- 
niejszej fundacyi. W każdym zaś razie za- 
łączyć winni metrykę chrztu i statnie świa- 
dectwo szkolne, a względnie świadectwo 
ubóstwa. 
Z Wydziału krajowego Królestwa Galicyi i 
Lodomeryi wraz z Wiel. ks. Krakowskiem 

We Lwowie d. 18 października 1886. 


L. 62768 (7796 1—3) 

Celem nadania jednego stypendyum z 
fundacyi imienia Agenora hr. Gołuchow- 
skiego o rocznych 300 złr wa. ogłasza się 
niniejszem konkurs. 

Takowe przeznaczone jest dla ubogiego 
w Gralicyi urodzonego młodzieńca oddające- 
go się nauce sztuk pięknych i nadane bę- 
dzie na lat cztery. 
| Kandydaci winni wnieść podania swo- 
je za pośrednictwem zakładu, do którego 
na nauki uczęszczają do Wydziału krajowe- 
go a to najdzlej do 15 listopada rb. i za- 
łączyć metrykę chrztu, świadectwo ubóstwa 
tudzież dowody dotychezasowych postępów 
w sztuce której się oddają. 

Prawo nadania stypendyów służy JW. 
Agenorowi Gołachowskiemu, ordynatowi na 
Skale, Stypendyum wypłacane będzie w pół- 
rocznych równych ratach z dołu, stypendy- 
sta jednak któryby dla dalszego kształcenia 
się miał zamiar wyjechać za granicę. otrzy 
ma na żądanie w pierwszym roku na ra- 
chunek stypendyum 100 złr z góry, resztę 
zaś 200 złr. w dwóch półrocznych ratach. 
Z Wydziału krajowego Królestwa Galicyi i 
Lodomeryi wraz z Wiel. ks. Krakowskiem 

We Lwowie d. 21 października 1886. 


B. 2545 (7787 2—3) 

„ Beim f. f. Lotto Amte in Lemberg ift 
bie Hausbiener Stelle mit der jährlichen Lóhe 
nung bon 800 fl. der Afttivitótezulage von 75 
Gulden und der fyftemmóigigen Amtatleiduug 
anr Erledigung gelangt. 

Bewerber um diefen nad dem Gefepe 
vom 19 April 1572 (R. G. BL Nr. 80 an- 
jpruchsśerechtigten Unteroffizieren vorbehaltenen 
Dienfpoften haben ihre eigenhändig gejchriebee 
nen Gejuche unter ahweijung der Kenntnip 
dber Qandesfprahen insbejondere auh der 
deutjcjen Sprache in Wort und Scrift dann 
der fórperlichen Miictigteit beim t. f. Qotto 
Amte in Lemberg Dbiż 23 November 1886 
zu überreichen. 

Q. E. Lotto Amt 

Lemberg, am 26 October 1886. 


Upadłości 
padłości. 
L. 28464. (7714 2—83) 

C. k. sąd krajowy w Krakowie jako 
właściwa instancya konkursowa dodatkowo 
do edyktu swojego z dnia 21 października 
1886 1. 28192, którym ogłoszono otwarcie 
konkursu do majątku Józefa Weissa, wia- 
domo czyni, że tenże Józef Weiss faktycz- 
nie prowadził handel w Krekowie pod fir- 
mą Adam Krywult zavisaną w tutejszym 
rejestrze handłowym, i że firmę tę według 
aktu nabycia firmy, Józef Weiss używać 
miał prawo tylko do 1 stycznia 1886, tu- 
dzież, że zmiana firmy w rejestrze handlo- 
wym nie została uwidocznioną. 

Wskutek tego odracza się termin edy- 
ktem do 1. 28192/86 naznaczony do zatwier- 
dzenia ustanowionego zarządcy masy i do 
wyboru wydziału wierzycieli na 6 listopada 
1886 o godzinie 10 przed południem. 

Terminy wyznaczone edyktem do I. 
28192/86 do zgłoszeń wierzytelności i do 
likwidaeyi takowych pozostają w swej mocy. 

Krsków, dnia 24 października 1386. 


Rozmaite obwieszczenia. 


L. 3670. (7697 2—3) 
C. k. sąd powiatowy miej, del. w Zło- 
czowie zawiadamia, iż na 27 kwietnia 1831 
zmarł Michał Jachimowicz z Kniażego bez 


rzy jednak są rodowitymi polnkami, po pol-i pozostawienia rozporządzenia ostatniej woli, 
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Do spadku z ustawy powołana jest |l. 3274 przeciw niemu pozew o nznanie za 
między innemi córka Joanna Jachimowiez. | właściela i wpis prawa własnośc. na kar- 
Ponieważ miejsce pobytu tejże nie jest zna- | cie B. realności w, h. I. 425 ks. gr. gu. 
nem, przeto wzywa się ją, aby w przeciągu ' Lucza objętej, tudzież o uchylenie wpisu 
roku od dnia poniżej wymienionego w Są-, w poz. I. na imię pozwanego dokonan= 9, 


dzie się zgłosiła i oświadczenie do spadku 
wniosła, w przeciwnym razie pertraktacya 
spadku ze zgłaszającymi się spadkobierca- 
mi i z ustanowionym dla niej kuratorem 
dr. Bodyńskim przeprowadzoną zostanie. 
Z e. k. sądu pow. miej. deleg. 
Złoczów, dnia 7 kwietnia 1886. 


L. 3274. (7702 2—3) 
C. k. sąd powiatowy w Peczeniżynie 
wiadomo czyni nieznanemu z życia i miej- 
sca pobytu Ilkowi Kieelukowi Semena, że 
Petro Kiceluk Stefana przez opiekuna Ko- 
stia Kieeluka wytoczył dnia 3 kwietnia 1886 


Kundmachung. 


Nadftegenbe au8 dem I. beziefungaweije 
II. Semester 1885 Kerriihrende unbejtellbare 
Ńetourbriefe find, weil felbe Gelb oder Dofus 
mente enthalten haben, aus dem borgejchriebee 
nen Bernichten ausgejchiojjen worden: 


że do ustnej rozprawy na ten pozew vy- 
znaczony został termin na dzień 8 listopa- 
da 1886 o 8 godzinie z rau., i że dla nie- 
go na jego koszt i niebe”pieczeństwo usta- 
nowiony został kuratorem Petro Melnyk z 
Luczy. Wzywa się zatem Ilka Kiceluka Se- 
mena, ażeby środki dowotdwe ustanowio- 


nemu kuratorowi dostarczy” + innego rze- 
cznika tutejszemu sądowi „y. aił, gdyż 
inaczej skutki z tego wyni' « sam sobie 


przypisze. 
C. k. sąd powiatowy. 
Peczeniżyn, dnia 30 maja 1886. . 


Obwieszczenie. „è 


Następujące za I a względnie II. pół- 
rocze 1885 r. pochodzące, niedoręczalne 
listy wzrotne, zostały z powodu, iż zawie- 
rały gotówkę lub dokumenta wyłączone od 
przepisanego zniszczenia: 


% s Bai A Miejsce Kwota 
R Adresat Miejsce nadania - | Geldbbetra Uwaga 
© Gż przeznaczenia 8 SM 
Sef Abdreffat Alufgabaort e Ta a Anmertung 
, R fl. tr. 
= l 

1 j Ignacy Hirszfeld l Przemyśl Warschau 

2 | Józef Sielski Stryj Wien 

g | Thomas Skurczyń | Krakau fil Szczawnica Urlop 


ski 


4 | D. Adolf Knobel 


Neu Sandez 


= | kais. russisches 


K hf. 
Konsulat aa Eh 


Urlaub3paB 


Wien 


Wien 


Paszport 
| Reifepaf 


Tarnów 


Krakau Bhf. 


Schneider 
7 | Marya Filipczak 


Dr. Billet 


Ladislaus Grohol- 
ski 


Brody 


Oleszyce 


Krakau Stadt. 


Tarnów 


Złoczów 


Drohowyże, 
Post Mikołajów 


10 | Josef Pachauski Uhlanów Wien 
„ni Sebastian Wixtor | Gorlice Krakan 
12 | Gustav Pay” Lemberg MAE 
13 TN WH i Wilicka Dünkirchen 
14 | Katharcia Panczyk| Radymno u Przemyśl 
En Michala Romańska Kai Stanislau s | baw 6 
za a "= Ozyszkie| Lomborg fil. 1| Stryj zd i SAN: | 
0 Sro WiE KÓW SEKE 
18 | Michael Kostański| Bochnia AP 
48 Rosa Segal Grodek KW Lemberg 
za M. A. Gruder EHan Kora E a 
Franz Czerwieński| Krakau Bhf. Zbydniowa 
oo Tabor Stanislau Czernowitz 
Włodzi Dombro- ki Bita d Tarnów 
wiecki Mae a | 
Fez oaa Górki Lemberg Dzwinogród na? 
2. T) Ą Lemberg Zarudzie 
26 | Ernst Goldmann aworów Kamionka adm. 
27 | Franz Till Stanislau Sehin al 


28 | Antoni Bulezeher | Mielec 


29 | Antoni Sliva Biecz 
80 | Betriebs-Direction | Staremiasto 


Was biemit mit bem Bemerfen verlant= | 
bart wirb, bag bie nterefjenten dieje Briefe 


mit ben betreffenden Gelbbetrógen Beziejunga= , resowane mogą te listy odebrać w przecią- | 


weije Dofumenten nath bewirtter Nadweijung 
ihrer Gigenthumśrechte binnen brei Monaten 
vom Tage ber Berlautbarung diefer Kundma- 
Hung bei der hiefigen T. t. Poft- und Tele- 
e AA beheben fönnen. | 
on der l. f. Poft u. Telegraphen Direction. 
Lemberg, am 1 October 1886. 


Jägerndorf 


Neu Sandez 


Krakau 


Dokumenty 
Dofumenta 


Lemberg 


Co się podaje do powszechnej wiado- 
mości z tem nadmieniem, że strony inte- 


gu trzech miesięcy licząe od dnia ogłosze- 
nia, po należytem wykazaniu praw włas 
ności w e. k. Dyrekcyi poczt i telegrafów 
we Lwowie. 

Z e. k. Dyrekeyi poczt i telegratów. 


Lwów, dnia 1 października. 1886. 


Doniesienia prywatne. 
o EZ) 


||| e 
Dr. Antoneno Bergera 


Poradnik w sBłabeściach płciowych 
i skórnych (dla obojga płci), 3cie wydanie. 
Do nabycia u autora za Í złr,, za zaliezką wraz 
z opak, 1 zdr. 20 et. Także leczenie li~ 
siownie pod dyskrecyą oraz i leki. 

Ord domowa od 8—5 po potu- 
dniu. Lwów ul. Karola Ludwika 
1. 7. (1048 5—-7) 

Na żądanie inny adres. 


d kamienice 


nowe dwu-piętrowe we Lwowie, są korzyst- ; 


nie razem lub pojedyńczo do sprzedania. 
Bliższa wiadomość ustnie lub listownie 
pod adresem: Właścicielka domu, ulica Sło- 
neczna l. 18, we Lwowie. 7787 1—3 
EMS" Ostrzeżenie. "ZRĘ 
Ponieważ nigdy żadnych weksli nie podpisywa- 
łem, ani też za kogokolwiek poręczałem, oświad- 
czam, że żadnych weksli płacić nie będę, gdyż 
takowe jeśli istnieją, są podrobione. 


Niskołyzy, 29 października 1886. 
7832 1—3 Karol Mencel. 


Prawdziwy skarb 


dla wszystkich chorych w skutek młodzieńczych 


zbłądzeń jest sławne dzieło 


Dr. Retau ochrona własna 


polskie wydanie z rycinami, cona 1 zł, 
Niech każdy czyta, eo cierpi wskutek takich 
błędów. Tysiące zawdzięczają temuż 
uzdrowienie. Dostać można na skła- 
dzie u wydawcy w Lipsku, Neu- 
| markt mr. 34, jakoteż w każdej księgarni. 


6276 9-12 


08206040 € 0006009 


NA SEZON DO POLOWANIA 


poleca 
Śrót, lotki, kule i kapsle, 
Uniwersalne smarowidło 
nieprzemakalne do butów, 


Smarowidło podeszwochronne, 
KK oriosot. 


kauczukowe, nieprzemakalne, połyskujące czarne 
smarowidło do skór, 


Czernidło (szware) i lakier 
czarny do butów, 
Apretura 


do konserwowania skóry, 


Tran rybi do skór, 
Tiuszcz do broni, 
PODESZWY 


konopne, filcowe, korkowe, 
PŁASZCZE GUMOWE 
nieprzemakalne, 
po najtańszych cenach 


Józef Hanke 
skład farb i handel materyałów 
pod „Czarnym psem 


we Lwowie, rynek I. 38 we własnym domu, 
L. Telefonu 173. 


ee0ce00000030000 


5442 


| WENA O | „| 
BIEŁAD KAWY 


Artura Kościckiego 
pod godłem 


WE LWOWIE, 


Chorążczyzna I. 22. 


WE LWOWIE, Chorążczyzna 1 22, 
poleca dobrą i wydatną kawę, 


sprowadzoną «prost od 
prodacemtów z Ameryki 
południowej 


Kosztuje we Lwowie: 
I kilo zł. 1350 i zł. 1.60. 
Na prowincyi ; 
Ph kilo zł. 7.70 i zł. 820. 
franco. (3595 56—7) 
„Niemam wcale tych gatunków kawy, które 
inni pod nazwą mojego godła ogłaszają." 


Antoni Halski 


handel tow. żelaznych i wyrobów nożowniczych 
Lwów, Plac Halicki I. 1, 
poleca w największym wyborze 


Wieńce blaszane 


tanie, trwałe i gustowne, z kwiatami blaszanemi 
lub poreelanowemi od 1 zł. do 10 zł. 


14:52 11—12 


Dwadzieścia 


sztuk sieci do polowania w dobrym stanie są do 
7690 sprzedania. Adres K. S. Krosno. 3—3 


Karol Bałłaban 


pod 
„złotym kogutem< 


we Lwowie 
poleca 
zupełnie świeży transport 
chińsko=rosyjskiej herbaty 


ciemno naciągającej z wybornym smakiem i aroma- 


tyczną wonią 6195 
‘la Ko. Congo cesarskiej złr. 2— 
Ya „ Familijnej . o n  3— 
Ha „ Melange de Meskau ` n  4— 
Ya „ Imperial A 3 o 5:— 
ta „ Wysiewków własnego wysiewu 1:70 


„ Souchong w oryginal, opakowaniu 4— 
Przy odbiorze 3 ko. w jednej pocztowej 
paczce opłacam porto do każdej stacyi poczto- 
wej w kraju. 


© . . 
am zaszczyt zawiadomić Szanowne 


NI Panie, że na porę jesienną i zimową 


GR: zaopatrzyłem mój MAGAZYŃ w odpo- 
wiednie materje. hafty, koronki i t. P. przy- 
bory do snkień i na zamówienie dostarczam gotowe 
kostjmmy jak również przyjmuję wszelkie 
roboty w zakres krawiecczyzny wchodzące, wyko- 
nująe takowe z największą starannością i elegancją, 

Naukę kroju i szycia udzielam | 
codziennie od mó lótej do lszej przed po- 
udniem. 


Józefina Dąbrowska 


właścicielka magazynu sukień damskich. 
Plac Marjacki 1. 8. 1429 5- 6 


Obwieszczenie. 


W oddziale zastawniczym 
ogólnego 


rolniczo-kred. Zakładu 


dla Galicyi i Bukowiny, 

w domu wiasnym pod 1. 2. przy ulie Ormiańskiej 
odbędzie się dnia 8. listopada 1886 A dniach A 
stępnych w czasie godzin urzędowych przed 
i popołuduiowych 


PUBLICZNA LICYTACYA 


zapadłych do wykupna po dzień 31. lipca 1886, a nie 
wykupionych zastawów, w szczególności: 
klejnotów, korali, zegarów, obrazów i t. p. 
Prongaty i wykupna przyjmować się będzie 
tylko do dnia licytacyi, w dzień lieytacyi prolagaty 
przyjmowane nie będą. 
Lwów, dnia 30. września 1886. 


1088 3—3 DYREKOYA. 


Narodna Torhowla 


we LWOWIE (w kamienicy Narodnego Domu) 
STANISLAWOWIF, PRZEMYSLU, TARNO- 
POLU, DROHOBYCZU, i KOŁOMYI 
poleca ze swoich bogato i w dobry towar 
zaopatrzonych składów : 

Herbatę prawdziwą karawanową 
prowadzoną stałym lądem z Ohin w oryginał- 
nych cybikach i rozważoną pod nadzorem Za» 
sządu w oryginalne paczki „Narodnej Torhowli* 
"a funta po 60, 70, 80,90, 1.00, 1.25, 1.50 

ct, f funta za połowę powyższej ceny. 

4194 Kawe 
w woreczkach 5-kilowych franco po 6.70, 7.60, 

8.50, 9.20, 9.80 i 10.40 et. 
Wina 
węgierskie w baryłkach 4-litrowych po 50, 60, 
70, 80, 1.00 ct. za litrę i wyżej, Baryłka za- 
licza się po 50 ct. We flaszkach węgierskie, 
austryackie i francuskie, 
Coeognae, 
rum i wódki rozmaitego rodzaju 
Miód 
sycony, flaszka po 50 i 80 ct, litr po 60 i 
100 ct. 


Centralny Zarząd. 


Ostrzeżenie. 


Ponieważ żadnych weksli, ani skryptów dłu- 
żnych nie pođpisywałem, żadnych więc płacić 
nie będę. 

TEODOR PSZYK 
właściciel realności 


64., w gminie KOSSÓW 


7841 1—3 
Nr . 


11 
pi ZEE 
| | zag 6 medali zaslugi i Dyplom honorowy 


O 


Pracownia i Skład 
GOTOWYCH SUKIEN MEZKICH 


Pawła Piątkowskiego 


we Lwowie, plac Halicki I. 13. 


Dziękując za dotychczasowe względy Szanownej P. T. Publiez- 
ności, polecam i nadal moją pracownię, zaopatrzoną w najnowsze i naj- 
modniejsze towary jesienne i zimowe po umiarkowanych cenach. 
Zaopatrzyłem mianowicie mój magazyn w gotowe i tanie suknie męzkie, 
tak, że można nabyć cały garmitur własnej roboty za 13 
złr. 50 ct. i wyżej. [5170 30- ?] 


Marynarki w cenie 8 złr. Pantalony męzkie 3 zł. 50 ct. Kamizelki 2 zł. 50 et. 


Wykonywam oraz wszelkie zamówienia w miejscu i na prowincyę akuratnie i po umiarkowanych cenach. | 
y y y y 


| x PUDR KSIĄŻĘCY 


przyjemnie przylega do twarzy, nadaje piękną, naturalną białość i świeżość, Jest to 
najczystsza i najdelikatniejsza mączka roślinna niezawierająca żadnych metalicznych 
przymieszek. 
Pudełk., małe pudru białego 60 ct., całe 1 złr., z łabędzikiem złr. 1.50. Różo- 
wy dla * wiynek i kremowy dla szatynek i brunetek, małe pudełko po 70 centów, 
więkę” „«„ 1.20, z łabędzikiem złr. 1.60. 


Fa WODE FIJOLKOWA. 


| Usuw.: z twarzy pryszcze, liszaje, trądziki, pierzchnienie i łuszczenie skóry, wygładza 
| zmarsżezki, pory i dołki ospowe, Twarz odświeża, wybiela i wydelikaca. — Cena 1 złr. 


Magazyn towarów Galanteryjnych PILIPTON e 93% wpierietm p kakoen uyciu przywitać 


piękny kolor. PILIPTON nie farbuje, lecz tylko odmładza włosy, 


| 
| 
I 
i 
j 
| 
I 
t 
i 
1 


stóre pod wpływem tego znakomitego środka odzyskują pierwotną barwę, miękkość 
świeżość i połysk, —- Cena flakonu 1 złr. 60 ct. 


M a WY r z odznaczającą się przyjemnym i długotrwałym 
„Królem Sobieskim” | | odę iwowską sa Oien flakon złr. 1.50; pół Moia 80 Ta 


pod 


Lwów da Halicka 4 Wodę kolońska przednią, — flakon po et. 15, 25, 50 i złr. 1; naj- 


przedniejszą (potrójną) flakon po ct. 20, ct. 40, 80, 
BAND Ą : złr. 1.50, 2, 3.50 i 5 złr. 
Wielki wybór w towarach zimowych! 


Nabyć można oprócz fabryki i własnych sklepów Jana Ihnatowicza, we Lwowie, 
Męskie kaftaniki od 75 ct. i wyżej, 1.1 Krakowie i Czerniowcach także 


Męskie chustki na szyję czysto jedwabne od 1 złr. i wyżej, w MOŚCISKACH u p. Sehalbota, w TARNOBRZEGU u p. Gizyckiego, 
Prawdziwe angielskie rękawiczki ręcznej roboty 75 ct., I zł., 1 zł. 20 et., 1 zł. 60 ct., „ PRZEMYSLU u p. Nahlika, BUCZACZU u p. Miillera 
ę y 2 1 n p 2 
1 zł. 85 ct, n RZESZOWIE u pp. Karpińskiego, Jamrozika,„ BOCHNI u p. Gałty, | | 
Prawdziwe angielskie czapki podróżne czysto wełniane, n JARO EJ u Kijasa ME” > NZ AE 
Prawdziwe angielskie kołdry i kocy pliszowe 10 zł. 50 ct., 12 zł. 14 ct., 16 zł, 18 zł. „ BIAŁEJ u p. Wyspiańskiej, i ” JEZIERZANACH u p. Kraińskiego, 
20 ct. „ GORLICACH u p. Birna, „ HALICZU u p. Ormezowskiego, 
Prawdziwe angielskie dywaniki przed łóżka pliszowe w najnowszych wzorach 2 zł., 2 zł. n SANOKU u p. Mackiewicza, „ STANISŁAWOWIE u pp. Beilla, Macury i 
95 ot, 2 zł. 75 ot. 4 zł. 6 zł „ SOKAŁU u p. Aleksiewicza i Marescha, Góreckiego, 
k p l l > Zort MACH dy Da i KOŁOMYI u pp. Dąbrowskiego, Narodnoj tor- 
Największy wybór i najtańsze źródło do nabycia p PT Ske LE TIR ”  howli i Stenzla, 
» HUSIATYNIE u p. Czerskiego, „ TARNOPOLU u p. Jamrugiewicza, 
Parasoli > MIELCU upp. Dębiekiego i Syna iu p. Pawli-|, DROHOBYCZU u p. Aichmiillera. 
owskiego, 
Parasól jedwabny robota krzyżowa bardzo trwały 3 zł. 75 ct., tensam angielski „Automat* l u | n | S a EE 
Wielki wybór franeuskiej biżuteryi, perfumeryi, wyrobów skórzanych, drewnianych, pli- Te 
szowych, bronzu, majoliki, jakoteż krawatek w najnowszych wzorach kołnierzyków XIADOOOOQDOGOCH XxOQOQOQDOQQOOOOOE 
i manszet. 
Ża zakupiony towar wrazie nie podobania zwraca się pieniądze. ES" Nowo urządzony Magazyn towarów 
Z szacunkiem s -als s 
bławatnych, płótna i bielizny stołowej 


7883 1-0 Ferdynand Denk., 


Se WOYCZYÁSKIEGO 


Galicyjski Bank kredytowy 


ul. Jagiellońska 1, 3. 


Objąwszy zastępstwo Spółki finansowej przeprowadzającej konwersyę 
5/, Listów zastawnych galicyjskiego Towarzystwa kredytowego 
ziemskiego na 4'/4/, i 4%, 


we Lwowie plac Maryacki l. 10 
otrzymał na Sezon jesienny i zimowy 1886 


o 

sprzedaje i kupuje 3 Ej 
43/9 i 4%, Listy zastawne galicyskiego Towarzystwa kredytowego = ż 
ziemskiego 7829 1 0 z £ 

po kursie dzienny m. i 5 


Lepsze i tańsze jak wszędzie, 
ponieważ fachowo sporządzane 


JDBODOCOOOCZOOOCOOOCZEOCE 


Aksamity, Plusze, Brokaty, Raranki, 
i Materye jedwabne czarne i kolorowe 


poleca 


ME” Przyjmuję zamówienia na gotowe suknie 
damskie i sprzedaję tanio! aby sprzedać wiele. 


pod gwarancyą najlepsze do malowania dachów, drzwi, bram, okien, 6851 6—12 


mebli ogrodowych, maszyn rolniczych itd. 
POKOST 
do zapuszczania przedsionków, schodów i t. p. 
Kit do kitowania okien, podłóg i t. p. 
Feer gazowy, 
Teer drzewny, 
Cement, 
Gips itp. itp. 
Specyalny skład farb 
iartykułów gospodarczych 


pod firmą 7056 9—0 


AD0O00000LXXX200Q0OQOOCXIO0CE 


Bag” Na sezon zimowy "34 
Magazyn i pracownia 


BW” EB 


pod bobrem 
Bronisława i Stanisława Wrońskich 


we Lwowie ul. Teatralna 1. 5 dom kapitalny około kościoła katedralnego, 
polecają wszelkie gatunki futer męzkich i damskich podług najświeższych fasonów tak 
miastowe jak też podróżne płaszcze sstrachanowe pokryte rozmaitemi futrami w wielkim wy- 
borze, kafianiki, rotendy, kurtki do gospodarstwa i poiowania, kurtki dla 
Panów urzęduikó* ikkolejowych, kołnierze i zarękawki damskie fasonu naj- 
nowszego w najrozmaitszych gatunkach, czapeczki damskie w jak najrozmaitszych fasonach, 
najmodniejsze Czapki męzkie od najtańszych do najdroższych, kełpaki futrzane, zarę- 
kawki męzkie do polowania, dywany futrzane dosani, dywaniki fatrzane przed łóżka, 
wierzchy gotowe do inter damskich, wełniane i jedwabne w fasonach naj- 
nowszych, wierzchy męzkie miastowe : podróżne. Znaczny zapas materyj wełnianych i 
jedwabnych francuskich na wierzchy do futer tak damakich jak męzkich. Skó- 
i 


ALOJZY HUBNER 


Lwów, ulica Karola Ludwika 1. 13, 


(dawniej cukiernia: Rotlendera.) 


ry na futra we wszystkich gatunkach w największym wyborze. 

Wszelkie zamówienia tak miejscowe jak i z prowineyi uskuteczniamy z najwiekszą 
starannością i pośpiechem a zarazem gwarantujemy za prawdziwość, 
trwałość. dobreć towaru jak i wykończenia ; ceny faier tak gotowych jak 
i skór, mamy jak najniższe, gdyż w wielkiej bardzo iiości zakupiliśmy 

osobiście a towar nasz jak najlepszy, świeży i nie zieżały. 


Cenniki na żądanie franko. 6649 13—30 


FARBY OLEJNE 


poleca: 


KAZIMIERZ LEWICKI |- 


4 z mosiężnemi łańcuszkami i haczykiem 
GLOWNY SKŁAD DLA GALICYWI Lampki przed św. obrazy, 


porcalany, szkła Í towarów mięszanych | 1 sztuka od I zł, 1 50 ct., 2 zł, 4 zł, 5 zl. 


(oraz do tychże LAMPEK gnotki woskowe, 1 pudełeczko 20 et. . | 
we Lwowie, ul. Trybunalska 1. 6. | 5 y & ;„ 1P 


zwykłe gnotki 1 pudełeczko 6 centów. 
Założony w roku 1845. a l 


Wszystkie artykuły służące do odrażania czyli desinfekcyi kanałów i wychodków, pisoarów, stajen i miejsce przez 


REOŻETEEE PER RAN 


er 


CN 


bydło zajętych, dalej pomieszkań zakażonych i pojedynczych pokoi tak do użytku jednorazowego. jako też ciągłego, 
utrzymuje na składzie 


Drogerya PIOTRA MIKOLASCHA 


we Lwowie 


mianowicie: kwas karbolowy surowy i czysty, wapno karbolowe, wapno chlorowe, witryol żelaza, nadmanganian potasowy. Brom do 
użytku przyrządzony (Bromum solidificatum) po cenach hurtownych. Z powodu zbliżania się cholery należy zwrócić uwagę szczególniej na kanały, 
i wychodki. Zachodzi konieczna potrzeba częstszego niż dotychezas wypróżniania i wyczyszczania dołów kloacznych i kanałów, tudzież eodziennego 
odrażania tychże za pomocą mięszaniny wapna karbolowego, witryolu żelaza i wody, iicząc na jedną osobę dziennie po 50 gramów wapna 


karbolowego i witryolu żelaza, 760> 3—0 


-t 


Do desinfek yi! 
Kwas karbolowy w krzyształach i płynie, Wapno karbolowe, 
Wapno chlorowe, Proszek do desinfekcyj ete. 


1872 p o le e a 


Józef Hanke 


we Lwowie 
skład farb i handel rmateryałów pod ,„Ozarnym Psem” Rynek 38 we własnym domu — l. Telefonu 173. 


? A z EEE 3 api NA z 123 n Wei le FO 
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HANDEL | 


Karola Bałładana | 


pp<p l ©> «za 
pod nazwiskiem 


fr. Jósef Wiczhnwaki 

b. asystent Uniw. Jagiell. ordynuje od 3—5 po po 

łudniu ul. Skarbkowska | 4. II. piętro, 2 schody 
(uaprzeciw teatru). 4108 


Ostrzeżenie przeciw podrabiaczom. 


Pastliles de Owoc przeczyszezający, orzeźwiający 


TAMAR — zarwaRDzenu 


i słabościom które mu towarzyszą jako to: 


Na pore zimowa 


= KRWAWNICOM, ŻÓŁCI, BRakow! APETYTU, = "Hs NIKI , 
=) y r LUSZ | N DI EN DOLEGLIWOŚCIOM ŻOŁĄDKAI KISZEK i.t.d. SPODNIE, 
B j do zaź ia,— ni jé y 
we LWOWIE sprzedawan NE DCR DOE SZKARPETKI, 
p i 4 nie zmieniając w niczóm ani przywyknień ani POŃCZOCHY 7240 8 18 
zatrudnień codziennych. 1 ak” 
KAWĘ GRILLON Niezbędny i nieszkodliwy nawet kobićtom KAMIZELKI 
brzemiennym, położnicom, dzieciom i starcom. , 
Spzedaje się we wszystkich składach materyałów KAM ASZE, 
w najlepszej jakości 1 kl. po w w wee i | SPODNICE 
1 zł. 50 et. Paris, E. Grillon, 27, rue Rambuteau. | = na. 
g Cies Da aule 
45/,kl. tej kawy wysyłam franko | Tad E ; E i 


na każdą stacyę pocztową za 
zł. 720 et. 
(1876 68 —5) 


Skład i pracownia futer 
Błażeja Szarkiewicza 


F. Kiler | SYN) 


Berneńskie materye pod „Złotym Lwem“ 


na eleganckie 
jesienne i zimowe 


U branie 


w zwojach metr: 3.10 długości wystarczające 
na całe ubranie męzkie 
za zł. 4.80 z cienkiej 
za zł, (7.45 z cienszej 
za zł. 10.50 z najcienszej 
prawdziwej owczej wełny 
Palmerston i Boy na zimowy surdut metr po 
zł. 2.50 do zł. 5, baje po zł. 2.25 do z!. 8, 
damskie sukno metr po zł. 1.25 do zł. 2.50 
wysyła za pobraniem pocztowem 
fabryczny skład sukna 


Siegel-imhof 


Berno. 

Oświadczenie. Materye powyższej firmy od- 
znaczają się rzetelnem i gustownem wykona- 
niem i trwałością. Znana rzetelność i zdolność 
wykonania ręczą, że najlepsze towary ściśle 
podług wytranego wzoru dostarczone będą. Na 
żądanie wysyła powyższy skład wzory bęz= 


we Lwowie 
ulica Wałowa Nr. 3 dom W. Wiezyńskiege 


poleca wszelkie gatunki futer w wielkim wy- 
berze tak męskie jak i damskie, astrachanowe 
płaszcze, rotundy, wszystko podług najnowszego 
iasonu, czapki męskie i damskie, kołpaki do 
polskiego stroju, wierchy do futer i materye 
Da futra, dywany do sań i łóżek, fusaki męskie 
i damskie, kożuszki dla dzieci haftowane, białe 
i brązowe. 


Wszelkie zamówienia uskuteczniają się 


z wszelką akuratnością i pospiechem ięcząc za * 


trwałość i dobroć wsaystkiego. 1267 4—8 


we Lwowie. 


Dr. med. AWZ 


Witold Jaroszyński 


z Meranu przeniósł się do Lwowa 
przyjmuje chorych od 3 do 4 
ul. Chorąszczyzny 16. 
0000080002 0 0 
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płatne i franco. (se Lwowie (w Kisielce) 4 
13834 6275 17—20 ətwarty przez całą zimę. 
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